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Bomby napalmowe Naloty na dzielnice mieszkalne

Nowe zbrodnie
Amerykanów w Wietnamie
i  *

L O N D Y N  —  N O W Y  JO R K  —  H A N O I P A P . Coraz b a r­
d z ie j zbrodnicze m etody stosują A m erykan ie  w  w o jn ie  w ie t­
nam skiej. R euter donosi z Sajgonu, że am erykański rzecznik  
w ojskow y u jaw n i!, iż w  p iątek  sam oloty U S A  po raz p ie rw ­
szy ostrzela ły  z działek  pokładow ych i zrzuciły  bomby  
napalm ow e na grupę żołn ierzy północnowietnam skich na te ­
ren ie Dem okratycznej R epublik i W ietnam u.

Rasiści wytępienia Murzynów

Burzliwe zajścia w Chicago
Dr King zraniony kamieniem w g k : ::ą

N O W Y  JO R K  P A P . W  p ią tek  w ieczorem  w  Chicago doszło 
do burzliw ych zajść m iędzy b ia łym i a ludnością m urzyńską. 
Tysiące rasistów obrzuciło gradem  kam ien i i  butelek ucze­
stn ików  m arszu protestu przeciw ko dyskrym inacji rasewej. 
Dem onstranci dom agali się um ożliw ien ia  M urzynom  w y n a j­
m ow ania m ieszkań w  dz ie ln icach  Chicago zajm ow anych  
przez białych.

J E D N Y M  z k a m ie n i zosta ł 
ra n n y  w  g łow ę  w y b itn y  p rz y ­
w ódca  m u rz y ń s k i,  la u re a t po ­
k o jo w e j n ag ro dy  N ob la , d r  
M a r t in  L u th e r  K IN G , k tó r y  
s ta ł na cze le  m a rszu  p ro te s tu . 
W  p e w n e j c h w il i  z t łu m u  ra ­
s is tó w  k to ś  c isn ą ł nożem  w  
k ie ru n k u  K in g a . Nóż u go dz ił 
w  szy ję  s to jącego  opoda l b ia ­
łego ch łopca . O dw iez ion o  go do 
szp ita la . R o zbe stw io n a  tłuszcza  
k rz y c z a ła : „z a b ić  go, zab ić  go!”  
(K in g a  —  p rz y p . red .). P la k a ty  
n ies ione  p rze z  t łu m  ra s is tó w  
w z y w a ły  do w y tę p ie n ia  M u rz y ­

n ów . N a p isy  na in n y c h  p la ­
k a ta c h  g ło s i ły : „W ła d z a  d la  
b ia ły c h ” , „K o lo ro w i w ynoście  
s ię  p re cz ” .

FO T O R E P O R T E R  am e­
ry k a ń s k i s fo to g ra fo w a ł tę  
s te rtę  h e łm ó w  w  dżun  
g l i i  p o łu d n io w o w ie tn a m -  
s k ie j, w  p o b liż u  s tre fy  
z d e m ilita ry z o w a n e j. W szy­
s tk ie  te  h e łm y  n a le ża ły  
do  „ m a rin e s ”  k tó rz y  zg i­
n ę li w  w a lk a c h  z s ita m i 
w yzw o le ń c z y m i.

C A F P H O T O F A X

\ W Y C H O D Z Ą C Y  w  H a n o i 
'd z ie n n ik  „N h a n  D a n ”  oskarża  
S ta n y  Z jednoczone , że obec­
n ie  k o n c e n tru ją  one sw e n a ­
lo ty  na  W ie tn a m  P ó łn o c n y  na 
gęsto  z a lu d n io n y c h  okręgach, 
d o k o n u ją c  n ie s ły c h a n ie  o k ru t ­
n ych , sys tem a tyczn ych  a ta k ó w  
na lu dn o ść  c y w iln ą . D z ie n n ik  
p o d a je  m . in ., że podczas t rz e ­
c iego  n a lo tu  na H a jfo n g , w e  
W to re k , s a m o lo ty  a m e ry k a ń ­
sk ie  b o m b a rd o w a ły  i  o s trze ­
la ły  d z ie ln ic e  m ieszka n iow e , 
s tac ję  tra n s fo rm a to ro w ą  o raz  
ce m e n to w n ię  i stoczn ię , z a b ija ­
ją c  w ie le  osób, m . in . szesna- 
śc io ro  dz iec i.

D z ie n n ik  oskarża  ró w n ie ż  S ta 
n y  Z jednoczone  o b om ba rd ow a  
n ie  u rządzeń  n a w a d n ia ją c y c h  
i  z rzu ca n ie  na  w s ie  n ap a lm u  
o ra z  b om b  o w ie lk ie j s ile  w y ­
b u ch u  z o pó źn ion ym  zapłonem .

Oświadczenie 
rządu PRL

W  D N IU  2 s ie rp n ia  b r .  M ię d z y ­
n a ro d o w a  K o m is ja  N a d z o ru  i  K o n ­
t r o l i  w  K a m b o d ż y  —  w  sk ła d  k tó ­
r e j  w c h o d z i, o b o k  p rz e d s ta w ic ie li  
In d i i  i K a n a d y , p rz e d s ta w ic ie l P o l­
s k i — u d a ła  się n a p rośbę rzę du  
K a m b o d ż y  n a in s p e k c ję  do  w io s k i 
T h lo c k  T ra c h , p o ło żo n e j n a te ry to ­
r iu m  K a m b o d ż y  o ko ło  1 k m  od g ra  
n ic y  p o łu d n io w o w ie tn a m s k ie j.

W io s k a  T h lo c k  T ra c h  zos ta ła  
zb o m b a rd o w a n a  p rze z  sa m o lo ty  
a m e ry k a ń s k ie  31 lip c a . G d y  k o m is ja  
z n a jd o w a ła  się w  d n iu  2 b m . w  d ro  
d ze  d o  T h lo c k  T ra c h , w io s k a  zo­
s ta ła  p o n o w n ie  zb o m b a rd o w a n a  
p rz e z  s a m o lo ty  S ta n ó w  Z je d n o c zo ­
n y c h , re z u lta te m  czego b y ły  now e  
s t ra ty  w  lu d z ia c h  i now e zn ac zn e  
szk o d y  m a te r ia ln e .

W  czasie d o ch o d zen ia  p ro w a d zo ­
n ego  p rze z  k o m is ję  n ad  w s ią  p o k a ­
z a ły  się a m e ry k a ń s k ie  s a m o lo ty  
zw ia d o w c ze , a po  k r ó tk im  czasie  
n a s tą p ił k o le jn y  n a lo t sa m o lo tó w  
a m e ry k a ń s k ic h  ty p u  F-105. S a m o lo ­
t y  b o m b a rd o w a ły  i  o s trz e liw a ły  po­
c is k a m i ra k ie to w y m i o raz  z b ro n i 
p o k ła d o w e j w ie ś  i  Jej n a jb l.żs ze  c -  
k o lic e , za g ra ż a ją c  b ezp o ś red n io  bez  
p ie c ze ń s tw u  c z ło i.k ó w  k o m is ji .

W  z w ią z k u  z  ty m  rząd  P R L  
s tw ie rd z a , że pow yższe f a k ty  s ta ­
n o w ią :

R ząd  P R L  z w ra c a  się  Jednocześ­
n ie  d ro g ą  d y p lo m a ty c z n ą  do  rzą ­
d ó w  W ie lk ie j B ry ta n i i  i Z S R R . ja ­
ko  w s p ó łp rze w o d n ic zą c y c h  k o n fe ­
re n c ji  g e n e w s k ie j o ra z  d o  rzą d ó w  
In d i i  i K a n a d y  Jako c z ło n k ó w  K o ­
m is ji M ię d z y n a ro d o w e j z w e zw a ­
n ie m  do  p o tę p ie n ia  sy s te m a ty c zn e ­
go n a ru s za n ia  i p o g w ałca n ia  u k ła ­
d ó w  g e n e w sk ic h  p rze z  rzą d  S ta n ó w  
Z je d n o c zo n y c h , co  z n a jd u je  o s ta t­
n io  sw ó j ja s k ra w y  w y ra z  ta k ż e  w  
b o m b a rd o w a n ia c h  s tre fy  z d e m ilita ­
ry z o w a n e j w  W ie tn a m ie  o ra z  w  n a­
lo ta c h  n a H a n o i i H a jfo n g .

Protest ZSRR
M O S K W A  P A P . M in is te rs tw o  

S p ra w  Z a g ra n ic z n y c h  Z S R R  zdec y­
d o w a n ie  z a p ro te s to w a ło  w obec rz ą ­
d u  U S A  p rz e c iw k o  p ro w o k a c y jn y m  
p o c zy n a n io m  a m e ry k a ń s k ic h  s ił 
z b ro jn y c h  w o b ec  ra d z ie c k ic h  s ta t­
k ó w  h a n d lo w y c h  w  p o rc ie  H a jfo n g  
(D R W ).

N o ta  w s k a z u je , że  a m e ry k a ń s k ie  
s a m o lo ty  w o js k o w e  b ru ta ln ie  n a ru ­
sza ją  zasadę w o ln o ś c i ż e g lu g i, k r ą ­
ż ą c  n ad  s ta tk a m i ra d z ie c k im i, z b li­
ż a ją c y m i się d o  H a jfo n g u , p ik u ją c  
n a n ie  i u s iłu ją c  p rze s zk o d z ić  w  za  
w in ię c iu  s ta tk ó w  do  p o r tu  i  w  ic h  
ro z ła d o w a n iu .

1 s ie rp n ia  w o k ó ł p aro w ca  „ In g u r ”  
k r ą ż y ł s a m o lo t i  h e l ik o p te r  U S A . 
C z te ry  n is zczy c ie le  m a n e w ro w a ły  
w o k ó ł s ta tk u , ż ą d a ją c , b y  się za­
t r z y m a ł.  2 s ie rp n ia  a m e ry k a ń s k ie  
s a m o lo ty  w o js k o w e  o s trz e la ły  n a­
b rze ża  H a jfo n g u , p rz y  k tó ry c h  s ta ­
ły  s ta tk i ra d z ie c k ie . P o c isk i du że ­
go k a lib r u  u g o d z iły  ra d z ie c k i pa­
ro w ie c  „ M e d y n ” . Ż y c ie  cz ło n k ó w  
za łó g  i b e zp ie cze ń stw o  s ta tk ó w * b y ­
łe  b ezp o ś red n io  zag ro żo n e .

Je dyn e  w  s io o im  ro d za ­
ju  zd jęc ie  p rz e d s ta w ia  p i­
lo tó w  i  s tew ardessy  l in i i  
lo tn ic z y c h  T W A , k tó rz y  
no zakoń czen iu  22 -dn io w e  
go s t ra jk u  p o w ra c a ją  do 
pracy . W  n o rm a ln y c h  w a ­
ru n k a c h  tru d n o  b y  im  b y ­
ło  zebrać  s ię  w  ta k  lic z ­
n e j g ru p ie , gdyż n afbżą- 
cy  do 13 n a ro d o w o śc i p ra  
c o w n ic y  l in i i  lo tn ic z y c h  
T W A  są s ta le  w  p o d ró ­
ży.

C A F  ■ A F P

Skąd w USA biorą sią mordercy?
N O W Y  J O R K . Ś w ia to w a  o p in ia  

p u b lic zn a  n ie ra z  b y ła  e le k try z o ­
w a n a  w ie ś c ia m i z k r a ju  W u ja  S a­
m a , w y w o łu ją c y m i d reszcz zg ro zy . 
W y s ta rc z y  t y lk o  w s p om nieć casus 
p re z y d e n ta  K e n n e d y ’ego, a o s ta tn io  
W h itm a n a  i  J e a n e tty  E u a r t  (psy­
ch o lo d zy  g łoszą , że to  w ła ś n ie  pod  
w p ły w e m  z b ro d n i W h itm a n a  J e a -  
n e tte  E u a r t ,  k tó ra  ta k  sa m o  ja k  
on le c z y ła  się u p s y c h ia try , za­
m o rd o w a ła  podczas snu  sw ego m ę­
ż a  i  t r o je  s w yc h  d z ie c i, w y d a rz y ło  
się to  b o w ie m  z a le d w ie  w  24 godzin  
n y  po  in c y d e n c ie  w  A u s tin ) .

P rz y  t e j  o k a z ji  rze czo zn aw cy  
s p ra w  k r y m in a ln y c h  z w ra c a ją  u -  
W agę n a dość szczeg ó ln ą  oko licz­
ność: 39 m il io n ó w  m ieszkańców  
U S A  tr z y m a  w  d o m u  ró żn ą  b ro ń  
p a ln ą , a p o n ie w a ż  z w y k le  posia­
dacz b ro n i n ie  o g ra n le za  się do  
je d n e j s z tu k i (W li itm a n  m ia ł 4 k a ­
ra b in y  i  d w a  p is to le ty )  w ięc, ja k  
o b lic z a ją  fa c h o w c y , b ro n i te j w y ­
s ta rc z y ło b y  d la  p o ło w y  ludnośc i 
U S A  c z y li d la  p rzes z ło  100 m in  
osób.

P e w n a  część teg o  o lb rzy m ie g o  
a rse na łu  s łu ży  z b ro d n ia rz o m . K a ż ­
dego ro k u  od k u l k a ra b in o w y c h  
i  in n e j b ro n i g in ie  w  U S A  17 ty ­
s ięcy osób.

Strzały w sądzie
N O W Y  J O R K . R z a d k i w y p a d e k  

w y d a rz y ł się n a  sa li są d o w e j w  
P le n ty w o o d  w  S ta n a c h  Z je d n o c z o ­
n y c h . D u a n e  F a lk , la t  33, u k a ra n y  
g rz y w n ą  w  w y so k oś c i 50 d o la ró w ,  
po og ło sze n iu  w y ro k u  w f u r i i  w y ­
j ą ł  p is to le t  i o d d a ł s trza ł do  p ro ­
k u r a to r a , a  p ó ź n ie j do  je d n e g o  z 
fu n k c jo n a r iu s z y  p o lic j i  1 sędziego  
p rzys ię g łeg o . R a n n y  p o lic ja n t  za b ił 
zam ac ho w ca  s trz a łe m  w  g ło w ę . W  
k i lk a  m in u t  p ó źn ie j z  o d n ies io n yc h  
ra n  z m a r ł ta k ż e  p ro k u ra to r .

Prezydent de Gaałie 
coraz popularniejszy

P A R Y Ż  P A P . W y n ik i  o s ta tn ie j 
a n k ie ty , p rz e p ro w a d z o n e j p rzez  
fra n c u s k i in s ty tu t  b a d a n ia  o p in ii  
p u b lic z n e j, ś w iad c zą  o w zro ś cie  
pop u larn o ś c i p re zy d e n ta  D E  G A U L -

r. p o lity k i d a  G a u lle ’a w obec M  
p roc. w  cze rw c u  b r . P ra s a  p a ry s k a  
zw ra c a  n a  to  szczególną u w a gę , 
p rz y p o m in a ją c , że w y n ik i te  do ­
ty c zą  okre su  sprzed  i po podróży, 
p re zy d e n ta  F r a n c ji  do Z S R R .

Ślub
z przeszkodami
W A S Z Y N G T O N  P A P . W  sobotę, 

8 b m . o d b y ł się  w  W aszy n g to n ie  
ślub  1 9 -le tn ie j c ó rk i p re zy d e n ta  
Johnsona — L u c i z  tS -lo tn im  s tu ­
d e n te m  P a tr ic k ie m  N u g e n te m .

W szys tko  b y ło b y  w s p a n ia le , ozdo­
b io n y  b ia ły m i ró ż a m i i  d rz e w k a m i 
p o m a ra ń c z o w y m i koś c ió ł itd .,  g d y ­
b y  n ie ... k o rd o n  p o lic j i  u tr z y m u ją ­
cy  t łu m  w id z ó w  w  b ezp ie czn e j od­
le g ło śc i, j a k  te ż  t a jn i ag enci z b ro ­
n ią  a u to m a ty c z n ą  g o to w ą  do s trz a ­
łu  w  rę k a c h , k tó rz y  p rz y je c h a li n a  
c e re m o n ię  ś lu b n ą  tu ż  za  sam ocho­
d e m  p re zy d e n ta .

T łu m  zg ro m a d zo n y  p rzed  kościo­
łe m  g łośno  w y ra ż a ł p ro tes t p rze ­
c iw k o  u s ta le n iu  d a ty  ś lu bu  c ó rk i 
p re zy d e n ta  w ła ś n ie  w  d n iu  21 rocz­
n ic y  z rz u c e n ia  b o m b y  a to m o w e j n a  
H iro s z im ę . W śró d  t iu m u  z n a la z ły  
się lic zn e  p ik ie ty  p rz e c iw n ik ó w  
w o jn y  w  W ie tn a m ie . N io s ły  one m i 
n ia tu ro w e  t ru m n y  s p o w ite  w  k i r  
i  t ra n s p a re n ty , n a  k tó ry c h  w id ­
n ia ło  has to : „ H iro s z im a  1345... Ha« 
n o i 1968?

Parysk'e sukcesy 
polskiego 

„Musie - hallu“
P A R Y Ż  P A P . 15-dn iow e w y s tę p y  

p o lsk ie g o  „M u s ic -H a llu **  w  p a ry ­
s k ie j „ O ly m p ii”  d o b ie g a ją  k o ń c a . 
7 b m . zespól d a o s ta tn ie  p rzedsta­
w ie n ie  i  u d a  s ię  w  drogę" p o w ro tn ą  
do  k r a ju .  P rze z  ca łe  d w a  ty g o d n ie  
w y s tę p y  p o lsk ic h  a r ty s tó w  c ies zy ły  
się n ie s ła b n ą c y m  p o w o d zen ie m , o 
c zy m  ś w ia d c z y ły  c h o c iażb y  k o le jk i  
p rze d  k a s a m i.

D y r e k to r  „ O ly m p ii” , B ru n o  C o -  
q u a t r ix ,  w  ro zm o w ie  z p rzed s ta ­
w ic ie le m  P A P  o św iad c zy ł, że w a r­
sza w s ki ,,M u s ic -H a ll”  b y ł d o ty ch ­
czas n a jle p s z y m  zespo łem  w y stępu ­
ją c y m  w  te g o ro c zn e j „o lim p iad z ie **  
t rw a ją c e j ju ż  tu ta j  od k i lk u  m ie ­
s ięcy.

T y g o d n ik  „L es  L e t t re s  F ra n c a l-
iss** w  o s ta tn im  n u m e rz e  re c e n z ji 

z  w y s tę p ó w  p o lsk ie g o  zespo łu  za­
ty tu ło w a ł:  „N ie c h  ż y je  P o ls k a , p a­
n ie  C o q u a tr ix ” . T y g o d n ik  u w a ża , 
że za  w c ześ n ie  n a  p rz y z n a w a n ie  
„ z ło ty c h  m e da li** w  te j  o lim p ia d z ie , 
p o n iew aż  p rze d  p u b lic zno ś c ią  p a­
ry s k ą  są Jeszcze w y s tę p y  zespołu  
ra d z ie c k ie g o  l  k a n a d y js k ie g o . Jed ­
n a k  na pod staw ie  do tych c zas o w yc h  
w y stęp ó w  m e d a l te n  n a le ża ło b y  
p rzy zn a ć  P o la k o m .

K ilk a  a g e n c ji a r ty s ty c z n y c h  za n -  
g ażo w a ło  a r ty s tó w  p o lsk ic h  n a  d a l­
sze w y s tę p y . M . in . do  „O ly m p ii**  
na sezon od lis to p a d a  do  lu te g o  za­
an g a żo w an o  p ie ś n ia rk ę  K ry s ty n ą  
K o n a rs k ą  i  k w a r t e t  , ,N o v i* \  Vio» 
le tta  V i l la s  p rze z  t r z y  m ie siąc e w y  
stę po w ać  b ęd z ie  w  L a s  V egas, a ze  
•;pół „ M o r ta le ”  zo s ta ł zaa n g ażo w a­
n y  n a w y s tę p y  d o  L ib a n u  1 Las  
V egas.

» -  n o w y , b ezs p o rn y  a k t  a g re s ji S ta ­
n ó w  Z je d n o c zo n y c h  p rz e c iw  te ­
r y to r iu m  K ró le s tw a  K a m b o d ży , 
je g o  in te g ra ln o ś c i i  n ie za w is ło ś ­
ci;

«— dalsze b ru ta ln e  p o g w a łc e n ie  po­
s ta n o w ie ń  u k ła d ó w  g en e w sk ic h  
o ra z

• -  w y ra ź n ie  w ro g i a k t  s k ie ro w a n y  
p rz e c iw  M ię d z y n a ro d o w e j K o m i­
s j i  N a d z o ru  i K o n tr o l i  i ży c iu  
j e j  c z ło n k ó w .

R ząd  P R L , w y ra ż a ją c  s w o je  g łę ­
b o k ie  o b u rze n ie , ośw iad c za , że ca ła  
o d p ow ied z ia ln o ść  za te n  a k t . ja k  i 
in n e  p o sun ięcia  a g re sy w n e  S ta n ó w  
Z je d n o c z o n y c h  n a P ó łw y s p ie  In d o -  
c h lń s k im  o raz  ic h  n as tę p stw a  —  
o b c ią ża  rzą d  S ta n ó w  Z je d n o c zo ­
n y c h ,
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S T A T K I N A  W E J Ś C IU :

S/s „ J E L C Z ”  — z  D a n ii  pod  
b a las te m .

S/s „ K O L N O ”  —  z  D a n ii pod  
b a las te m .

S/S „ J E D N O Ś Ć  R O B O T N I­
C Z A ”  — z e  S z w e c ji po d  b a la ­
stem .

M /s  „ M O D L IN ”  —  z  H a m b u r­
ga z d ro b n ic ą .

M /s  „ N IM F A ”  —  z A n tw e rp ii  
z d ro b n ic ą .

S/s „ R A T A J ”  ze S z k o c ji z t a r ­
cicą .

M /s  „ N O G A T ”  —  z D a n ii  pod  
b a la s te m .

M /s  „ W A R M IA ”  —  z  R o tte r ­
d a m u  z d ro b n ic ą .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :

M /s  „ E L B L Ą G ”  —  do  F in la n ­
d ii  z d ro b n ic ą .

S/s „ K IE L C E ”  —  do  D a n ii  z
w ę g lem .

M /s  „ N O G A T ”  —  d o  D a n ii  z  
w ę g le m .

SM R E J S  M /S  „ N O G A T ”

S ta n . *» /s  „ N o g a t”  o d b y ł 
« w 6 )  S8U re js  z  D a » «  do  p o r­
t a  w  S zc zec in ie . D ro b n ic o w ie c  
te n  zo s ta ł z b u d o w a n y  w  1*54 r. 
w  S to c zn i im . K o m u n y  P a r y ­
s k ie j w  G d y n i . J e d n o * !* *  ta 
p ły w a ła  z c h w ilą  w e jś c ia  do 
dtasp&oataeji z  d ro b n ic ą  do  
a a e li. E u ro p y  1 *  ta rc ic a  do
A n g lii. S ta tk ie m  iłw w M iń  k p t. 
i w .  i m u n i  M o ra w ie c . W  esasie  
p o d o ju  s ta tk u  w  S zc zec in ie  *o -
c ta łv  w rę c z o n e  d y p lo m y  za u -  
d z ła l w e  w s p ó łza w o d n ic tw ie  p ra  
* y  za  r o k  1*65.

Groźna sytuacja na Małej Panwi

Meldunki
z przeciwpowodziowego frontu
W A R S Z A W A  P A P . M im o  o s ta tn ich  deszczów, w  dorzeczu 

g ó rn e j O d ry  —  ja k  in fo rm u je  G łó w n y  K o m ite t  P rz e c iw p o ­
w o d z io w y  —  w o dy  opada ją . N a to m ia s t na ś ro d k o w y m  o d c in ­
k u  poz iom  w ó d  te j rz e k i n ad a l s ię  podnos i i  w  c ią gu  o s ta t 
n ie j d o b y *n p . w  O po lu  b y ł w y ższy  o 58 cm , c z y li p rz e k ra ­
cza ł s tan  a la rm o w y  o p ó ł m e tra . D ru g a  fa la  k u lim in a c y jn a  
na  C d rzc  d og on iła  p ie rw szą  v- re jo n ie  K ro s n o  —  S łub ice , 
p o w o d u ją c  w  ty m  re jo n ie  w z ro s t zagrożen ia . Jednakże, w e ­
d łu g  oceny G łó w ne g o  K o m ite tu  P rz e c iw p ow o d z io w eg o , n a j-  
g ro ź n ie js ią  s y tu a c ję  n o to w an o  w  c ią gu  o s ta tn ie j d ob y  na M a ­
le j  P a n w i.

A n a l i z y  
-  także w aptekach
P O Z N A N  P A P . f  m rś lą  •  * • '  

eesesędzen i *  c t m « '  m ie szkańca«»  
w al i  m a ły c h  r a t a t e c w k ,  z w ła * * -  
n a  » 1  ro ln ik o m  —  Bosm ański 7 * -  
rzą d  A p te k  w y s tą p i!  *  in ic ja ty w ą  
ro zsze rze n ia  d z ia ła ln o ś c i f a r a n c e  li­
t ó w  w  m a ły c h  « ś ro d k a c h , po lożo- 
* y a h  a d a ła  od  a*P»t*K  1 o śro d k ó w  
z d ro w ia . F a rm a c e u c i, poza p rzy g o ­
to w a n ie m  le k ó w , b ęd ą ta k ż e  d o ko ­
n y w a l i  n a  m ie js c u  a n a liz y , ja k  np. 
b a d a n ia  k r w i  itd .

P rz y  w s p ó łp ra c y  K a te d r y  B io c h e ­
m ii  P o z n a ń s k ie j A M  ro zpoczę to  
s zk o le n ie  fa rm a c e u tó w . W yp o sa ża  
s ię  te ż  a p te k i w  in s łru ru e n iy  do  
a n a liz . P ie rw s z y m  fa rm a c e u tą  w  
W ielkopoLsce , k tó r y  z  tra d y c y jn e g o  
„ p ig u la rz a ” p rze d z ie rzg n ą ! się w  
a n a lity k a  —  je s t  m g r W o jc ie c h  Ja ­
n is zew s k i z  R y c z y w o łu  w  pow . 
O b o rn ik i. W  b r . w y k o n a ł on  w  
a p tec e  ju ż  p o n a d  5M  a n a liz .

A  oto  re la c je  ko re spo nd e n ­
tó w  te re n o w y c h  P A P :

Z IE L O N A  G Ó R A . W  re jo n ie  
N o w e j S o li t rw a  w  d a lszym  
c ią gu  w zm ożona  a k c ja  ra to ­
w n icza . W  nocy z  p ią tk u  na 
sobotę z lik w id o w a n o  szereg no 
w v c h  g ro źn ych  p rz e c ie k ó w  w  
w a ła c h  o c h ro n n y c h . Pow ażne 
n  ie b e rp : eczeńst w o  g ro z iło  5 
h m . m ie js c o w o ś c i SacTowo w  
pow . S u lech ów , gdz ie  n a s tą p i­
ła  a w a r ia  u rządzeń  m ie js c o w e j 
s ta c j i p o m p  o d p ro w a dza ją cych  
w o dę  z k a ń s k i O b r r a f  sk iegn  
do O d ry . N a  szczęście, d e fe k t 
w  p orę  usun ię to .

K A T O W IC E . W  z w ią z k u  z n ie -  
b cy p ieo im ym  p r n t ie r e in  n ie k tó ry c h  
rz e k  ś ląskich  ■oKtoMKmo p o n o w n e  
p ła r-n  p o w *d * to w v  w  p o w ia ta c h  
L u b lin ie c  i  Będafci « ra z  d la  
m ia sta  S o s n ow iec . W  p o w ie c ie  L h -  
b H n iec  w l a ł a  rz e k a  M a ła  r a n ę  w  
i Jej d o p ł y w .  W o d a  z e r w a ł*  n o ­
w y  m o *t w  m ie js co w o ś ci D z iw ie *  1 
z n im c zy ta  S2 h *  s ta w ó w  ry b n y c h .  
S tra ty  ty lk o  w  tv m  re jo n ie  o b łlc *o  
«>ię n a  o k . 1 .* m łn  z ł. W  p o w ie c ie  
B ęd zin  i w  S osnow cu  n ie b e zp ie cz­
na s ta ła  się w e z b ra n a  rz e k a  B r y -  
r.ica .

W  w o j .  ope5.*0ijm z  p o w odu  
c z w a rtk o w y c h  u le w n y c h  op ad ó w  
deszczu, w y la ła  M b ia  P a n e w  o ra z  
je !  d o p ły w y .

K o re s p o n d e n t P A P  i id * ł  się na  
te re n y  p o w o d z io w e . O to  Jego re la -

Jadnc * *o *ą  *  O p o la  w  k ie ru n k u  
C sastocb n e v ,  M t r * v m u je m v  eię w  
»«iasteeakM  p r jM i» « l i * a v m  O s i w k .  
W e z b ra n e  w i>flv M ł t e i  P a n w i d o ­
t a r ły  tu  do  n iż e i p o ło żo n yc h  r» b u ­
d o w a A » i7 v  u lic y  O iw ta k ie '.  W ie l­
k ie  ro z le w is k o  *» « ia d « ic  *  tc -e n a -  
m i T > r*em ysłow vm i m ie js c o w e  i h u -  
1t\  v a  «-zcseśr:e, w « d v  p o w o li f " ’ -  
da?a. W  w ile jneow o^c i F o~ow «k ie , 
p o w . S trz e lc e  O no l^ k i'* . w oda o cd -  

pod r « v n  k « 4 e łn w v . N i” '*'* 
d a i" i  w  ł r i r j ł f n w c S r i  K o lo n o w s k ie  
w o d a »n ios ła  d re w n ia n y  m ost na

d o p ły w ie  M a łe j  P a n w i —  rzeczce  
B rzy n ic zc e . W o d a  u szk o d z iła  ta k ż e  
m o sty : k o lo  Z a w a d z k ie g o , n a p o .o -  
k a  S m o iin , o ra z  w  p o b liżu  m ie j­
scow ości S w ie rk łe  n a M a łe j  P a n w i.

Gs-kartem z Poznania Go Hanoi

„Gdzie jesteście, dziewczęta i chłopcy?“

W zruszające spotkania
PO 25

B IA Ł Y S T O K  P A P . Z  c ie k a w ą  in i ­
c ja ty w ą  w y s tą p iła  re d a k c ja  codzien  
n e j g a z e ty  „ C z e rw o n y  S z ta n d a r” , 
u k a z u ją c e j się w  Języku  p o lsk im  
w  s to lic y  ra d z ie c k ie j L i t w y  —  W i l -

Aresztowanie winnych 
wypadku kelgjowep

w Bydęcszezy
B Y D G O S Z C Z  P A P . 39 lip c a  b r. 

w y d a r z y ł się c a  s ta c ji  P K P  w  
B ydgoszczy -  W schód  tra g ic z n y  w y  
p a d e k  k o le jo w y . P a ro w ó z  p rz e to ­
k o w y  s p ro w a d z ił *  boc® »iey k o l ’-  
Jc w e i ¿ je d n e c z c iy c h  E a fc ia d ów  Ro 
w e ro w y c h  n a  g łó w n y  to r  d w a  w a ­
go n y . N a d je ż d ż a ją c y  z  T e  ru n ią  p i  
ro w ó z  w je c h a ł n a  z a ję ty , g iń w -  
n y  to r  1 s iln ie  u d e rzy ł się se sto ­
ją c y m i tu  w a g o n a m i.

W  w y n ik u  w y p a d k u  »«-’e tu i m a ­
szy n is ta  P ’ w e ł F rą c k e w S a -', m i sz 
k a n ie s  B yd g o szc zy c ra z  m a n e w ro -  
w y  K o n ra d  K ę s ik , u a .  M a łe  
O a cn n , p o w . T a c k o ’ » pon ieś«  
Śm ierć n a  m ie js c u , zaś S t - I - t r i  po- 
m o s n ik  m a s z y n is ty  M ilD S w m łłian  
H s n m k i  d o zn a ł bard zo  c ię żk ic h  
o b raże ń .

J a k  w y k a s a ło  d o ch o d zen ie , w i­
n ę  z a  s’ ie ro w a n "e  p a ro w o zu  n a  
z a ję ty  ju ż  to r  p as o K -s  —  d y ż u r ­
n y  ru c h u  e r *  n as ta u m ic zy . w o ­
bec k tó ry c h  p r o k u ra to r  zastoso­
w a ł a re s z t ty m c za s o w y . Ś le d z tw o  
t r w a .

Paęodc na ds"&
T e m p e ra tu ra  o k o ło  13 stop. 

C. W ia t ry  s łabe  —  p o łu d n io ­
we, to  e ram i d n ia  wzrastojo.ee. 
po  p o łu d n iu  o pa dy  deszczu.

n ie . W sp ó ln ie  z o rg a n e m  R W  P Z P R  
w  B ia ły m s to k u  —  „ G a z e tą  B ia ło ­
s to c k ą ” p o s zu k u je  ona d a w n y c h  u -  
cze stn ik ó w  obozu p io n ie rs k ie g o  wf 
D ru s k ie n ik a c h  (R e o u b lik a  L i t e w -  
sk a), k tó rz y  p rz e b y w a li ta m  w  
cze rw c u  lS 4i. W śró d  p o n a d  2<W dz ie  
ci z n a la z ła  się w ów c zas «»-osobowa  
g rupa d z ie w c z ą t i  ch ło p c ó w  z B ia ­
łe g os tok u . W  D ru s k ie n ik a c h  zasko­
c zy ła  ic h  w o jn a  n ie m ie e k o -ra d z ie -  
ck a .

W ła d ze  ra d z ie c k ie  z a o p ie k o w a ły  
się p o ls k im i d z ie ć m i. S p e c ja ln y m  
p o c ią g ie m , w ie lo k ro tn ie  o s trz e liw a ­
n y m  p rze z  s a m o lo ty  h it le ro w s k ie ,  
p rz e w ie z io n o  d z ie c i w  g łą b  Z S R R , 
do S a ro p u la  a p ó ź n ie j d o  K a ra k u -  
ł in a .

Z  c h w ilą  z a k o ń c ze n ia  w o jn y ,  
d z ię k i p o m o cy  ra d z ie c k ie g o  C z a r-  
w o rc y o  K rz y ż a  i C zerw o n e g o  P ó ł­
ks ię życ a , u m o ż liw io n o  n a w ią za n ie  
k o n ta k tu  z ro d z in a m i p rz e b y w a ją ­
c y m i w  B ia ły m s to k u . W  m a ju  1945 
ro k u  p ociąg  rp e c ja ln y  p rze w ió z ł 
w s zy s tk ie  d z ie c i z  K a r a k u lio s  do  
:ch ro d z in n e g o  m ia s ta  — B ia łeg o ­
s to ku .

O b e cn ie  re d a k c ja  w ile ń s k ie g o  
,,C zerw on e g o  S z ta n d a ru ”  postano ­
w iła  odszukać w s zys tk ic h  u cze s tn i­
k ó w , k ie ru ją c  d o  n ic h  ap e l „ G D Z IB  
J E S T E Ś C IE , D Z T E W Ć Z R T A  I
C H Ł O P C Y ” . W  P olsce p o s z u k iw a ­
n ia  p ro w a d z i re d a k c ja  „ G a z e ty  
B ia ło s to c k ie j” . W ie lk im  n r z e ty c :em  
b ęd z ie  n fe w o tn łiw ie  son tk a  n ic  d a w  
n ych  u c z e s tn ik ó w  obozu  p io n ie  •■- 
sk-e^o. P rz e w id z ia n e  Jest ta k ż e  od­
w ie d z a n i’ obozu  p io n ie rs k ie g o  w  
D ru s k łrn lk a c h  i  p o n ow n e n a w ią -  
z s " 'e  k o n ta k tu  ze  szk o łą  ra d z ie c k ą

r K n ra k u lin ie .
R e d a k c ja  , .G » z - tv  P is ło s to e k ie j”  

o t r z y m r ł i  ju ż  k  lk a n a ś c ie  zgłoszeń  
t ip *“s tn ik ó w  obozu  p io n ie rs k ie g o . 
W szys cy  z e  w z ru s z e n ie m  w s p o m i-

c h w ile .
W z e lk ie  In fo rm a c je  n a te m a t  

d a w n y c h  t ic z -^ tn ik ć w  obozu  n io -
erskłetso  w  D ru s k ie n ik a c h  n a le ż y  

k ie ro w a ć  r a  ad re s  „ G a z e ta  B ia -  
ło e ta o c k a ” , B ia ły s to k , u l .  W e s o ło w ­
s k ie g o  1.

7 tysięcy „Syren-104“ 
opuści w br. ta im y montażowe

W A R S Z A W A  P A P . P ie rw sza  
p a r t ia  s « r i i  p ro d u k c y jn e j n o ­
w ego m o d e lu  —  „S y re n y  104” , 
k tó ra  o pu śc iła  taśm y  m o n ta - 
żow e F a b ry k i Sam ochodów  
O sobow ych  na  Ż e ra n iu , zosta ła  
ia ż  w y s ła n a  do  sprzedaży —  
ao G dańska  i W ro c ła w ia . R ó w ­
nocześnie  do obu ty c h  m ias t 
w y je c h a ły  e k ip y  techn iczne  
FSO, k tó re  będą  na m ie jscu  
u dz ie la ć  p rz y s z ły m  n ab yw co m  
p o trze b nych  w ska zó w e k .

700 rejsów
S/s,jedność Robotnicza“

t W  N A J B L IŻ S Z Y C H  D N IA C H  s/s 
„J e d n o ść  R o b o tn ic z a ”  je d e n  z 
p ie rw s zy c h  s ta tk ó w  zb u dow any ch  
p o  w o jn ie  w  stocznd G d a ń s k ie ]  o b ­
ch o d z ić  b ę d z ie  uroczysScść u k o ń ­
c ze n ia  758 re js u . S ‘s „Jedność R o­
b o tn ic z a ”  Jest parow ce-m  o p a la n y m  
w ę g le m  (Jeden z  n ie lic zn y c h  w e  
f lo c ie ):  sp a la  go  1« ton  na do b ę . 
O d 5 ła t  p ły w a  w  tra m p in g u  b l i ­
sk iego  zas ie eu  n a „m ośc ie  w ę g lo ­
w y m ”  do  D a n ii ,  cza sa m i z a w iła  z 
w ę g lo m  do  p o r tó w  szw e d zk ic h  i  po  
w ra c a  s ta m ta d  z ru d ą . W  eza«ie  
s w e j lf i - le tn ie j s łu żb y  „J e d n o ść  R o - 
b - tn lc z a ”  urzc-w iózł p o n a d  1 »0» tys . 
ło n  ła d u n k u . D o w ó d ca  s ta tk u  jesrt 
k p t .  t .w .  J a n  P O D S IA D Ł Y .

A  O T O  in n e  s ia tk i P * M  z b liż a ją ­
ce się do  „ o k rą g ły c h ”  lic z b  re js ó w :  
„ K o ln o ”  —  P92, „ P s tro w s k i”  —  69«, 
„ S o łd e k ”  —  6T5, „ B ry g a d a  M a k o w ­
s k ie g o ”  —  6:13, „ W ie c z o re k ”  —  555.

S e tn y  re js  u k o ń c z y ł w  d n iu  2 
s ie rp n ia  z b u d o w a n y  p rze z  S to czn ię  
S zc zec iń sk ą  w  1958 ro k u , je d e n  ze 
s ta tk ó w  s e r ii ' B -32 —  s/s „ O p o le ” . 
D o w o d z i n im  k p t .  J e rzy  T K A ­
C Z Y K . S ta tk i t e j  s e r ii d aw no  ju ż  
p rz e k ro c z y ły  d w u k r o tn ie  w ię ks zą  
lic z b ę  re js ó w , s/s „ O p o le ” p rze z  
d łu żs zy  czas p ły w a ł n a lin ia c h  a fry  
k a ń s k ic h  stąd  m n ie j z a lic zo n y c h  
p o d ró ży . O b ecn ie  „ O p o le ”  p ły w a  z 
w ę g le m  do F in la n d i i  i  z  ru d ą  do  
k r a ju .  (w lt )

W  n as tępne j k o le jn o ś c i sprze 
daż n o w e j, , zm o d ern izo w a ne j 
„S y re n y  104”  ro zpoczn ie  się w  
K a to w ic a c h , a p o te m  w  in n y c h  
w o je w ó d z tw a c h  i w  s to l ic y . Już  
ebeenie na „S y re n y  104”  czeka 
ok. 1.5 tys . ch ę tn y c h , k tó rz y  
za p is a li s ię  w  p la có w ka ch  
„M o to z b y tu ” .

J a k  za k łada  p la n  —  do k o r ­
ca b r. za łoga FS O  w y p ro d u ­
k u je  ok. 7 tys . sam ochodów . 
P ia n y  na ła ta  1007— 1908 p rz e ­
w id u ją  p ro d u k c ję  now ego m o ­
d e lu  w  w y s o k o ś c i 13:— 14 tys. 
sz tuk  roczn ie .

Z e w n ę trz n ie  n o w a  „ S y re n a ”  p ra  
w ie  n ie  ró ż n i się o d  s w e j p o p rzed  
a iu s k i. M o d e rn iz a c ji u le g ły  n a to ­
m ia s t poszczególne ze s p o ły  sam o­
c h o d u . Z a in s ta lo w a n o  w  n im :  no ­
w y , 3-cy in d ro w y  s i ln ik  o m o c y  «  
K M , z u ż y w a ją c y  n a  100 k m  »,5 
i i t r a  b e n z y n y ; zs y n c h ro n izo w a n y  
w  p e łn i b lo k  n a p ę d o w y , e lim in u ­
ją c y  d o ty ch c zas o w e w a d y  i n ie do  
godności w  p ro w a d z e n iu  i  ek s ­
p lo a ta c ji  w o zu  o r a *  n o w y  z b io r ­
n ik  pa iw o w y . P o p ra w io n o  szc ze l­
ność w o zu , zas tos o w a no  n o w e  w y ­
c ie ra c z k i, le p szy  u k ła d  o g rze w a ­
n ia  itd .

W y b itn ie  p o p ra w iła  się  z ry w -  
ność w o zu . z w ię k s z y ła  się te ż  j e ­
go szy bkość. C en a  n o w eg o  w ozu  
w y n os i 74 tys . z l .

D la  u ż y tk o w n ik ó w  „ s ta ry c h ”  m o  
d e 'i  „ S y re n y ” , k tó rz y  c h c ie lib y  je  
z m o d e rn izo w a ć  w e  w ła s n y m  z a k re  
sre, s tw o rzo n o  m o ż liw o ś c i w y m ia ­
n y  bloSiu n ap ę d ow eg o  o ra z  s i ln i­
ka  w y p ro d u k o w a n e g o  d o  m o d e lu  
„ S y re n a  184” . S z c z *g 6 ło w e  in fo  
ni z c je  do ty czą ce  te j w y m ia n y  z o ­
s ta n ą  p rzes ia n e w k ró tc e  do  s ta ­
c j i  T O S  w  c a ły m  k r a ju .

30 tys . k m  dz ie lące  
Poznań od s to l ic y  D em o­
k ra ty c z n e j R e p u b lik i W ie t 
n om u  —  H a n o i zam ierza  
p rze być  w  m a le ń k im  sa ­
m o c h o d z ik u  ty p u  g o -k a r t  
m ło d y  s p o rto w ie c  i  d z ia ­
łacz Z  M S  —  R o la n d  A n ­
to n ie w ic z . W  p o d ró ży  to ­
w a rzyszyć  m u  będzie  na  
„N y s ie "  rep© Tt*r poznań­
s k ie j te le w iz ji.  P lonem  łe j  
o ry g in a ln e j w y p ra w y  »»o 
być  c y k l  re p o rta ż y  m ó ­
w ią c y c h  o  w a lce  n a ro d ó w  
p rz e e iw k o  b ru d n e j to o jn ie  
w  W ie tn am ie .

N a  z d ję c iu : R o land  A n ­
to n ie w ic z  na sorn‘ , th o d z i-  
k u  ty p u  g o -k a r t .

C A F  —  R O S IA K

W druqq rocznicę śmierci

n ie w ie rn y  m ń lżc n e k
skarży

b iu ro  p o d r ó ż y
(W -W ) D O  S Ą D U  P o w ia to w eg o  

li la  m . Ł o d z i w p ły n ą ł p o zew  p rz e ­
c iw k o  Jednem u z b iu r  p o d ró ży . 
P e w ie n  m ie s zk a n ie c  Ł o d z i dom aga  
się od tego  b iu ra  z w ro tu  k o s ztó w  
w y cie czk a  d o  B u łg a r i i ,  w  k tó re j 
u cze stn ic zy ła  je g o  b y ła  m a łż o n k a . 
W  'u za s a d n ie n iu  sw ego  ż ą d a n ia  po­
d a je  on , że b iu ro  n ie  d o trz y m a ło  
w a ru n k ó w  u m o w y , bo p o w ró t z 
d w u ty g o d n io w e j w y c ie c z k i n a s tą p ił 
d w a  d n i w c ześ n ie j n iż  p rz e w id y w a ł 
p ro g ra m . M a łż o n k a , za k tó rą  a u to r  
p o zw u  z a p ła c ił w s zy s tk ie  ko s zty  
« w ią za n e  z w y c ie c z k ą , w ró c iła  n ie ­
s p o d z ie w a n ie  do  d o m u  i p rz y ła p a ła  
sw ego m ę ża  in  f la g r a n t i  z in n ą  
k o b ie ta . W y s t a n ia  ona d o  sądu  i 
u zy s k a ła  ro zw ó d . N ie w ie r n y  m a ł­
ż o n e k  p r ó b tr e  w le c  te ra z  p rz y n a j­
m n ie j odzys ka ć  p ie n ią d re , sk a rża e  
b iu ro  p o d ró ży , k tó re  n d m o  w o li  
p rz y c z y n i ło  s ię  d o  ro z b ic ia  m a ł­
żeń s tw a .

Królewsk o przysmaki
® łó d z k ie j  „ T iv o li '

(W -W ) O R Y G IN A L N E  zo b o w ią ­
zan ie  p o d ją ł z o k a z ji  1065-1 ec ia szef 
k u c h n i łó d z k ie j „ T iv o l i”  ro zs ła w io ­
n e j w  u b ie g ły m  ro k u  d eg u s ta c ją  
ż a b ic h  u d e k  i in n y c h  f ra n c u s k ic h  
p rz y s m a k ó w . P o s ta n o w ił on m ia n o ­
w ic ie  u rz ą d z ić  d e g u s ta c ję  p o tra w ,  
k tó re  b y ły  p rz y s m a k a m i n a p o l­
s k ic h  d w o ra c h  k ró le w s k ic h  w  c ią ­
gu  m in io n y c h  d z ie s ię c iu  w ie k ó w .

A b y  z re a liz o w a ć  sw o je  zo b o w ią ­
z a n ie , sze f k u c h n i C zes ław  K O M O ­
R O W S K I o d w o ła ł się do pom ocy  
k o n s u m e n tó w  i s ta ły c h  b y w a lc ó w  
„ T iv o l i” . N a jw ię k s z ą  tru d no ś ć  sta­
n o w i b o w ie m  w y s z u k a n ie  s ta ro p o l­
sk ic h  p rze p is ó w  k u l in a rn y c h . C zę­
s to  zn a le źć  je  m o żn a  n ie  ty le  w  
ke ięgaeh  k u c h a rs k ic h , co  w  d a w ­
n ych  k r o n ik a c h  i  d z ie ła c h  b e le try ­
sty czn yc h .

A p e l C zes ław a  K o m o ro w s k ie g o  
n ie  po zo sta ł bez ec h a . N a  rece sze­
fa  k p c h n i n ad e s ła n o  Już w ie le  p r re  
p is ó w  p rz y r z ą d z a n ia  p o tr a w , k tó re  
dziś  w y s z ły  z  m e n u  k u c h n i p o l­
s k ie j,  a  ong iś  w z b u d z a ły  powszech  
n y  a p e ty t . M .dn . do ręc zo n o  p rzep is  
na p rz y rz ą d z e n ia  u dżca b a ra n ie g o  ; 
w  ś m ie ta n ie  o ra z  r a k ó w  w  sosie 
p o m id o ro -w ym .

Z a p o w ia d a ją c a  się a t ra k c y jn ie  S łu ż b a  ag ro te c h n ic zn a  p ro w a d z i 
d e g u s ta c ja  m a  się o d b y ć  w  „ T iv o -  e n e rg ic z n ą  w a lk ę  z ty m i s zk o d n i-  
l i ”  je szc ze  w  ty m  m ie s ią c u , k a m i.

„ I n w a z j a “
nfeliezgileczEiTch

tasiflt
Ł G d 2  P A P . N ie b e zp ie c zn e  ro z ­

m ia r y  —  js k  o c e n ia ją  fa c h o w c y  
— p rz y b ra ła  „ in w a z ja ”  m o ty li  b ie  
l in k a  k a p u s tn ik a  n a  w a r z y w n ik i  
w  w o j.  łó d z k im . Z a g ro ż o n e  są 
w ie lk ie  p la n ta c je  k a p u s ty , m . in . 
w  p o w . S ie ra d z , a  ta k ż e  u p ra w y  
k a la f io r ó w , n a  k tó ry c h  ż e r u ją  ca­
łe  k o lo n ie  g ąs ie n ic .

Wieńce na grobie
Aleksandra

Zawadzkiego
W A R S Z A W A  P A P . W  sobotę -  

w  d ru g ą  ro czn icę  śni i r re i A L E K ­
S A N D R A  Z A W A D Z K IE G O  —  o d ­
b y ła  się u roczystość z ło że n ia  w ie ń ­
c ó w  n a je g o  g ro b ie  w  A le i Z a s łu ­
żo n yc h  n a  b. c m e n ta rz u  w o js k o ­
w y m  w  W a rs z a w ie .

W ię c e j
la m in a tó w

Z .O D 2  P A P . P o w s ta ła  p rze d  k it-  
k o m a  m ie s ią c a m i p rz y  łó d z k im  do ­

m u  m o d y  „ T e l im e n a ”  p ie rw s za  w  
k r a ju  w y tw ó r n ia  p ia n k i p o iiu re ta n o  
w e j s łu żąc , j  do la m in o w a n ia  tk a n in  
i d z ia n in , w  lip c u  b r. p rze k s z ta łc o ­
n a  zosta ła  w  sa m o d zie ln e  p rz e d ­
s ięb io rs tw o  o n a z w ie  „ P o lo p re n ” .

P rze d  n o w y m  za k ła d e m  ry s u ją  
się p e rs p e k ty w y  s ze ro k ieg o  ro z w o ­
ju .  J u ż  w  ro k u  p rz y s z ły m  p ro d u k ­
c ja  p ia n k i b ęd z ie  p ra w ie  p o d w o jo ­
n a , co p o zw o li za o p a try w a ć  w  n ią  
ró w n ie ż  in n e  g a łę z ie  p rze m y s łu . 
„ P o lo p re n ”  b ęd z ie  z a jm o w a ł się 
ró w n ie ż  la m in o w a n ie m  tk a n in . W  
n a jb liż s z y m  czasie z a k ła d  o trz y m a  
n o w y , w y  sok o w y d a jn y  a g re g a t z  
im p o rtu , d z ię k i czem u w y d a tn ie  się 
z w ię k s z y  ilość la m in a tó w  o d z ieżo ­
w y c h , a  ta k ż e  u d o s k o n a li ic h  ja ­
kość.

W obec o lb rzy m ie g o  z a in te re s o w a ­
n ia  p ia n k ą  p o liu re ta n o w ą  ze s tro n y  
p rz e m y s łu ' m o to ry z a c y jn e g o , m e b ­
la rs k ie g o , i in n y c h  re s o rtó w  — r o *  
w a ża a a  je s t s p ra w a  b u d o w y  n o w e j, 
d u ż e j f a b r y k i  tego  m a te r ia łu .

iuż ponad 2 tysiące
zgłoszeń

na konkurs modelek
K R A K Ó W  P A P . N ad s p o d z ie w a ­

n y m  za in te re s o w a n ie m  cieszy się  
o rg a n iz o w a n y  w  K r a k o w ie  ogólno­
p o ls k i k o n k u rs  m o d e le k  i m o d e li,  
k t ó r y  o d b ęd z ie  się tu  w  p o c zą tk u  
p a ź d z ie rn ik a  b r. N a  ad re s  b iu ra  o r ­
g a n iza c y jn e g o  k o n k u rs u , k t ó r y  s ta ­
n o w i s k ła d o w ą  część p rz y g o to w y w a  
n eęo  o b ec n ie  I  fe s t iw a lu  m o d y  
p o ls k ie j w  K ra k o w ie , n a p ły n ę ło  
dotychczas po n ad  2 tys . zg łoszeń z  
całego k r a ju .

S pośród  w s zy s tk ic h  k a n d y d a tó w  
w y ło n i się 58 osób, z  k tó ry c h  do  
f in a łu  d o trze  t y lk o  1?. D o d a jm y ,  
że z a p o trz e b o w a n ie  p rze m y s łu  i 
h a n d lu  n a  m o d e lk i je s t  b a rd zo  d u ­
że . D la  p rz y k ła d u  w a r to  p o d ać , iż  
o ś ro d k i w z o rn ic tw a  m o d y  w  s a m e j 
W a rs z a w ie  p o s zu k u ją  po n ad  109 o -  
sób. k tó re  u m ia ły b y  p re z e n to w a ć  
o d zież . S p ra w ia  to , że m ó w i się  o  
p o trze b ie  u tw o rz e n ia  s p e c ja ln e g o  
k u rs u  d la  osób, p ra e n a c y c h  pośw ię  
cić się te m u  —  w b re w  p o zo ro m  —* 
w c a le  n ie ła tw e m u  za w o d o w i.



STRONA 3

Pastor K in g  i  C arm ichae l

„P O B E P C Z  M N IE , A  B Ę D Ę  C IĘ  K O C H A Ł  M IM O  TO . 
C p lu j m n ie , a  n ie  podn iosę  na c ie b ie  rę ’ ; ! "  —  ta k  jesscze 
p r je d  k i lk u  m ie s ią c a m i m ó w ił do ty s ię c y  M u rz y n ó w  a m e ry ­
k a ń s k ic h  w ie le b n y  p a s to r M a r t in  L n ib e r  K in g ,  la u re a t p o ­
k o jo w e j n a g ro d y  N ob la , rz e c z n ik  c h rz e ś c ija ń s k ie j m iło ś c i b liź ­
n iego  i b ie rnego  o p o ru : co w ra ż liw s i s łuchacze  łz a m i p r z y j­
m o w a li je go  n a tc h n io n e  s łow a .

S T O K O W S K I VIT O B R O N IE  
„ M E T R O P O L IT A N ”

K IL K U  A R T Y S T Ó W  ze ś w ia ta  
m u zy c zn e g o , w ś ró d  n ic h  ś w ia to w e j  
z ła  w y  d y ry g e n t  I-e o p o ld  S to k o w s k i, 
z a a p e lo w a ł do  g u b e rn a to ra  N . J o r ­
k u . a b y  n ic  p o z w o lił z b u rz y ć  g m a ­
c h u  M e 'ro p o lita n  O p e ra  M ouse. W  
m e tro p o li i  n o w o jo rs k ie j w  m ie js ce  
zb u rzo n e g o  g m a c h u  le i  o p e ry  p la ­
n o w a n o  zb u d o w a ć  w ie lk i  b iu ro ­
w ie c . S to k o w s k i o św iad c zy ! n a  kon  
fe re n c .ii p ra s o w e j, że  ta k  ja k  pTzed  
k i lk u  la tv  u ra to w a n o  „ C a rn e g ie  
H a l l ” , t a k  i te ra z  n a le ż y  ra to w a ć  
b u d y n e k  O p e ry  M e tro p o lita n .

S P O R  O  S E R C E  K S IĘ C IA

P E W IE N  r o ln ik  z  m ie js co w o ś c i 
C a u x  w e  f ra n c u s k im  d e p a rta m e n ­
cie  C h a re n te -M a r it im e  z n a la z ł na  
s w y m  p o lu  o ło w ia n ą  u rn ę  z a w ie r a ­
ją c ą  lu d z k ie  serce. J a k  p ó źn ie j, u -  
s ta lo n o , b y ło  to  se rc e  zm a rłe g o  
p rze d  135 la ty  k u z y n a  k r ó la  F r a n ­
c j i ,  ks ię c ia  d e B e r r y . K s ią ż ę  w  te ­
s ta m e n c ie  zap isa ł sw e se rc e  m ia s tu  
L i l l e  1 po  je g o  ś m ie rc i zo s ta ło  ono  
ta m  z d e p o n o w a n e  w  s p e c ja ln y m  
m a u z o le u m . W  ro k u  1831 u rn ę  z  
s e rc e m  sk ra d z io n o .

O d k ry c ie  d o k o n a n e  p rz e z  ro ln ik a  
7. C a u x  s ta ło  s ię  p rz y c z y n ą  za b a w ­
n e g o  sporu  p ra w n e g o . P ra w o  de  
p o s ia d a n ia  se rc a  k s ię c ia  rości sobie  
a ż  trz e c h  s p a d k o b ie rc ó w : z a rz ą d  
m ia s ta  L i l l e .  Jeden z  p o to m k ó w  
k s ię c ia , no  1 ó w  r o ln ik , on  b o w ie m  
z n a la z ł c e n n ą  u rn ę . N a  ra z ie  serce  
k u z y n a  k r ó la  F r a n c j i  z d e p o n o w a n e  
z o s ta ło  w  b iu rz e  rze c zy  zn a le z io ­
n y c h  w  m e ro s tw ie  C au x .

B Y Ł  W Y D A W C Ą .
P IS M A  D L A  S P R Z E D A W C Ó W

W  C H IC A G O  Z M A R Ł  A d a m  H . K u  
I lk o w s k i,  w y d a w c a  czasopism a  
„ O p p o rtu  ra iły” .  p rzezn a czo n e go  d la  
ró ż n e g o  ro d z a ju  sp rze d a w c ó w  1 a -  
g e n t iw  h a n d lo w y c h . K u lik o w s k i  
u ro d z ił  się w  Polsce , sk ąd  w y e m i­
g r o w a ł do  A m e r y k i podczas I  w o j­
n y  ś w ia to w e j.

N IE W D Z IĘ C Z N I  W Y B O R C Y

P o d c zas  k a m n a n i i w y b o rc z e j do  
L a n d ta g u  N a d re n ii  —  W e s t fa li i  k a n ­
d y d a t  C D U , in ż y n ie r  W i l i i  R u th o t-  
to , ro z d a ł w y b o rc o m  25 ty s ię c y  ,J ,a  
v e x ó w ”  — s p e c ja ln y c h  chu s te cze k , 
s łu żą c y c h  d o  o c h ła d za n ia  się w  u -  
pa-lne d n i. N a  o p a k o w a n ia c h  w y ­
d ru k o w a n e  b y ło  je g o  n a zw is k o  
w r a z  ze  s ło w a m i:  „ T o  je s t e n e r ­
g ic z n y . o d w a żn y  i n o m y s lo w y  czło ­
w ie k .  P o w in ie n  w e jś ć  do L a n d ta g u ” . 
W y b o rc y  b y l i  je d n a k  in n e g o  zd a ­
n ia , pan  R u th o tto  p rz e p a d ł b o w ie m  
w  w y b o ra c h . A  w y d a ł n a  ch u s te c z ­
k i  1 200 m a re k !

'■ B A C H , M O Z A R T , H A Y D N
F

L ip s k a  o rk ie s tra  Im ie n ia  B acha  
W y s tą p iła  g o śc in n ie  w  P ra d z e . P u b li  
czn o ś ć  1 k r y t y k a  p rz y ję ła  w y s tę p  z  
W ie lk im  u z n a n ie m . O rk ie s t ra  lip s k a  
u d a je  s ię  z k o le !  w  d a lsze  to u rn e e  
d o  B r a z y li i ,  A rg e n ty n y , U ru g w a ju  
1 C h ile . O rk ie s tra  pod d y re k c ją  p ro  
fe s o ra  G . Bosse w y k o n u je  u tw o ry  
L a c h a , M o z a r ta  l  H a y d n a .

(W )

M IE J S C E  D Ż IN S Ó W  p rz y ­
n a jm n ie j  w  części z a ję ły  ju ż  
w  w ie lu - k r a ja c h  p ra k ty c z n e  
spodn ie  d ’ in s k o -m e s k ie  z  g ru  
b e j tk a n in y  b a w e łn ia n e j w  
p o d łu żn e  p rą ż k i.

C A F -A P

A L E  6 C Z E R W C A , na d ro ­
dze N r  51, b e z ro b o tn y  h a n d la rz  
a r ty k u ła m i g ospoda rs tw a  do ­
m ow ego, A u b re y  N o rw e ll,  s trze  
l i ł  do Jam esa M e re d ith a , p ie l­
g rz y m u ją c e g o  sz la k ie m  w ie l­
k ie go  m u rz y ń s k ie g o  m arszu  
..d la  p rze zw yc ię żen ia  s tra c h u ” . 
14 lip c a  p o lic ja n c i ch ica g o w ­
scy z a m k n ę li d o p ły w  w o d y  do 
gaśn ic  p rz e c iw p o ż a ro w y c h , k ló  
re  s łu ż y ły  M u rz y n o m  z W est 
S ide do z a spo ka jan ia  p ra g n ie ­
n ia . N a  d z ie ln y c h  ch ło p có w  z 
G w a rd ii N a ro d o w e j posyp a ły  
s ię  b u te lk i,  ce g ły  i  k a m ie n ie . 
W k ró tc e  „p rz y w ró c o n o  p o rz ą ­
d ek”  p rz y  pom ocy g ra n a tó w  i 
k a ra b in ó w  m a szyn ow ych . B i ­
lans  za jść: dw óch  M u rz y n ó w  
z a b ity c h  —  w  ty m  14- le tn ia  
d z ie w czyn ka  —  d z ie s ią tk i ra n ­
n ych.

Zam ach na  Jam esa M e re ­
d ith a  i  za jś c ia  w  C h icago  p rz y ­
p ie c z ę to w a ły  k lę skę  p as to ra  
K in g a  I je g o  te o r i i  w y b a c z a ­
n ia  w rog om . M u rz y n i a m e ry ­
kańscy- m a ją  ju ż  dość d ro g i 
k rz y ż o w e j pod g ra d e m  k u l.

Dwieście lat terni
(Korespondencja z Wiednia)

SY M B O L E M  t e j  d z ie ln ic y  
W ie d n ia  je s t „ d ia b e ls k i  
m ły n ” c z y łi o lb rz y m ie  ko ło  
z u w ie s z o n y m i w a g o n ik a m i.  

N a t o  u rz ą d z e n ie  s p o g lą d a ją  w ie ­
d e ń c zy c y  w  19GS r .  z p o d w ó jn ą  sa ­
ty s fa k c ją . Ic h  d z ie ln ic a  ro z ry w k o ­
w a  o b chodzi w ła ś n ie  d w ie śc ie  la t  
d z ia ła ln o ś c i. N ic  w ię c  d z iw n e g o , 
że w  ty m  z a k ą tk u  m ia s ta  p rz y b y ło  
b a rw n y c ii • c h o rą g w i i r e f le k to ró w  
rz u c a ją c y c h  w  n o c y  ś w ia t ło  n a  fa -  
łe  D u n a ju , k t ó r y  p rz e s ta ł być  
w p ra w d z ie  m o d ry , a le  n ie  p rze s ta ł 
za c h w y ca ć .

P o d ą ża ją c a  d o  P ra te ru  p u b lic z ­
ność s k ła d a  się z  d w u  k a te g o r ii  lu ­
d z i:

P ie rw s z ą  s ta n o w ią  ro d o w ic i w ie ­
d eń c zyc y , często  w  ta k  p o d es z łym  
w ie k u , że p a m ię ta ją  n a w e t F r a n ­
c iszk a  J ó ze fa . C i u d a ją  się tu  t r a ­
d y c y jn ie , b y  zadość u c z y n ić  z w y ­
c z a jo w i, lu b  b y p o k a za ć  w n u k o m ,  
co  w  P ra te rz e  p rz y b y ło .

D ru g ą  są tu ry ś c i z w ie lu  k r a jó w ,  
m . In . ta k ż e  z P o ls k i, C zec h os ło w a­
c j i  i  W ę g ie r . C i w ie d z ą  z o p o w ia ­
d ań  d z ia d k ó w , ja k  to  sw ego  czasu  
z a b a w ia n o  się  n a d  D u n a je m  i p ra g  
ną n a w ła s n e  o czy  s ię  p rze k o n a ć , 
czy  coś z  b la s k u  c e s a rs k o -k ró le w ­
s k ie j m o n a rc h ii p rz e t rw a ło  ch o c iaż  
w  lu n a p a rk u .

A le  współczesność 1 tu  d a je  zn ać  
o sobie.

N a jw ię k s z ą  p o p u la rn o ś c ią  cieszą  
się g o -k a r ty . T e  m in ia tu r o w e  sam o­
chody ju ż  z d a le k a  d a ją  o  sobie  
m a ć  g ło śn y m  w a rk o te m . W  P r a -  
te rze  je s t  d z ie s ię ć  to ró w  w y śc igo ­
w y c h  d la  g o -k a r tó w . N a  k a ż d y m  za  
p ięć s z y lin g ó w  m o ż n a  zazn a ć  em o­
c j i  s p o rtu  m o to ro w e g o , n a  m a szy­
n ie  z p ra w d z iw y m  s i ln ik ie m  sp a li­
n o w y m . P ra w o  Jazdy tu  n ie  o b o w ią  
ż u je , a le  obsługa z w ra c a  u w a ję , b y  
n ie  je źd z ić  le w ą  s tro n ą , b o  od habs  
b u rs k ic h  cza só w  to  i  o w o  z m ie n i­
ło  s ię  je d n a k . R o z c h w y ty w a n e  są 
toż sa m o ch o d z ik i e le k try c z n e , je ż ­
d żąc e n a  p a rk ie c ie  w  ta k t  w ie d e ń ­
s k ic h  w a lc ó w . A b y  b y ło  w e s e le j —  
w  je d n e j z h a l u s ta w io n o  d w ie  ru ­
sza jące re k a m i i n o g a m i k u k ły  — 
o rz e d s ta w ia ja c e  srog ieg o  le jtn a n ta  
i jeszcze sroższego  s ie rż a n ta  — w  
c e s a rs k o -k ró le w s k ic h  m u n d u ra c h .

Z  sa m o ch o d a m i s k u te c zn ie  k o n ­
k u r u ją  s a m o lo ty  i  p o c ią g i.

T e  p ie rw s ze  są o czy w iś c ie  p rz y ­
m o co w an e  d ź w ig n ia m i do  k ó ł zam a  
c h o w y eh  i w znoszą s ię  w  gór«», gdy  
no tę żn a m a c h in a  ru sza . P u lc h n e  
w ie d e n k i, d ó s to jn i s ta rs i p a n o w ie , 
m ło d z ie ń c y  z w ło s a m i s p a d a ją c y ­
m i na k o łn ie rz  i k r ó tk o  s trzy żo ­
ne p a n n y , d o z n a ją  \v te d v  ko s m ic z­
n yc h  ro zk o s zy . P o d o b n y c h  d o  ty c h , 
la k lc h  d o z n a w a li d z ia d k o w ie  w  w a ­
g o n ik a c h  f -m k c i iw u tą c e g o  zre sztą  
do  dz iś  „d ia b e ls k ie g o  k e ta ”  n a j­
w ię ks zeg o  w  B u ro n ie . K o le jk i  n a ­
tom iast. są ra o z - j  s ta ro m o d n e . Jed ­
na je ź d z i w z d łu ż  o g ro d ze n ia  na  
t ra s ie  k U k n c o t m e tró w , in n e  —  to  
s ły n n e  „ k o le tk l ś m ie rc i”  lu b  „ k o ­
le jk i  d u c h ó w ” .

T a k ą  a t r a k c y jn ą  p o d ró ż  w a r to  od 
b yć . D y ż u rn a  ru c h u  d a je  z n a k  rę ­
k ą , p o c ią g  rusza ! w p a d a  w  c ie m n y  
tu n e l. P a s a że ro w ie  p o c z ą tk o w o  n ic  
n ie  w id z ą , p o te m  d o s trze g a ją  b la ­

d e  ś w ia t ło  i tu ż  za  o s try m  z a k rę ­
te m  o m a l n ie  w p a d a ją  pod kosę  
c zy h a ją c e j n a  n ic h  ś m ie rc i. N im  
pasażer o c h ło n ie  —  ju ż  u k a z u ją  s ię  
d w a  d ia b ły , za  n a s tę p n y m  za ś  za­
k r ę te m  p rz e d p o to p o w y  Jaszczur, 
g ro ź n ie  z ie ją c y  z  p ys ka  o g n iem  i 
m ru g a ją c y  c z e rw o n y m i ż a ró w k a m i  
cezu . D e c h  w  p ie rs ia c h  z a p ie ra ją  
też  k a rk o ło m n e  z ja z d y ;  czasem  
w p ro s t w  w odę. k t ó r a  ro z p ry s k u je  
się p o d  c ię ż a re m  p o ja z d u .

W  w ie lu  h a la c h  u s ta w io n o  au to ­
m a ty , p rz e w a ż n ie  b ila rd o w e , lu b  
im itu ją c e  r o z g ry w k i p i łk i  n o ż n e j 
i  h o k e ja . N a  n ie k tó ry c h  sto ła ch  
z n a jd u ją  się  k a ra b in y  m a s zy n o w e  
i  p is to le ty , g d z ie  za  t r a f n y  s trz a ł 
w y n a g ra d z a n y m  s ię  je s t  d ro b n y m  u -  
p o m in k ie m . S ą te ż  a p a ra ty  do  m ie ­
rze n ia  s l ly , n a p is y  p rz y  s k a li in ­
fo r m u ją ,  c zy  p ró b u ją c y  s w e j m o­
cy  je s t  „o se sk ie m , m a m in s y n k ie m , 
n ie d o ro s tk ie m  czy  te ż  a t le tą , a n a­
v e t  „ b o h a te re m  d n ia ” . N ie  b ra k u ­
je  te ż  ro z ry w e k  d la  osób zdegusto ­
w a n y c h . W  k a żd e ] z h a l z n a jd u je  
s ię  k ą c ik , d o  k tó re g o  m ło d z ie ż y  
n ie  w o ln o  za g lą d a ć . W iszą  ta m  na 
śc ianach  a p a ra ty  podobne do  n a­
szych a u to m a tó w  te le fo n ic z n y c h ,  
a le  z  s o c zew ką  w  k s z ta łc ie  o ku ­
la ró w . S ą t o  a u to m aty -... s t r ip - te a -  
sow e, w  k tó ry c h  po  w rz u c e n iu  szy­
lin g a  m a  s ię  u k a za ć  ro z b ie ra ją c a  
s ię  d a m a . N ie  w ta je m n ic z e n i ch ę t­
n ie  w rz u c a ją  m o n e tę  d o  a u to m a tu  
z n a p is e m : „C o  w id a ć  p rze z  d z iu r ­
k ę  od  k lu c z a ” lu b  „ ta je m n ic e  ła ­
z ie n k i w y tw o r n e j d a m y ” . A u to m a t  
ru sza , f i lm  s ię  k r ę c i,  d a m a  z d e jm u ­
je  to  i o w o , a le  t y lk o  do  pasa. A u ­
to m a t  z a t r z y m u je  s ię . a o g lą d a ją c y  
w id z i ta b lic z k ę  z n a p is e m : „ c ią g  
d a lszy  po  w rz u c e n iu  d ru g ie g o  szy­
l in g a ” . C ó ż , za  k a ż d y  f in is z  trz e ­
b a  p ła c ić .

W IE S Ł A W  D A N IE L A K

N IE S P E Ł N IO N E  O B IE T N IC E

B O  I  C O Z  Z  T E G O , że m in is tre m  
do s p ra w  m ie s z k a li w rz ą d z ie  
Johnsona je s t M u r z y n  K o  u e r;  C . 
W e a v e r , sk o ro  p rze z  ty le  m ie s ię c y  
(m in is te r  W e a . e r  o b ją ł sw e fu n k ­

c j e  w  s ty c zn iu ) n ie  m o .lna b> iu  
ż a d n y m i sposobam i zm u s ić  b u rm i­
strza  C h ica g o , a b y  coś p rzed s ię ­
w z ią ł w  s p ra w ie  l ik w id a c j i  r u d e r  
w  d z ie ln ic y  m u rz y ń s k ie j?  C óż z 
tego , żc w  h ra b s tw ie  M a c o n  w  sta­
n ie  A la b a m a  s z e ry fe m  je s t M u ­
rz y n , sk r.ro  nre n n  on p ra w a  arssz  
to w a ć  b ia łe j k o b ie ty , bo  zo s ta łb y  
n a ty c h m ia s t z lin c zo w a n y ?  C óż z 
teg o , żs p re z y d e n t  Johnson m ó w i 
o  „ w ie lk im  s p o łe cze ń stw ie”  i w a l­
ce  z n ęd za , sk o ro  z a ro b e k  ro b o t­
n ik a  m u rz y ń s k ie g o  w y n o s i 50 p ro c . 
w y n a g ro d z e n ia  ro b o tn ik a  b ia łego?  
S k o ro  I? ,5 p re e . bor-robotnych w  
U S A  s ta n o w ią  M u rz y n i?

G O R Y C Z  n ie s p e łn io n y c h  o - 
b ie tn ic , obo ję tność lu b  w rę cz  
w rogość w ła d z , t ra f ia ją c a  w  
p ró żn ię  fra z e o lo g ia  k a zn o d z ie ­
jó w  —  w s zys tko  io  s p rz y ja  ra -  
d y k .g lb .a r ji ra e h u  m u rz y ń s k ie ­
go, p og łęb ia  is tn ie  ją c  i  w  n im  
od d aw n a  te n ie n e jz  s e p a ra ty ­
s tyczne. F o rm u ją  s ię  n o w e  a -  
g ru p o w a n k i, k tó re  tra d y c y jn e j,  
u m ia rk o w a n e j p o li ty c e  „ k o n ­
s e rw a ty w n y c h " o rg a n iz a c ji m u  
rz y ń s k ic h  p rz e c iw s ta w ia ją  hasta  
in te g ra c ji za w sze lką  cenę, a 
w ię c  p rzede  w s z y s tk im  za ce­
nę c a łk o w ite g o  o dc ię c ia  s ię  od 
b ia ły c h .

Z N A C Z N Ą  R O L Ę  o d g ry w a  
tu  K on g res  na  rzecz ró w n ość : 
ra so w e j (C O R E) pod k ie ro w n i­
c tw em  znanego dz ia łacza  
F lo yd a  M c K IS S iC K A  o ra z  S tu  
-Jencki K o m ite t  K o o rd y n a c y j­
ny (SKC C ), k tó re m u * p rz e w o ­
dz i 2 5 - le tn i S T O K L E Y  C A R - 
M IC IT A E Ł .

C a rtn ic h a e l, iw  od  ¿on y w  Y r in i-  
cła;l, w y c h o w a n y  w e  w io s k o -ż y d o w -  
s k o -ir ła n itz k ie j d z ie ln ic y  N o w e g o  
J o rk u , p o czą tk o w o  ta k ż e  p ra k ty k o ­
w a ł te o r ię  b ie rn e g o  o p o ra . P o d ró ­
ż u ją c  po sta na ch  p o łu d n io w y c h  
znosił c ie rp liw ie  u d e rz e n ia  k o lb  
k a ra b in o w y c h , n ie  p ro te s to w a ł, g d y  
n a zy w a n o  go „ c z a rn u c h e m ” . Cóż  
to  d a ło ?  — m ó w i on dziś . I  C a rra i-  
c h a e l, id ą c  w ra z  z p a s to re m  K in ­
g ie m  n a  cze le  „d łu ę ie g o  m a rs z u ”  
rozpoczę tego  p rz e z  M e re d ith a , rz u -

na embutes
W  L O N D Y N IE  m ia ł 

m ie js c e  n ap ad  na a m b u ­
lans p ocz to w y , z  k tó reg o  
zra b ow a n o  3 tys ią ce  fu n ­
tó w . N a pa d u  doko na n o  w  
m om encie , g d y  k o n w o je n ­
c i w n o s i l i p ie n ią d z e  do  
b u d y n k u . O b a j k o n w o je n ­
c i z o s ta li ra n ie n i.  je de n  
ro s trz a ie m  w  b rzuch . Z ło  
d z ie jo m  u d a ło  s i?  zb iec. 

N a z d ję c iu : ubiel ans,
z k tó re g o  sk ra d z io n o  p ie ­
n iądze.

C A F  —  P fto to ja x

marszu
c i i  has ło  „ B la c k  P o w e r”  —  w ła d za  
w  rę c e  M u rz y n ó w  w.- w szystk ie j»  
o krę g ac h  „ C z a rn e g o  P a sa” , c z y li  
t a m , g d z ie  p rz e w a ż a  lu d n o ść  m u ­
rzy ń s k a .

T Y L K O  R A Z E M

W  g e tta c h  C h icago , C leve ­
la n d  i  B a lt im o re , na w ie lk ic h  
obszarach  P o łu d n ia , hasło  to  
t r a f i ło  na p o d a tn y  g ru n t. W 
w ie lu  okręgach  dz ia łacze  SNCC 
z o rg a n iz o w a li lo k a ln e  k o m ite ty  
m u rz y ń s k ie j p a r t i i  —  ze bran ia  
ty c h  k o m ite tó w  o tw a r te  są d la  
w s z y s tk ic h , desyg nu je  s ię  na 
n ich  m u rz y ń s k ic h  s z e ry fó w  i 
k o m is a rz y  w y b o rc z y c h , w  p rz y ­
szłości k o m ite ty  m a ją  w y z n a ­
czyć K o m ite t  P a ń s tw o w y , k tó ­
ry  z k o le i zw o ła  ko n w e n c ję  na 
ro d ow ą

C z -m lc h a e l m a  ze  sobą sw o ją  
m łodość , o lb rz y m ie  zasoby e n e rg ii,  
p o p a rc ie  ty s ię c y  upoś le d zo ny ch , 
ż y ją c y c h  w  n ie lu d z k ic h  w a ru n k a c h  
cza rn o s k ó ry c h  o b y w a te li  n a jb o g a t­
szego w  św ie c ie  k r a ju .  A le  p rz e c iw  
sobie m a n ie o d p a r ty  f a k t ,  że M u ­
rz y n i s‘anr»w ią t y lk o  1#,J p ro c . lu d ­
ności S ia n ó w  Z je d n o c zo n y c h . W  
w a lc e  o p e łn ą , rze c zy w is tą  in te ­
g ra c ję  p o trz e b u ją  w ię c  b ia ły c h  so­
ju s z n ik ó w . T y lk o  w s p ó ln y m i s ita m i 
u d a  się w y k o rz e n ić  n ęd ze , b e » o -  
bocie , n ie to le ra n c ję , z ło , k tó re  je s t  
dzia  p rzy  szy ną e k s p ta ą i b u n t»  W 
g e tta e ii m a rz y  jsskieta.

M . J A W O R N IC K A

Realistyczna
ocena

U M O C N IE N IE  J E D N O Ś C I i  ze -  
spo em e k r a jó w  s o c ja lis ty c zn y c h , 
p o p ie ra n ie  n a ro d ó w  w a lc zą c y c h  o 
w olnoś ć, ro z w ó j w s p ó łp ra c y  z  m ło  
d y m i n ie p o d le g ły m i p a ń s tw a m i, n -  
tw ie rd z rn ie  zasad p o k o jo w e g o  
w s p ó łży c ia , u d z ie la n ie  z d e c y d o w a ­
n e j o d p ra w y  a g re s y w n y m  s iło m  
im p e r ia .iz m u  i za p o b ie g a n ie  w o j­
n ie  ś w ia to w e j —  o to  w  te le g ra ­
f ic z n y m  s k ró c ie  p o d s ta w y  p o lity ­
k i  za g ra n ic z n e j Z w ią z k u  R ariziec  
k ieg o , n a k re ś lo n e  w  expose p re ­
m ie ra  K o s y g in a  n a  sesji R ad y  
N a jw y ż s z e j Z S R R .

N IE S T E T Y , p o k o jo w y  ro z w ó j  
s to su n k ó w  m ię d z y n a ro d o w y c h  n ie  
za le ż y  t y lk o  i w y łą c z n ie  od je d ­
n e j s tro n y . A g re s ja  a m e ry k a ń s k a  
w  W ie tn a m ie  z a t ru w a  atm o s fe rę  
w e  w s zys tk ic h  d z ie d z in a c h  i u n ie ­
m o ż liw ia  o s ią g n ię c ie  po stęp u  w  n a j 
ż y w o tn ie js z y c h  d la  p o k o ju  ś w ia ta  
z a g a d n ie n ia c h . D la te g o  te ż  p re ­
m ie r  K o s y g in  zn a c zn ą  część p rze­
m ó w ie n ia  p o ś w ię c ił w ła ś n ie  sy ­
tu a c j i n a  D a 'e k im  W s ch o d z ie , a  
je d n o m y ś ln ie  p rz y ję te  p rze z  R a­
d ę  N a jw y ż s z ą  o św iad c zen ie  w  l e j  
s p ra w ie  z a p o w ia d a  „p rz e d s ię w z ię ­
c ia  n o w y c h  k r o k ó w  w  d z ie d z in ie  
o k a z a n ia  p q p o c y  n a ro d o w i w ie t ­
n a m s k ie m u  w  je g o  s p ra w ie d liw e j 
w a lc e  p rz e c iw k o  a g re s o ro m , d la  
u m o c r iie r ia  p o k o ju  pow szechnego  
i  b ezp ie c ze ń s tw a  n arodów **.

In n y m  ź ró d łe m  n ie p o k o ju , ty ra  
ra ze m  w  E u ro p ie , są re w iz jo n i­
s ty c zn e  naszczam » w ła d c ó w  N ie ­
m ie c  za c h o d n ic h . I  r a  ty m  pofu  
p re m ie r  ra d z ie c k i s y tu a c ję  o ce n ił 
s p o k o jn ie , a le  s ta no w czo , k ła d ą c  
p rz e d e  w s z y s tk im  n a c is k  n a  fa k t ,  
że  „ g łó w n e  p rz e s ła n k i d o  z a p e w ­
n ie n ia  b ezp ie c ze ń s tw a  e u ro p e js k ie  
“o  — to  r ie n a ry s ra ln o ś ć  is tn ie ­
ją c y c h  g ra n ic , w  ty m  g ra n ic y  na  
O d r z  z  i N y s ie  o ra z  g ra n ic y  m ię ­
d z y  d w o m a  p a ń s tw a m i m e m ie c k i-  
r r i ,  ja k  ró w n ie ż  za p o b ie że n ie  te ­
m u . b y  N ie m c o m  z a c h o d n im  o t w a r  
f >  w  ł » k i ' +k o h i£ e k  b ą d ź  fo rm ie  
d o -to n  d o  b r~ n i n u k le a r n e j” .

W s k a z u ją c  n a  ric fc S T o ie cz-ń s tw a  
t^ w i" c e  w  obecn-«m  u k ła d z ie  st.o- 
? u r’: ć w  n a a r e n ie  re ię d ry n a ro d o -  
u -e j i  w y 'ic z a  ją c  d ro g i z~«o»'aie- 
g a r ia  d a ls ze m u  ich oege-rszeniu  
— ja k  m .  w z rro c a ie e iie  ś ro d k ó w  
c b ro n y , ja k im i d y s p o n u je  Z w ią z e k  
Tiadziee’: : .  ’ - r te ś c ie n ie  Jedności o- 
bov»-i soeW ist^czreesta (m im o  tru d . 
a n ie l ,  w y w o ła n y c h  n iepow adze-- 
w e -p  rrć -h  u ło ż e n ia  s to e u n k ó w  t  
f “ v ń s k a  B e n u b łik ą  I . r fJ o w ń  i  so- 
Ud a r c  n ić  ze w s z y s tk im i w a lczą cy  
m i 'T * » r iw k o  lm n e rfa llz m -e w ł s iła m i 
" f  ś w i- c i -  —  p re m ie r  K o s y g in  za­
k o ń c z y ł s w o je  esrpose t ra tą  o p ty ­
m iz m » . , J* T im o obecnego n a m ę c ia  
w y w o ła n e g o  p /z e r  & g re s ję  im p e -  
r i z rł'’tv ~ z t ią  — pods: im  m y®! o b -  
c ’ ^ rn e  w w o r l y  o S y tu a c ji w  św ic  
c;» —  nodstaw -ow e te n d e n c je  o  
a j  u go fa lo w y m  z n a c ze n iu  s p rs v jo -  
łą  s iło m  w y s te c !- łą c ^ m  -113 rze c z  
z a n e w n ie n ła  p o k o t *  l b ezp ie cze ń ­
s tw a  m ię d z y n a ro d o w e g o ” .
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C Z A S  P R Z Y Ć M IŁ  P A M IĘ Ć  
o  s ły n n e j a k to rc e  h o lly w o o d z ­

k ie j,  M a r i ly n  M o n roe , k tó ra  w  
ro z p a c z liw y m , desp e rack im  od ­
ru c h u  ta rg n ę ła  s ię  na życie .

A le  d z ia ła n ie  c^asu to  także  
u trw a la n ie  le ge n dy, proces ,.brą  
z o w ie n ia ”  s ły n n e j g w ia z d y  ucho 
d z ą c c j za uosobien ie  w spółczes­
nego seksu. Seksu, k tó r y  je d n a k  
n ie  p r z y t łu m ił w  n ie j n ic w ą tp li 
w e j in te lig e n c ji i  w ra ż liw o ś c i.

Z a n im  w szak  M M  u ro ś n ie  w  
p e łn i do  w y m ia ru  legendy, sięg  
n i jm y  do jednego  jeszcze dow o  
d u  św iadczącego o je j  d ra m a ty  
czn ym , cz ło w ie czym  losie...

O to  zn a le ź liś m y  się w  pos ia ­
d a n iu  n ie  p ub lik o w a n e g o  do tą d  
l is tu  M M , k tó r y  ś w ia d czy  o cięż 
k im  k ry z y s ie  psych iczn ym , w  
ja k i  pop ad ła  a k to rk a  p rzed  t r a ­
g iczną  ś m ie rc ią  (zaoew ne stan  
te n  n a ra s ta ł od la t). A d re sa t 
tego l is tu  tw ie rd z i,  iż  b y ł to  
o s ta tn i l is t  w y s ła n y  p rzez M a -  
r i ly n  M onroe...

A d re s a te m  l is tu  je s t p o lo n i j­
n y  a k to r  i  re żyse r m ieszka in cu  
s ta le  w  H o lly w o o d  L E O N ID A S  
O S S E T Y Ñ S K 7. O sse tyń sk i ze t­
k n ą ł się z M M  p a ro k ro tn ie .

Nasz ro d a k  p ro w a d z ił w  
s w o im  czasie z  M M  za jęc ia  
a k to rs k ie , o p ra c o w u ją c  postać  
G ru s z e ń k i w  „B ra c ia c h  K a ra -  
m a z o w ”  D o sto je w sk ie g o  (n o ta ­
bene ro lę  tę  o b ję ła  p ó ź n ie j w  
f i lm ie  M a r ia  S che ll).

S łysząc o g ro źn ie  n a ra s ta ją ­
c e j n ie d y s p o z y c ji p sych iczn e j 
M M , p. O sse tyń sk i w y s ła ł je j  
za p o ś re d n ic tw e m  w d o w y  po  
M ic h a le  C zechow ie  l is t  z p ropo  
z y c ją  p o d ję c ia  ćw iczeń  jo gó w , 
k tó re  —  ja k  s ą d z ił —  m ogą p rz y  
w ró c ić  a k to rc e  sp okó j i  ró w n o  
wagę. W  k i lk a  d n i p ó ź n ie j nasz 
ro d a k  o trz y m a ł od M a r ily n  
M o n roe  l is t ,  k tó re g o  tre ść  ( ja k ­
że w y m o w n ą !) p od a jem y . G dy  
p. O sse tyń sk i go c z y ta ł, M M  
ju ż  n ie  żyła ...

O T O  TR E S C  L IS T U :

„ J e s te m  g łę b o k o  w zru s zo na  P a n a  
l is te m , k tó r y  d o rę c z y ła  m i w c z o ra j  
p a n i C zecbow . P a ń s k a  in tu ic ja  n ie

z a w io d ła . W  o s ta tn ic h  ty g o d n ia c h  b y ­
ła m  le k k o  w y trą c o n a  z ró w n o w a g i, 
ż y c ie  s ta ło  się d ia  m n ie  b a rd zo  sza­
re . D a w n ie j ż y ła m  m a rz e n ie m  o sła­
w ie , a le  g d y  s ław a  p rzy s z ła , p o ję ła m ,  
że  n ie  m a  o n a  d la  m n ie  w iększego  
zn a c ze n ia . T e ra z  n ie  b a rd zo  w ie m  o 
c zy m  m a m  m a rz y ć , czego n a m ie js c e  
s ła w y  po żąd a ć  — m u s ia ło b y  to  być  
coś, co b y  m n ie  u ję ło , o c za ro w a ło  
lu b  po p ro s tu  p rz y w ró c iło  chęć ż y ­
c ia . W id zę  je d y n ie  p u s tk ę  i ty lk o  
sa m ą p u stkę . I  t y le  n ie s p e łn io n y c h  
rze c zy .

Serdeczność , k t ó r ą  w y c z u w a m  w  
P a n a  k o re s p o n d e n c ji, p o zw a la  m i na  
w y p o w ie d z e n ie  się w  n in ie js z y m  l i ­
śc ie — m a m  n a d z ie ję , że  P a n a  n im  
n ie  zan u d zę . U p ra w ia ła m  ć w ic ze n ia  
jo g ó w  i w ie m  ja k  b a rd zo  m o g ą  być  
p o m ocne , n ie s te ty  b ra k  m i o s ta tn io  
— o b a w ia m  się — s ił n a  z m u s za n ie  
się do  ty c h  ć w ic ze ń . B a rd z o  c h c ia ­
ła b y m  p iz y b y ć  n a  k u rs  jo g ó w , n ie  
t y lk o  b y  p o ć w ic zy ć , a le  ta k ż e  a b y  
p o ro z m a w ia ć  z  P a n e m . B r a k  m i je d ­

n a k  s i ły  w o li .  G d y b y  p . C zec h ow  po­
je c h a ła  z n a m i, to  k to  w ie ?  O b e cn ie  
o d c zu w a m  je d n a k  ja k iś  b ra k  s ił i 
m o c n e j w o li do  w s zy s tk ie g o , a  serce  
m o je  n ie  p ło n ie  ju ż  o g n ie m  ż y c ia . 
P o n ie w a ż  je s t  P a n  c z ło w ie k ie m  w  
c a ły m  tego  s łow a zn a c z e n iu , z ro z u ­
m ie  m n ie  P a n , p rz e b a c z y  i p o m o d li 
się  za  m o ją  duszę, je ż e li  w  o g ó le  ta ­
k o w ą  p o s ia d am ” .

D o  d ru ku  podał:

Z B IG N IE W  K . R O G O W S K I

CZY PAN (I) ZNA
JĘZYK POLSKI •9
Znowu wbijamy się w obuw -  nada! nicujemy płaszcze

T rze b a  b yć  w y t ra w n y m  f ilo lo g ie m ,  b y  z ro zu m ie ć  s ta re  z a p i­
sk i... w e  w ła s n y m  ję z y k u . I  n ie  m a  s ię  czego w s ty d z ić . Język , 
n a jś w ię ts z a  w a rto ś ć  każdego na ro d u  je s t  ż y w y m  i  ż y w o tn y m  o r ­
gan izm em . K ażde  p o k o le n ie  do rzuca  do  w sp ó lne g o  ska rb ca  n o ­
w e , w spółczesne  w a rto ś c i. W n o s i now e  p o ję c ia  i s ta ry m  s ło w o m  
p rz y d a je  now ego z a b a rw ie n ia , n a w e t sensu. Z a b a w m y  się, t r o ­
p iąc  w  p o ls z c z y ź n ii X X  w ie k u  pozos ta łośc i s ięga jące  często cza­
sów  p rz e d p ia s to w s k ic h .

P an ie  noszą su k n ie , choć n ie  
w s z y s tk ie  w ie d zą , że s u k n ia  v ia

sukno  pochodzi 
c z y li n a w ija n ia

od su kan ia , 
n ic i.  M ę sk ie

m i k r o  b a e d e k e r  « r o z o o i r V s k i
H is to r ia  szczecińskiego za m ­

k u  m o g ła b y  s tać się te m a te m  
sporego t ra k ta tu  n au kow eg o : 
je s t b u rz lv jx i,  o b f itu je  o -  
czy w iś c ie  w  p oża ry , p e łn a  
je s t n a z w is k  w ie lk ic h ,  śred ­
n ic h  i  zgoła  m a le ń k ic h  —  z 
d z ie d z in y  p o li ty k i ,  a rc h ite k ­
tu r y  i  w s z e lk ic h  sz tuk  p ię k ­
nych. Ze  w z r lę d u  na  (p a trz  
t y tu ł ! )  p ro g ra m o w ą  zw ięz łość  
n in ie jsze g o  p rz e w o d n ik a , za ­
znaczm y za tem  ty lk o ,  iż  za­
m e k szczecińsk i p o w s ta ł na  
m ie js c u  daw n e go  s ło w ia ń ­
sk iego  g ro d z iska  i  p óźn ie jsze ­
go k a sz te lu  i  że na  d ob re  ro z­
poczęto go bud ow ać  po p rze ­
n ie s ie n iu  s ie dz iby  k s ią ż ą t po­
m o rs k ic h  z  K a m ie n ia  do  
Szczecina (no tabene po k i lk u ­
d z ie s ię c io le tn ic h  p e r tra k ta ­
c ja c h  z o p o rn y m  m ieszczań­
s tw e m  szczec ińsk im ) la t  te ­
m u  m n ie j w ię c e j 600. P rzez  
p arę  w ie k ó w  re z y d o w a li na  
z a m ku  ks ią żę ta  z  l i n i i  p ia ­
s to w s k ie j, sk o lig a c e n i b lis k o  
z p o ls k im  dom em  p a n u ją c y m ; 
w  1630 r .  k re s  p a n o ica n iu  
szczecińsk ich  P ia s tó w  p o ło ż y ł 
z n an y  powszechnie  w  Rzeczy­
p o s p o lite j szw e dzk i p o to p , a 
w  s iedem  la t  p ó ź n ie j o p u śc ił

K a p e lu s z  tu rb a n , p rz e ty k a n y  z ło t ą  
c e k in ó w , to  d o d a tk i do sp o rto w e g  o, 
n ego  p rze z  Jacaue& a H e im a .

bezpotom n ie  te n  p a d ó ł le z  
ks iążę  B og u s ław  X IV  —  os ta ł 
n i w  ogó le  szczec ińsk i P ia -  
s tow icz .

O s ta tn ia  w o jn a  o b ró c iła  z a m e k  
w  p e iz y n ę  —  i w y d a w a ło  się przez  
czas p e w ie n , iż  d e f in ity w n ie  za ­
k o ń c z y ł on s w o ją  s łu żbę , n ie  t y ł -

Z  A  Mwczoraj

że rn y  p o d z iw ia ć  ju ż , o d tw o rzo n e  
w  s ty lu  re ne sa n su , d w a  za m k o w e  
s k rz y d ła :  p ó łn o cn e  i w s ch o d n ie . 
W  s k rz y d le  w sch o d n im , od w ie lu  
m ie s ię c y  u rz ą d z a n y m , zn a le źć  m a  
p o m ie szc zan ie  W o je w ó d z k i D o m  
K u lt u r y .  P ó łn o c n e  sk rzy d ło  s łu ży  
n a m  ta k  s k u te c zn ie , że  je g o  b ra ­
k u  t ru d n o  je s t  so b ię  ju ż  po  p ro ­
stu  w y o b ra z ić . N a  p a r te rz e  —  
n a jw ię k s z a  k a w ia rn ia  w  S zczec i-

E  Ki dziś
k o  n a  rze c z  m o żn o w la d c ó w . A to li  
re s z tk i n ie d o p a lo n y c ii m u ró w  m ia  
ly  tro c h ę  szczęścia: w  sum ie o - 
k a z a ły  się być z a b y tk ie m , a m y ,  
P o la c y  —  ja k  p o w sze ch n ie  w ia ­
d o m o  —  o g ro m n ie  c e n im y  za b y t­
k i .  D la te g o  też  p o w z ię to  sw ego  
czasu w a ż k ą  d e c y z ję  od b ud o w y  
k s ią żę c e j re z y d e n c ji —  i  dziś m o ­

n ie  —  i  b ezs p o rn ie  n a jp ię k n ie js z a  
w in ia r n ia  k r a ju  w  p iw n ic a c h . 
S z la c h e tn a , a r c h ite k tu ra  sa li k a ­
m e ra ln e j —  n ie za s tą p io n e  c e n tru m  
w s ze lk ie g o  ro d z a ju  z ja z d ó w  i u -  
roczystośc i. P rz e s tro n n e  p o m ie ś ć  
cze n ia  n a p ię tra c h , w  k tó ry c h  
w re rz c ie  m o żn a  ek sp o n o w a ć , w y ­
s ta w ia ć  o ra z  k o n c e rto w a ć  p rzy

Ś w iecach i c z a rn e j k a w ie . T e a t r
w  k r y p c ie . G dzieś m im o  n a s ze j 
św iad o m o ś ci, n ie  w ia d o m o  d o ­
k ła d n ie  k ie d y , z a m e k  się n a m  

s p ro łe ta ry z o w a ł, u p o w sze ch n ił, 
w ró s ł fu n k c jo n a ln ie , w  p o w sze d ­
n ie  ż y c ie  m ia s ta  i sta ł się  p la ­
c ó w k ą  w p ro s t n ie za s tą p io n ą , o - 
b ie k te m  p u b lic z n e j u ży tec zn o śc i, 
o ś ro d k ie m  k u l tu r y ,  m a s o w e j w  
w ie lo ra k im  a  p o z y ty w n y m  tego  
s ło w a ro z u m ie n iu .

A  obok tego, o g lą d an y  z 
p e rs p e k ty w y  o d b u d o w a n e j 
S ta ró w k i i  now ego Szczecina, 
w  zw ycza jn e  p o łu d n ie , k ie d y  
z p ie rw s z e j p od n ie s io n e j z 
g ru z ó w  w ie ż y , na p o r t s p ły ­
w a  s p oko jn a  m e lo d ia  h e jn a łu  
—  je s t zam ek p rzec ież d o ­
b ry m  sym bo lem . S ym b o le m  
fa k tu ,  k tó re g o  n ik t  i  n ic  zm ie  
n ić  n ie  zdo ła : że b y liś m y  tu ­
ta j ,  że jes teśm y i  że tu  bę­
dz iem y.

B . C H O C IA N Ó W IC Z

J A K  K A Ż E  tr a d y c ja  s ięg a jąc a  
z a m ie rz c h łe j p rzeszłości, o d b y ły  się 
na g ó rze  G a in a  w  p o b liżu  s to lic y  
S ied m io g ro d u  C lu j ,  uroczystośc i 
z w ią z a n e  z  tz w . „ ta rg ie m  n arze c zo ­
n yc h ” .

N a  p ła s k im  n ie o m a l szc zyc ie  te j  
g ó ry  co ro k u  w  p ie rw s zą  n ie d z ie lę  
p o  p o ło w ie  lip c a  g ro m a d zą  się t y ­
siące m ie s zk a ń c ó w  o k o lic zn y c h  wsi. 
S y g n a ł do  p o d ję c ia  d ro g i n a szczyt 
G a in a  d a ją  p o tę żn e  g ło sy  tro m b it  
g ó ra ls k ic h , p ra w ie  t r z y m e tro w e j  
d łu g o śc i. D m ą  w  n ie  w  ty m  d n iu  
je d n a k  n ie  ch łop c y , ja k  to  się 
z w y k le  d z ie je , a le  o d ś w ię tn ie  w y -  
stro jo n  ■ d z ie w c z ę ta . O b o k  k a żd e j 
z n ic h  w p ro s t n a  t r a w ie , n a  ła ­
w a ch , c zy  te ż  w  o zd o b n y c h  s k rz y ­
n ia ch  le żą  k u n s z to w n ie  h a fto w a n e  
b lu z k i ,  lś n iąc e  c e k in a m i i s z k la n y ­
m i p a c io rk a m i s ta n ik i i spódn ice,

ff 1Jarg
narzeczonych“
k o lo ro w e  k i l im y ,  ś n ie żn o b ia łe  ln ia ­
n e  o b ru s y , rę c z n ik i i b ie liz n a  po­
ś c ie lo w a . J a k  k a że  s ta ro d a w n y  z w y  
c z a j d z ie w c z ę ta  p re z e n tu ją  t u ta j  
s w o ją  w y p ra w ę  ś lu b n ą . O b e cn ie  
je d n a k  k a ż d a  z d z ie w c zą t g łosem  
t r o m b ity  p rz y w o łu je  n a górę G a in a  
ch łop c a  ju ż  w y b ra n e g o  i  u m iło w a ­
nego . D a w n ie j n a to m ia s t n ie  w ie ­
d z ia ła , k t ó r y  z p rz y b y ły c h  na głos  
t r o m b it y  m ę żc zy zn  zostan ie  je j  m ę ­
żem . O p o w ia d a n ia  lu d o w e  m ó w ią , 
iż  w  tę  n ie d z ie lę  lip c o w ą  o d b y w a ł 
się n a  g ó rze  G a in a  p ra w d z iw y  ta rg  
n a  d z ie w c z ę ta . U b o d z y  g ó ra le  o d ­
d a w a li  sw e c ó rk i b ogaczom , k tó rz y  
za  ich  w y p ra w ę  le p ie j z a p ła c ili. 
K to  w ię c  le p ie j z a p ła c ił, ż e n ił się 
z d z ie w c z y n ą  bez w z g lę d u  n a  to , 
c zy  tego  p ra g n ę ła , c zy  te ż  n ie .

D z iś  z o s ta ła  ty lk o  t r a d y c ja  p re ­
z e n to w a n ia  n a gó rze  G a in a  w y ro ­
b ó w  p ra c o w ity c h  g ó ra l i  o ra z  n azw a  
„ ta r g  n a  n a rze c zo n e ”  a  ta k ż e  w ie l­
k a  w s p ó ln a  z a b a w a  lu d o w a , śc ią­
g a ją c a  n ie  t y lk o  m n ó stw o  t u r y ­
stó w  z m ia s t ru m u ń s k ic h , a le  t a k ­
że  gości z a g ra n ic z n y c h .

P r o s i m y  o  f o t o g r a f ię  
... człowieka przyszłości
N IE D A W N O  k ie ro w n ic y  p e w ­

nego dom u m o d y  w  P a ry ż u  s ięg­
n ę li do o ry g in a ln e g o  sposobu re ­
k la m y . P o s ta n o w ili u b ra ć  sw o je  
m o d e lk i w  w ypożyczone  z m ie js ­
co w ych  m uzeów  su kn ie  i  k ry n o ­
l in y  sprzed  p a ruse t la t .  D am om  
m ie l i  to w a rz y s z y ć  ryce rze , o dz ia ­
n i w  a u te n tyczn e  z b ro je  z tego 
samego okresu .

Im p re z a  n ie  u da ła  się, chociaż 
pom ys ł, szeroko re k la m o w a n y , 
w y w o ła ł ogó lne  za in te re sow an ie . 
O tóż m o d e lk i... n ie  z m ie ś c iły  się 
w  s u k n ia c h  p ra b a b e k , m im o  za­
ch ow a n ia  w y m a g a n e j od m ode­
le k  l in i i ,  w a g i, ob ję tośc i t a l i i  i  
b ius tu ... D o ty c z y ło  to  n ie  ty lk o  
k o b ie t, podobne k ło p o ty  m ie li i 
w spó łcześn i „ ry c e rz e ” , sko ro  im  
p rzysz ło  p rz y w d z ia ć  s tro je  i  zb ro  
je  p ra d z ia d kó w ...

W y d a rz e n ie  to  w y d a je  s ię  p o ­
tw ie rd z a ć  szerzoną obecn ie  h ip o ­
tezę o z w ię k s z a n iu  się w z ro s tu  
i p rz y b ie ra n iu  na  w adze  lu d z i 
w spółczesnych , w  p o ró w n a n iu  z 
naszym i p ra p rz o d k a m i. H ip o te z  
na ten  te m a t b y ło  w ie le ;  sp ra w ą  
w yg lą d u  naszych  p rz o d k ó w  za­
ję liś m y  się m . in . i  m y  —  w  ra ­
m ach M ile n iu m .

T o te ż  p y ta n ie , ja k  będą w y g lą ­
d a li lu d z ie  p rzysz ło śc i, od d a w ­
na p a s jo n u je  nau kę .

Z D A W A Ł O B Y  S IĘ , że  p rz y s z ły m  
p o k o le n io m  g re z i p e w n e  z w y ro d n ie ­
n ie ... N a  p e w n o  je s te ś m y  d e l ik a tn ie j­
si od nas zyc h  p rz o d k ó w . W y n ik a  to  
z za s tę p o w a n ia  c zy n n o śc i f iz y c z n y c h  
u m y s ło w y m :, n a tu ra ln y c h  p o k a rm ó w  
w y tra w n ą  k u c h n ią  (d o  k t ó r e j  co ra z  
b a rd z ie j w k ra c z a  c h e m ia ), p rz e b y w a ­
n ia  w  p o m ie szc zen ia ch  za m k n ię ty c h , 
p rz e s ia d y w a n ia  p rz e z  w ię k s zą  część 
d n ia  p rz y  w a rs z ta c ie  lu b  b iu r k u , n ad

u ż y w a n ia  a lk o h o lu , ty to n iu , le k ó w .  
P rz y z n a je m y , że  w s zy s tk ie  te  c z y n ­
n ik i  n a  p e w n o  n ie  s p rz y ja ją  n as zej 
k rz e p ie . O d z y w a ją  się n a w e t g łosy  
o s trze g a ją c e , że  je ś li  te  b łę d y  b ęd z ie ­
m y  p o p e łn ia li d a le j,  w p ły n ie  to  n a  
nasz ro z w ó j f iz y c z n y , k tó re g o  dysz­
le m  n a d m ie rn ie  się ro z ro ś n ie  p rz e ­
c iążo n y  m ó zg ...

P rz e c iw  z w o le n n ik o m  te j  te o r i i  w y ­
suw a się  a rg u m e n ty , o p a rte  n a ... w y ­
n ik a c h  s p o rto w y c h . P o d o b n o  co ra z  
lepsze i w yższe  re k o rd y  ś w ia ta  w  
le k k o a t le ty c e  (od re k o rd u  N u rm ie g o ,  
w ynoszącego  w  1924 ro k u , w  b ie gu  
na 5 000 m  14 m in u t  28,2 s e k u n d y  —  
do sz liśm y do  re k o rd u  C la r k a , k tó r y  
w  1965 r .  p rz e b ie g ł tę  tra s ę  w  czasie  
13 m in u t  25,8 se k u n d y ) św iad c zą  o co  
ra z  w ię k s zy c h  f iz y c z n y c h  m o ż liw o ­
śc iach  lu d z k ic h . O b e cn ie  s e tk i sp o r­
to w c ó w  w  ró ż n y c h - k r a ja c h  m ogą  
w y k a za ć  się  w y n ik a m i u z n a w a n y m i 
p rze d  p ó ł w ie k ie m  z a  „ re k o rd o w e ”  1 
„ b e z k o n k u re n c y jn e ” . Z a w d z ię c z a m y  
to  n ie  t y lk o  n o w y m  m e to d o m  t r e ­

n in g u , a le  i co ra z  w y żs zy m  m o ż liw o ­
śc iom  lu d z k ie g o  o rg a n iz m u .

Ś W IA D E C T W E M  — P A R Y S K I D O M  
M O D Y ?  O w s zem , a le  n ie  t y lk o  to . 
B a d a n ia  n a u k o w e  w  k r a ja c h , k tó re  
w  ciąg u  o s ta tn ic h  p a ru  d z ie s ią tk ó w  
la t  p rz e s z ły  o g ro m n e  p rz e m ia n y  p o ­
lity c z n e  i  sp o łeczne , w y w ie ra ją c e  
w p ły w  n a  ż y c ie  m ie s zk a ń c ó w , w y k a ­
z a ły , że  i  lu d z ie  w  ty c h  k r a ja c h  f i ­
z y c z n ie  z m ie n il i  s ię  n a  ko rzy ść .

O b lic za  s ię , że  lu d zk o ś ć  w  sw o im  
ro z w o ju  f iz y c z n y m  z ro b iła  o g ro m n y  
s k o k  n a p rzó d  w  c iąg u  o s ta tn ie g o  150- 
le c ia . D alsze d z ie s ię c io lec ia  X X  w . 
p rzy n io s ą  n ie w ą tp liw ie  n o w e  su k ce sy  
w  te j d z ie d z in ie , o  i le  c z ło w ie k  sam  
le k k o m y ś ln ie  n ie  z m a rn u je  o k a z ji .  
N ie  m o żn a  b o w ie m  le k c e w a ży ć  w p ły ­
w u  u je m n y c h  c z y n n ik ó w  c y w il iz a c ji  
n a nasze z d ro w ie  i  ro z w ó j f iz y c z n y .  
Z d o b y c ze  te c h n ik i,  o b o k  o g ro m n y c h  
m o ż liw o ś c i ro z w o jo w y c h , m o g ą  za ­
g ra ż a ć  ro d z a jo w i lu d z k ie m u  degene­
ra c ją . O d nas z a le ż y  co w  te j  d z ie ­
d z in ie  cze k a  p rzy s z łe  p o k o le n ia .

W . K .

p o r tk i  m u s ia no  o ng iś  ro b ić  z 
g ru be go  p łó tn a , c z y li p a r tu . 
N ie m n ie j jeszcze starszą nazw ą 
te j części m ę s k ie j g a rd e ro b y  są 
(za p rze p ro sze n iem ) gacie , od 
gacenia, c z y li o s ła n ia n ia  cia ła . 
Całość s tro ju  o kre ś lan o  ong iś 
m ia n e m  o d z ie w  —  do  dziś p rze  
t rw a ł p rz y o d z ie w e k . A  sko ro  
dz iś  zw łaszcza w  ś ro d ow iskach  
s tu d e n c k ic h  m ó w i s ię  o  „ w b i­
ja n iu  w  o b u w ” , n ie  p o w in n iś ­
m y  tego b ra ć  na k o n to  n o w o ­
czesności ję zyka . W szak ju ż  
P ra p o la n ie  o d z ie w a li n og i w  o -  
b u w  lu b  (obów ), k tó ra  b y ła  na  
dodatek... ro d z a ju  żeńsk iego!

O bruse m  w y c ie ra n o  s ię  on­
g iś po m y c iu  w  ła ź n i:  od s ło ­
w a  b ru szyć , ro zc ie ra ć . N azw ę  
m y d ło  u ro b io n o  od m y c ia , ja k  
szyd ło  od szycia . P ozos taw iona  
panom  w  sp ad ku  b rz y tw a  po­
chodzi od n ie  używ anego  s łó w ­
k a  b rz y ć  ( ja k  b itw a  od b ić). 
T ru d n o  ju ż  dz iś  także  u c h w y c ić  
p o w ią z a n ie  m ię d z y  czesaniem , 
n iegdyś  ezosaniem , a... czosn­
k ie m , bo m a  „z ą b k i” . N a  łu ­
p ież n ik t  nae m ó g ł narzekać, 
bc to  s łow o  znaczy ło  —  skó ra . 
N ie m n ie j ro z lic z n e  lu d z k ie  d o ­
le g liw o ś c i, ta k  ja k  ic h  nazw y , 
o k a z a ły  s ię  t rw a le  i  n ie z m ie n ­
ne, choćby c z y ra k i,  p ryszcze, 
ś w ie rzb , k u rz a jk i,  a n a w e t p ie ­
gi.

M a ło  k to  w ie , d laczego  p łasz ­
cze n ic u je m y , c z y li w y w ra c a ­
m y  m a te r ia ł na  d ru g ą  s tronę . 
O tóż nas i p rz o d k o w ie  p ra w ą  
s tro nę  tk a n in y  z w a li lic e m , a 
le w ą , n icem . A  d laczego k rw ią  
się b ro czy?  T u  m u s im y  p rz y ­
p om nie ć  o p ra s ta ry c h  sposo­
bach  zd o b y w a n ia  cze rw o ne j 
fa rb y .  D o s ta rc z a ły  je j  n ie  t y l ­

ko  p o c z w a rk i czerw ca , z b ie ra ­
ne z  za chow an iem  o d p o w ie d ­
n iego  o b rz ą d k u  w  m ies ią cu , od 
k tó ry c h  p r z y ją ł nazwę. W szyst­
k ie  p lem io na  s ło w ia ń s k ie  z n a ły  
ro ś lin ę  brocz. Z  n ie j w y d o b y ­
w a no  cze rw oną  fa rb ę . A  że 
k re w  je s t w ła ś n ie  cze rw ona , 
d la te go  b roczy.

J e ś li k toś  nam  będzie  g ro z ił 
„p ra n ie m  po gęb ie ” , osadźm y 
go n a s tę p u ją cym  w y k ła d e m : 
czy w iesz, ź le  w y c h o w a n y  cz ło  
w ie k u , że tw o i p rz o d k o w ie  u - 
d e rz e n ia m i k ija n e k  p ra l i  ty lk o  
b ie liznę ?  P ozos taw  m i w ię c  
tro s k ę  o czystość m o je j tw a rz y !

N ie k tó re  s ło w a  s p rz e i ty s ią c  
le c i p rz e trw a ły  do  dz iś  w  na­
zw iska ch . C z y ta ją c  o da lszych  
ś w ie tn y c h  sukcesach p a n i E w y  
K ło b u k o w s k ie j,  n ie ch  nam  
p rz y jd z ie  na  m y ś l k ło b u k , wy-*, 
raz  zapożyczony ju ż  p rzez  P ra -  
s ło w ia n  od lu d ó w  ta ta rs k o - tu -  
re c k ic h , oznacza jący  czapkę, 
r o o u la rn y  p iose n ka rz  M a c ie j 
K o le ś n ik  b yć  może m a ró w n ie  
za b y tk o w e  n a z w is k o : tu  m u s i­
m y  zacząć od k o ło d z ie ja , c z v li 
fach o w ca , k tó r y  d z ie ja ł ko ła , 
lu b  ko losa  (ko lasa). N a jp ra w ­
d op od o bn ie j r o b i ł  też w o zy  —  
k o la sy . Za ne w n e  k o ło d z ie ja  n a ­
z y w a n o  d la te go  ró w n ie ż  k o le ś - 
n ik ie m .

K ie d y  m ó w im y , c z y ta m y  ga­
zetę, s łu c h a m y  ra d ia , w szys tko  
w y d a je  nam  s ię  ta k ie  p ros te  
i o czyw iste ... I  p om yś leć  tv lk o ,  
że za p ięćse t czy n a w e t za 
trz v s ta  la t  naszą polszczyznę 
ro zu m ie ć  będą ty lk o  n ie lic z n i 

" w ta je m n ic z e n i!

M . W IL .

Ten pomysł z wozami bez konduktora nie jest 
zbyt szczęśliwy...

«— Nie szukamy, proszę pana. szczęścia w  tram­
waju...

Rys. E. M E S S E R

S Y N T E Z A  K R Y Ż O W K I

P odane  p o n iż e j w y ra z y  n a le ży  w p is a ć  do zam ieszczonego 
d ia g ra m u  ta k , aby p o w s ta ła  z w y k ła  k rz y ż ó w k a .
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Psychotest
kolorystyczny

N a le tn ią  k a n ik u łę  p rz y g o to ­
w a liś m y  psychozabaw ę o p a rtą  
na sześciu  k o lo ra c h  tęczy  ( te j, 
k tó ra  w ró ż y  pogodę...). S p ra w a  
je s t p ro s ta : n ie  trze ba  p isać żad­
n ych  p u n k tó w , n iczego  d od a ­
w ać, a n i szukać w  ru b ry k a c h .  
W y s ta rc z y  w y b ra ć  —  d la  sa­
m ego s ieb ie  lu b  osoby ze swego  
o to cze n ia  —  u lu b io n y  z sześciu  
k o lo ró w , a p o te m  s p ra w d z ić  z 
ja k im i cecham i c h a ra k te ru  się  
w iąże . M im o  że p o d o b n y  test 
op raco w a no  w  o ś ro d k u  n a u k o ­
w y m  badań p s ycho lo g icznych , 
n ie  ra d z im y  b ra ć  go n a z b y t se­
r io .  U p od o ba n ie  do  k o lo ró w  
z m ie n ia  s ię  p rzec ież m . in . w  
za leżnośc i od tego, co a k tu a ln ie  
la n s u je  „M o d a  P o lska ” , lu b  w  
ja k im  o d c ie n iu  je s t n a jb a rd z ie j 
do tw a rz y  a k tu a ln ie  n a jd ro ż s z e j 
osob ie .

K O L O R Y
1. L i la ,  2. n ieb ieski, 3. zielony, 

4. żó łty , 5. pom arańczow y, 6. 
czerwony.

C H A R A K T E R

1. L IL A .  M asz w y ro b io n y  p o ­
g lą d  na  każdą  sp ra w ę , jesteś 
w ie rn y  s w o im  zasadom  i  um iesz 
ic h  b ro n ić . A le  tw ó j sposób b y ­
c ia  m ęczy o toczenie : z  b ła h e j 
s p ra w y  ro b isz  u n iw e rs a ln y  p ro ­
b le m  m o ra ln y  czy id eo lo g iczny . 
Co gorsza, jes teś  p rz e k o n a n y , że 
m asz w  rę k u  je d y n y  k lu c z  do 
s łu sznych  ocen, n ie  uzna jesz 
s p rze c iw u , ż le  znosisz dyskus ję . 
R a d z im y : s ta ra j s ię  „w e jś ć  w  
s k ó rę ”  in n y c h  osób, s p o jrzeć  na 
pew ne  s p ra w y  o czam i sw o ich  
a d w e rs a rz y . P rze kon asz  s ię  w ó w  
czas, iż  n ie  w s z y s tk o  w y g lą d a  
ta k , ja k  ty  to  sobie  w yo braża sz . 
W  ż y c iu  codz ie n nym  s ta ra j się 
o kazyw a ć  choć tro c h ę  poczucia  
h u m o ru .

2. N IE B IE S K I .  Jesteś b a rd z o  w ra ż ­
l iw y ,  co p rz e ja w ia  się w  częstych  
zm ia n a c h  u czuć i  ocen . Z  teg o  po­
w o d u  w ie le  osób u w a ż a  c ię  za  osobę 
k a p ry ś n ą , n ie s ta łą  i n ie p o w a ż n ą . P o ­
n ie w a ż  lu b is z  lu d z i i n ie  w y o braża sz  
so b ie  ż y c ia  w  sa m otnoś ci, p o w in ie ­
neś n a u c zy ć  się p an o w a ć  n ad  o d ru ­
c h a m i n a g le  p o w z ię te j s y m p a t ii czy  
a n ty p a t i i .  W  u c zu c iac h  i u p o do b a­
n ia c h  s p ró b u j s tosow ać s a m o k o n tro lę  
p ły n ą c ą  z ka żd o ra zo w e g o  z a s ta n o w ie ­
n ia  i z  u s y s te m a ty z o w a n ia  sw o ich  
o p in ii.

3. Z IE L O N Y . Chcesz b y ć  a k ­
ty w n y  i angażow ać s ię  w  w ie lu  
s p ra w ach  na  raz, do czego n ie  
b ra k  c i s ił,  e n e rg ii i  zdo lnośc i. 
J e ś li je d n a k  tw o je  s ta ra n ia  n ie  
d a ją  n a ty c h m ia s t w y n ik ó w , z ra ­
żasz s ię  i  rzucasz rozpoczę tą  p ra ­
cę. T w o je  ra p to w n e  z m ia n y  hu  
m o ru  i  d e c y z ji są b ardzo  u c ią ż l i­
w e  d la  o toczenia . B ra k  ja k ie j ­
k o lw ie k  d y p lo m a c ji s p ra w ia , że 
n a w e t n a js łuszn ie jsze  z tw o ic h  
p osunięć b y w a ją  ż le  p rz y ję te  
p rzez in n y c h . W  te j s y tu a c ji d o ­
b rze  z rob isz , je ś l i  s k ie ru je s z  
część p a s ji ż y c io w e j na  ja k ie ś  
łte b b y . R a d z im y  byś  w y b ra ł 
„ b z ik ”  zw ią z a n y  ze znacznym  
w y s iłk ie m  fiz y c z n y m  ( ta te rn ic ­
tw o , spe leo logia).

4. Ż Ó Ł T Y . D rz e m ie  w  to b ie  tz w .  
w ie c z n e  d z ie c k o , co s p ra w ia , że g u ­
s tu je sz  w  d ro b n y c h  s a ty s fa k c ja c h  o- 
so b is tyc h  i zaw sze  ocze ku je sz  w y r o ­
zu m ia ło ś c i i  a p ro b a ty  o toc zen ia . U -  
m ie sz cieszyć się ty m , co ży c ie  c i 
pod su w a , i ła tw o  p rzec h o d z isz  do  
p o rz ą d k u  n ad  n ie p o w o d ze n ia m i czy  
n a w e t p o w a ż n y m i tro s k a m i. Z d a rz a  
się ró w n ie ż  że , n ic zy m  d z ie c k o  w o b ec  
sw o ich  ró w ie ś n ik ó w , p rz y b ie ra s z  po­
zę  „d o ro s łe g o ” , co w  tw o im  p o jęc iu  
p o lega n a  s z ty w n o śc i i  p ró b ie  w y ­
m u s ze n ia  a u to ry te tu .

5. P O M A R A Ń C Z O W Y . T w o ja  
uczuc iow ość  w  po łą cze n iu  z d e l i­
k a tn o śc ią  i  n ieśm ia łośc ią  s p ra ­
w ia ,  że zachow u jesz  z e w n ę trz n y  
sp okó j, a le  w e w n ę trz n ie  re a g u ­
jesz b ardzo  s iln ie  na w szys tko , 
co s ię  doko ła  dz ie je . Czasem  p ró  
b u je sz  p rz e ła m a ć  s w o je  usposo­
b ie n ie : jesteś w ów czas d ra ż liw y ,  
w y b u c h o w y , ła tw y  do z ra n ie n ia  
i  sam  zada jący  ra n y  o toczen iu  —  
p o  czym  pogrążasz s ię  jeszcze 
g łę b ie j w  sw o ją  sko rupę . W y m a ­
rz o n y m  po lem  d z ia ła n ia  je s t  d la  
c ie b ie  dom , ro d z ina  i  g ro no  n a j­
b liższych  p rz y ja c ió ł,  k tó rz y  zd a ­
ją  sobie sp ra w ę  z  tw o ic h  w a rto ś ­
c i i  u m ie ją  o d w z a je m n ić  m iło ś c ią  
za m iłość .

6. C Z E R W O N Y . M ó w ią c  o b razo w o , 
tw o je  serce w ie c zn ie  w rz e  i k ip i ,  
m a ło  je s t  szans, byś k ie d y k o lw ie k  w  
ż y c iu  za z n a ł sp ok o ju  i u k o je n ia . 
M n oży sz  in ic ja ty w y , p rze d s ię w z ię c ia , 
p o m y s ły , w szczynasz lic zn e  a k c je , za  
k tó r y m i lu d z ie  z tw o je g o  o toc zen ia  
po p rostu  n ie  m ogą n a d ą ży ć . S ze fo ­
w ie  c e n ią  c ię  ja k o  c z ło w ie k a  p e łn e ­
go in ic ja ty w y  i e n e rg ii, I pcz d la  po d ­
w ła d n y c h  je s teś  z w ie rz c h n ik ie m  u -  
c ią ż liw y m , za k łó c a ją c y m  ró w n o m ie r ­
n y  i h a rm o n i jn y  to k  p ra c y . T w o ja  
zas ad a : w s zys tk o  a lb o  n ic , n ie  po­
k r y w a  się z m o ż liw o ś c ia m i p rz e c ię t­
n y c h  lu d z i;  g rozi n a w e t n ie b e z p ie ­
cze ń stw o , że  w  końcu  w iększość w y ­
b ie rz e  „ n ic ”  i zostan iesz n a  lo d z ie . 
R a d z im y :  p rzes tań  m ie rz y ć  w s zys t­
k ic h  m ia rą  w ła sn e j in te lig e n c j i  i 
te m p e ra m e n tu , p rzys tos u j w y m a g a n ia  
do  in d y w id u a ln y c h  m o ż liw o ś c i ró ż ­
n y c h  osób, n a to m ia s t d la  s ieb ie  sa­
m e go  s z u k a j n a jtru d n ie js z y c h  o d c in ­
k ó w  p ra c y , a część sw o ich  s ił s k ie ­
r u j  n a  d z ia ła lno ś ć  spo łeczną .

O p ra co w a ła : IF

K A N IK U Ł A ,  k tó ra  na
szczęście o m in ę ła  c z e rw ie c " i  
lip ie c , „d o p a d ła ”  nas zdaje  
się w  s ie rp n iu . M ocno  o k ro ­
jo n y  p ro g ra m , rozpoczyna ­
ją c y  się  o godz. 18 i  kończą ­
cy  po 22, p rz y n o s i pozyc je  
słabe, p o w tó rk o w e  i  bardzo  
„ le tn ie ” . W a k a c y jn y  n a s tró j 
u d z ie l i ł  się także  i  T V  szcze­
c iń s k ie j,  k tó ra  w  n a jb liż s z y m  
czasie z a p reze n tu je  nam  je ­
d y n ie  „ K r a m ik  z m u z a m i”  
(red . A n d ro c h o u ń c z )  —  7v 
bm . o godz. 17.50, o ra z  so­
b o tn ie  „R o z m a ito ś c i” .

Niedziela
P e łn y  p ro g ra m  z n a jd ą  p a ń s tw o  

,iak z w y k le  n a s tr . 7, a  m y  chc ie­
lib y ś m y  je d y n ie  zw tó c 4ć u w a gę  
na f i lm o w ą  n o w e lę  k r y m in a ln ą  
p ro d u k c ji p o ls k ie j p .t .  „ C H C IA Ł ­
B Y M  S IE  O G O L IĆ ”  z Ig n a c y m  
G o g o le w s k im  w  je d n e j z  g łó w ­
n yc h  ró l.

Poniedziałek
te a tr .  T y m  ra z e m  

b ę d z ie  to  w a rs z a w s k i T e a tr  D ra ­
m a ty c z n y  ze  z n a k o m ity m i-  „ F IZ Y ­
K A M I”  D t ír re n m a t ta . W y s tą p ią  
m .in . R y s za rd a  H a n in , J a n  S w i­
d e rs k i, W o jc ie c h  P o k o ra  i  E d ­
m u n d  F e t t in g . N ie  je s t  to  je d n a k  
a d a ' ta c ja  te le w iz y jn a , a  je d y n ie  
tz w . „p rz e n ie s ie n ie ”  z  te a tru ,  
b io rą c e g o  u d z ia ł w  I I I  T F T D .

Wtorek
R a d z ie c k i f i lm  o b y c z a jo w y

„ C Z Ł O W IE K , K T Ó R Y  W Ą T P I ’ 
go d z. 10 i  20.15.

Środa
D w u k ro tn ie  (ra n o  1 p o  p o łu d ­

n iu )  s e n s a c y jn a  s e r ia  „ B A R O N ' 
—  o d c in e k  n o s i t y t u ł  „ K r o k  w  
k r o k  za  to b ą ” , o ra z  re p o r ta ż  h i­
s to ry c z n y  M a r t y  K o ro ty ń s k ie j z  
ę y k lu  „ S p a c e rk ie m  p o  W a rs za ­
w ie ” . P o n a d to , o go d z . 28.10 
„ Ś w ia to w id ” .

Czwartek
T rz e c i o d c in e k  p o w tó r k o w e j  

s e r ii z k p t .  K L O S S E M  —  M IK U L ­
S K IM  w  ro l i  g łó w n e j p .t . „ K r y p ­
to n im  E d y ta ”  (godz. 20.15),' in te ­
re s u ją c y ... d z ia łk o w ic z ó w  p ro g ra m  
W s ze c h n ic y  T V  (10.50), o ra z  m iły  
„ M a g a z y n  n ie  t y lk o  d la  p a ń ”  
(17.45).

Piątek
R e d a k c ja  w o js k o w a  zap ra sza  n a  

„ P O L IG O N ”  (18.50), n a s tę p n ie  
O T V  P o zn a ń  p ro p o n u je  „ S y lw e t ­
k i  X  m u z y ” , a o godz. 20.15 zo­
b a c z y m y  f ilm o w e g o  „ K a p ita n a  s  
K o e p e n ic k ” .

Sobota
N ie c o  r o z r y w k i n a  k o n ie c  ty g o ­

d n ia . A  w ię c  k a to w ic k ie  „ T e le -  
V a r ie te ”  i  fra n c u s k a  „ B a lla d a ” ,
a m e ry k a ń s k i f i lm  „ V iv a  v i l la ” ,  
m ło d z ie ż o w y  „ K lu b  po S -e j” .  Po ­
n a d to  T V  c z y n i s ta ra n ia  —  u w a ­
g a sp o rto w c y  —  p rz e p ro w a d z e n ia  
t r n s m is j i  z  m ię d zy n a ro d o w e g o  
m ity n g u  l .a . ,  k t ó r y  o d b ę d z ie  się 
n a  s ta d io n ie  10 -lec la (sobo ta  i  n ie  
d z ie ła ) .

G in ą  
przed sądem

R Z Y M . G in ą  L o llo b r ig id a  
( la t  39) m a  s tanąć  p rze d  są­
dem  w  V ite rb o  (W ło c h y ) za 
p oka zan ie  s ię  w  „n ie p rz y z w o ­
it y m  s t ro ju ”  w  f i lm ie  „ L a lk i ” . 
P rze w ó d  są do w y p la n o w a n y  
p oczą tkow o  na  lip ie c  zo s ta ł od  
ro czo ny  do 4 p a źd z ie rn ika * ' 
S ęd z io w ie  p o s ta n o w il i p rz e d ­
te m  o be jrze ć  f i lm  m a ją c y  
św ia d czyć  o w in ie  zn an e j akw 
t o r k i  w ło s k ie j.
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Polonia « Ruch Ü i2
P rie d  w ie lką  prem ierą w  Szczecina

P O C Z Ą T E K  b y l w ię c e j n iż  se nsacy jny. G ó rn ik  p rz e g ra ł 
r. L e g ią  na  w ła s n y m  b o isku  aż 4:1. S ensacja  pd łega  na  ty m , że 
gospodarze w  ro z g ry w k a c h  lig o w y c h , n a  w ła s n y m  b o is k u  
n ie  p rz e g ra li d o tą d  żadnego  m eczu.

tre n e ra  T R A M P IS Z A , w yso ko  
no to w an e go  w  k a le n d a rz y k a c h  
p iłk a rs k ic h ,  (a)

P R Z E D  p re m ie rą  now ego s e ­
zo nu  zawsze m a m y tre m ę : n i­
g d y  b o w ie m  n ie  w ia d o m o , ja ­
k i  on w ła ś c iw ie  będzie  — u d a ­
n y  czy n ie , in te re s u ją c y  czy 
n u d n y . I  znow u  jesteśm y w  
k ło po c ie , ja k  zapow iedz ieć  k o ­
le jn ą  ru n d ę  p iłk a rs k ie j e k s tra ­
k la s y . D obrze  p rzec ież w ie m y , 
że k ra jo w i s y m p a ty c y  fu tb o lu  
z o s ta li n ieco zepsuci w ie lk im  
k a rn a w a łe m  p iłk a rs k im  n ad  Ta 
m iz ą  no i, że po n ieco d z ie n ­
n y c h  em oc jach  na W e m b le y

Kornet i Tusiński
w  kadrze juniorów

W  N O W O  P O W O Ł A N E J  k a - 
'drze ju n io ró w ,  lic z ą c e j 32 za ­
w o d n ik ó w  zn a la z ło  się także 
Jt m ło d y c h , u ta le n to w a n y c h  p i ł  
ka c z y  szczec ińsk ie j P ogoni — 
b ra m k a rz  K o m e t t  n a p a s tn ik  
T u s iń s k i.  (m)

W każdym porcie 
mecz piłkarski

P O D C Z A S  o s ta tn ie g o  re js u  do 
W ło c h  szc zec iń s ka za ło ga  s/s „M . 
F E R R O M "  ro z e g ra ła  d w a  to w a rz y ­
s k ie  m e cze  p iłk i  n o żn e } z  za ło ga­
m i s ta tk ó w  b a n d e ry  ra d z ie c k ie j:  
p ie rw « *”  m ecz w  p o rc ie  C iv i ta v e c ­
c h ia  z z a ło g ą  ta n k o w c a  ra d z ie c k ie ­
go  „ T A L L I N ” , w y n ik  2:1 ćBa  za­
ło g i  p o ls k ie } , N a s tą p n y  m e cz  ro ze ­
g ra n y  zosta ł ró w n ie ż  z z a ło g ą  ra ­
d z ie c k ie g o  s ta tk u  „C Z E L U S K IN A ”  
w  p o rc ie  L e k b o rn , n as za  d ru ż y n a  
w y g r a ła  S A

P O  M E C Z  A C H , n a  rę ce  k o t .  d ra  
ż y n y  p o ls k ie j T a d e u s za  C Z E R Ń  I -  
K A , k o le d z y  r a d z ie c c y  w rę c z y l i  pa  
u a ią tk o w e  p ro p o rce .

Z Pogonią
itn mecz do Bydgoszczy

Z A R Z Ą D  O d d z ia łu  P T T K  p rzy  
p ł .  L o tn ik ó w  ( te l.  456-24} o rg a n iz u ­
je  w n ie d z ie lę , 14 b m ., w y c ie c z k i  
a u to k a ro w e  d o  B ydgoszczy n a m e cz  
p i łk i  n o ż n e j o m is tr z o s tw o  I  lig i  
p o m ię d z y  szc zec iń s ką P O G O N IĄ  a 
W K S  Z A W IS Z A .

Z b ió rk a  u c z e s tn ik ó w  w  d n iu  w y ­
ja z d u  o g o d z . 2  na p la c u  L e tn ik ó w .  
K o s z t  u d z ia łu  w w y c ie czc e  (p rze ­
ja z d  a u to k a re m  w  o b y d w ie  s tro n y  
p lu s  b ile t  w s tę p u  n a  m ecz) wyrrosi 
o k . 150 z ł .  Z g ło s ze n ia  i  w p ła ty  
p r z y jm u je  P T T K  d o  p ią tk u  w łą cz­
n ie . (a>

za m e cza m i w  ro d z in n y m  g ro ­
n ie  s p e c ja ln ie  n ie  tęskn ią . O - 
s ta te czn ie  n a w e t szczecińska 
P O G O Ń  —  to  jeszcze n ie  POR 
T U G A L IA ,  a K IE L E C , to  n ie 
E U S E B IO .

W ięc  ja k  to  będzie  n a p ra w ­
dę. T a k  z rę k ą  na sercu  m o ­
żem y sob ie  p ow ied z ie ć , że tę ­
s k n im y  do  m eczów  nasze j eks­
tra k la s y ,  bo  n a w e t d ru g o lig c -  
w a  k w a ra n ta n n a  ju ż  się nam  
znud z iła .

A  o to  re la c ja , ze w c z o ra js z y c h  
s p o tka ń :

W  p ie rw s z o lig o w y c h  derbach  
o iłk a rs k ic h  Ś ląska , P O L O N IA  
B y to m  p rze g ra ła  z R U C H E M  
C h orzów  0:2 (0:1). B ra m k i zd o ­
b y l i :  w  10 m in . P ie chn icze k  f  
8?7 m m , Fa be r. W id z ó w  ok. 0 
ty s .

Mecz: s ta ł na  p rz e c ię tn y m  pe 
z łom ie . P o lo n ia  m ia ła  co p rą w - 
dia. p rz e z  znaczny część spe t- 
icania p rzew agę , a le  n ap as tn icy  
7 re g u ły  t r a c i l i  p i łk ę  w  c h w i­
l i  g dy  p ró b o w a li s trze la ć  na 
b ra m kę .

P iłk a rz e  G K S  K a to w ic e  z re ­
m is o w a li na w ła s n y m  b o is k u  z  
w ic e m is trz e m  l ig i ,  W IS Ł Ą  K ra  
k ó w  (k®.

P o je d y n e k  te n  p ro w a d z o n y  
b y ł w  s z y b k im  te ra p ie  i  s ta ł 
na dość d o b ry m  poz iom ie .

D Z IŚ  W  S Z C Z E C IN IE  cze­
k a ją  nas n ow e  em oc je . P O ­
G O Ń  sp o tka  s ię  z  rzeszow ską  
S T A L Ą , z k tó rą  d o tą d  jeszcze 
żadnego m eczu lig o w eg o  n ie  
w y g ra ła . A rb it re m  tego sp o t­
k a n ia  w y z n a czo n y  zo s ta ł p oz­
n a n ia k  Ł A Z A R O W IC Z .

W  S O S N O W C U  Z A G Ł Ę B IE  
sp o tk a  się z  S Z O M B IE R K A M I,  
w  K ra k o w ie  m is tr z  ro z g ry w e k  
d ru g o lig o w y c h  C R A C O V IA  spo 
tk a  s ię  z sa m ym  m istrzem . P o l­
s k i —  G Ó R N IK IE M , w  W a r­
sza w ie  L E G IA  w a lc z y  z łó d z ­
k im  Ł K S „  a w e  W ro c ła w iu  
m ie js c o w y  S L Ą S K  p rz y jm u je  
W K S  Z A W IS Z A .

P R Z Y P O M IN A M Y , że . do 
ju trz e js z e g o  m eczu P O G O Ń  
-daje w  p e łn y m  p ie rw s z o lig o ­
w y m  sk ła dz ie . R zeszow ska S ta l 
p rz y je c h a ła  do nas pod  wodzą

W y n ik i  I V  r z u tu  r o z g ry w e k  o P u  
.M iar P o ls k i d ru ż y n  k lu b o w y c h  
d n ia  51.V I I .  b r.

Kulturyści trenują
na ul. Parh/zsniów

S E K C J A  P O D N O S Z E N IA  C IĘ Ż A ­
R Ó W  I  k u l tu r y s t y k i  K K S  P io n ie r  
w z n o w iła  tre n in g i w  s iło w n i „D o ­
m u  K u lt u r y  K o le ja r z a ” , p rz y  u l. 
P a r ty z a n tó w  2.

Z a ję c ia  o d b y w a ją  się w  p o n ie ­
d z ia łk i ,  ś ro d y  i p ią tk i od  godz. 17. 
N a  m ie js c u  p r z y jm u je  się zap is#  
ch ę tn y ch  do  u p ra w ia n ia  te j  d yscy­
p lin y  sp o rtu , (a j

R e k o rd y  iw is fć
t E’csikt ¿rk’tla 

p ł y w a c z e k

P O D C Z A S  za w od ó w  p ły w a c ­
k ic h  w  F ila d e l f i i ,  1 7 - le tn ia  p ły  
w aezka  U S A  Lee D a v is  ustano  
w iła  re k o rd  ś w ia ta  na- d y s ta n ­
sie 1500 m , u z y s k u ją c  w y n ik  
ia.21,7- m in . P o p rze d n i re k o rd  
na ty m  d ys ta n s ie  n a leża ł r ó w ­
n ież do p ły w a c z k i U S A  —  
P a tty  C a re tto , i  w y n o s ił 18.23,7 
m in . D ru g i re k o rd  ś w ia ta  u - 
»ta n o w i ła  1 8 - le tn ia  M a rth a  
R a n d a ll na 200 m s t. d ow . w y -  
r i k ie m  2.11,4. W y n ik  te n  je s t 
o 0,2 sek. lepszy o d  poprze  d - 
niegOy, usta n ow ion e go  w  1950 r .

Szczecińscy kolarze w  obu reprezentacjach

Prezes OZKeS. I. Matuszak
kierownikiem polskiej ekipy na MS

J A K  S IĘ  D O W IA D U J E M Y  nsU lony został j a i  skład po l­
skich k o la rzy -to row ców  n *  tegoroczne m istrzostwa św iata, 
k tó re  odbędą się w  N R F . Swe?« rodza ju  sensacją jest tu  
fa k t, iż do  ekipy  n ic  zaliczony został a k tu a ln y  m is trz  Polski 
w  sprincie. K upcząk. Niespodzianką jest także  decyzja obsa­
dzenia w szystkich konkurencji to row ych M S .

S K Ł A D  O S O B O W Y  reprezen  
ta c j i  P o ls k i p rz e d s ta w ia  się 
w ię c  n as tę pu ją co : s p r in t  —

Serca atletów
Z B L IŻ A  S IĘ  O lim p ia d a  w  M e k ­

s y k u . P y ta n ie  — ja k  z a re a g u je  o r­
g a n iz m  o lim p i jc z y k ó w  n a w a ru n ­
k i  w y s o k o g ó rs k ie  — b u d z i n ie w ~ -  
lo- t ro s k  i  n ie p o k o ju . N a  ca ły m  
rw iec ie - o ro w a d z i się  b a d a n ia  n a d  
iy m  p rob lem em :.

Czasopism o- „ S C IE N C E  E T  V IE ”  
d onos i o  p ra c a c h  le k a rz a  f ra n c u ­
s k ie g o , k tó r y  chcąc im ito w a ć  w a ­
r u n k i  p a n u ją c e  n a w y s o k oś c iac h  
j  d o  4 ty s . m , um ieszcza sw e  „ k r ó ­
l i k i  d o ś w ia d c za ln e ” ,  tz n . a t le tó w  
w  o d p o w ie d n ie j kesonach . Z w ra ­
ca on  p r z y  ty m  u w a g ę  g łó w n ie  na  
a k c ję  serca.

L e k a rz  z b a d a ł se rc a  82 s p o rto w ­
có w , w ś ró d  n ic h  b o k s e ró w , p ły w a ­
k ó w , s zp a d z is tó w , le k k o a t le tó w . W  
47 w y p a d k a c h  e le k tro k a rd io g ra m  
n ie  w y k a z a ł ż a d n y c h  z m ia n , w  35 
w y p a d k a c h  z m ia n y  w y s tą p iły .

Z d a n ie m  b ad a c za , n a jw ię k s z y  
w p ły w  w y w ie r a  spadek c iś n ie n ia  
t ie n u  w  a tm o s fe rz e . U w a ż a  o n , 
że z m ia n y  za u w a żo n e  w  E K G  
ś w ia d c zą  n ie  t y le  o  re a k c ji  m ię ­
śn ia  s e rc ow eg o  n a  n ie d o s ta te k  t le ­
n u , ile  ra c z e j o  r e a k c ji  tk a n k i  n e r  
w o w e j. Z m ia n y  w  E K G  u trz y m y ­
w a ły  się b o w ie m  b a rd zo  k r ó tk o  i  
p o te m  z n ik a ły , m im o  ż e  c iś n ie n ie  
t le n u  w  a tm o s fe rz e  w c a le  n ie  w z ro  
Si o. (N  N T -P A P ) .

S koczek (B ro ń  R adom ), 1 k m  — 
L a to c h a  (W łó k n ia rz  Łódź), ta n ­
d em  —  S koczek, K O S E W S K I 
(O g n iw o  Szczecin), 4 k m  — 
Z IE L IŃ S K I  (L Z S  Szczecin) i 
M a g ie ra  (C raco v ia ), 4 k m  d ru ­
żynowo —  Z ie liń s k i,  M a g ie ra  
>raz 2 z a w o d n ik ó w  z t r ó jk i  
7 A L IG O W S K I (O g n iw o  Szcze­
c in ), K ie rz k o w s k i (S p ó jn ia  W roe 
'o w i i  Jó ze fo w icz  C W łókn ia r 
Łódź).

S K Ł A D  p o ls k ie j re p re z e n ta ­
c j i  k o la rz y  szosow ych  na M Ś  
u s ta lo n y  zostan ie  po szczeciń ­
sk ich  m is trz o s tw a c h  P o ls k i 
£U — 14 bm .). W  k a ż d y m  bądź 
raz ie  do u d z ia łu  w  M Ś  k a n d y ­
d u ją  także  szczec in iacy  —  Z IE ­
L IŃ S K I  (racze j „p e w n ia k ”  w  
sk ła dz ie  d ru ż y n y ), F O L E W IA K  
i J A R E M A . K ie ro w n ik ie m  p o l­
s k ie j e k ip y  będzie  prezes 
O Z K o l. Szczecin, J . M A T U ­
S Z A K . (ms)

Dziękujemy...
. . .P IŁ K A R K O M  rę c z n y m  „P O G O ­

N I ”  za p o z d ro w ie n ia  z obozu  C R Z Z  
w  K a to w ic a c h  ;

...p iłk a rz o m  rę c z n y m  M K S  „ O G ­
N IW O ”  za  m iłą  k a r tk ę  z obozu  
k o n d y c y jn e g o  w  M rz e ż y n ie .

T O  N IE  JE S T  w rp o t  - 
m yc ie  rą k , a  ty lk o  to row a  
n ie . K a p ita n o w ie  ro b ią  to  
z -w ie lk im , n abożeństw em , 
a ro lę  je d n o o s o b o w e j 
J ć a m is j i  te c h n ic z n e j** s-pei 
n ia  d z ia łacz  C Z A R N Y C H  
p. C y  tom sk i. N a  in m jc h  
s tad io na ch  tu r n ie j p i łk a r ­
s k i  d ru ż y n  p o d w ó rk o ­
w y c h  toczy  s ię  p od  o - 
p ieka  T . D E R U S Z E W -  
S K IE G Q , E. K S O L A  i  F. 
K R Y G TE R jI .  O  im p re z ie  
t e j  p iszem y pon iżę j.

F o to  S t. C IE Ś L A K

Imprezy sportowe
G odz. 1T —  b o is k o  p r z y  u ł .  Tw -ac- 

lo w s k ie g o ' —  m e c z  p iłk a rs k i P O -  
GOSr — S T A J . R ze s zó w  o  m is trza»  
¡tw o  I  l ig i  p iłk a rs k ie j.

Bekenlfiwa cfesssla
wleśtershicb 

mislraasiw świnią
D O  T E G O R O C Z N Y C H  w io ś la r­

sk ic h  m is tr z o s tw  ś w ia ta , k tó re  od­
b ę d ą  s ię  w  I  p o ło w ie  w rz e ś n ia  w  
B ie d  w  J u g o s ła w ii, zg ło s iła  s ię  re ­
k o rd o w a  lic zb a  u c z e s tn ik ó w  —  SI 
k r a jó w , k tó re  w y s ta w ią  l& l z a łó g .

Z  E U R O P Y  zg ło sze n ia  n a d e s ła ły :  
B e lg ia , F ra n c ja , W io c h y , S z w a jc a ­
r ia ,  H o la n d ia , H is z p a n ia , C zechosło­
w a c ja , W ę g ry , P o ls k a , R u m u n ia , 
D a n ia , G re c ja , T u r c ja ,  F in la n d ia ,  
S z w e c ja , A n g lia , A u s tr ia , N R D , 
N R F , B u łg a r ia , N o rw e g ia . Ju g o s ła­
w ia  r Z S R R .

A M E R Y K A  re p re z e n to w a n a  bę­
d z ie  p rz e z  osady z U S A , K a n a d y ,  
M e k s y k u  i  A rg e n ty n y .

W  m is trz o r tw a c h  w y s tą p ią  ró w *  
nież. z a ło g i w io ś la rs k ie  A u s tra l i i ,  E -  
" ip tu , Iz r a e la  o ra z  J a p o n ii.

D o  k o le g iu m  m ię d z y n a ro d o w y c h  
sę d z ió w  m is trz o s tw  w  B ie d  za p ro ­
szo n y  z o s ta ł s z c ze c in fa n in , p rezes  
O Z T W  H . C e g ie ls k i, (a)

Is k r a  G olczew o* —  F lo ta  I  
B łę k it  G r y f in o  — A r  k o n ia  I I  t : X  
K la s z to r n e  — P o e o ń  I  B a r l in e k  
1 :B. B rz e s k o  —  S o k ó ł I  P y rz v c e  0:4, 
K r ą p ie t  —  C z a rn i I  S zc zec in  ®:5* 
W a rn ic e  — D ą b  I  D ę b n o  1:5* In a *  
I  G o le n ió w  —  G r y f  I  K a m  0:2. 
O s a d n ik  I I  — S ta l I  L iD ‘,a n v  5:2. 
P e łc z y c e  —  O s a d n ik  I  1:2. D » b  I I
—  O d ra  T C h o jn a  2:0. S u c h ań  — 
P o lo n ia  P ło tv  4:6 R ega I  T rz e b ia ­
tó w  — S o a rta  I  G r .  3.:?. P ogoń TI
— P io n ie r  I  jm . P o lo n ia  G r . — p o ­
goń Tb S zc zec in  2:1. M ie rz y n  — 
C z a rn i I I  S zc zec in  1:4.

(kp )

Młodzi ’e^rzs na obozie
w Barlinku

W  M A L O W N IC Z Y M  B a r l in k u  zo r­
g a n iz o w a n o  obóz ee -m p in eo w y S tu ­
d iu m  W F  P A M  d ia  s tu d e n tó w  i 
m ło d v e h  le k a rz y . C ° l“ m  zg ru p o w a ­
n ia  je s t p o p u la ry z a c ja  now oczes­
n y c h  m e to d  le c z e n ia  i  p r o f i la k t y k '  
ró w n ie ż  p o p rze z  s p o rt.

U c z e s tn ic y  obozu, k tó ry m  o p ie ­
k u ją  srte m g r  R O S 2 A K  i in s tru k to r  
E .  B U R Y . u o r a w ia j *  z a ję c i*  spor­
to w e : k o s z y k ó w k ę , n itk ę  s ia tk o w a , 
le k k o a t le t y k ę ,  p ły w a n ie , k a ja k a r ­
s tw o  i że g la rs tw o  Ja c h to w e . P r a k ­
ty c z n e  n o g a d a p k l p ro w a d z i n ro f . 
M IĘ T K IE W S K I .  (a )

Niedzieire rozważania

„ E u s e h f a s z e “  i  s k n
nie chcą się nudzić

W Y S T A R C Z Y Ł A  N lE W ~ 7 L K A  N O T A T K A , a by  na scho­
dach i  k o ry ta rz a c h  re d a k c y jn y c h  z ro b iło  s ię  aż t łu m n o  od  
c ią gn ą ce j ze w s z y s tk ic h  s tro n  w ie lJdega  Szczecina m łodz ieży  
w  w ie ku , sz k o ln y m . P rze z  p ie rw s z y  d z ie ń  p rz y ję ć  zgłoszeń  
do w a k a c y jn e g o  tu r n ie ju  p iłk a rs k ic h  d ru ż y n  p o d w ó rk o w y c h  
f re k w e n c ja  u trz y m y w a ła  cię jeszcze w  n o rm ie , a le  z czasem, 
ja k  pocz ta  p a n to f ło tm  n i o r ła  w ia d o m o ś ć  „ w  lu d '*  ( in fo rm a c ji 
n ie  p o w ta rz a liś m y ) i  z b liż a ł s ię  te r m in  za m kn ię c ia  lis ty ,  
p rz e ż y liś m y  p ra w d z iw ą  in w a z ję . O s ta te czn ie  lic z b c  zg łoszo­
n y c h  d ru ż y n  os iąg n ę ła  75, co s tan o w i, s w o is ty  re k o rd , ś io ia d -  
czac je dn o cześn ie  o  ty m  ja k  w ie lu  m ło d y c h ,  b a rdzo  m ło d y c h  
ch ło p có w  p ozo s ta je  podczas w a k a c j i  w  m ieśc ie  i  ja k  b ardzo  
s« o n i s p ra g n ie n i d o b re j,  n ie  n u ln e j  £ s z k a ła rs k ie j ro z ry w k i.  
W y d a je  s ię  nam , że m im o  w s z y s tliic h  s i l  i  ś ro d ków ^ u ru c h o ­
m io n y c h  p rz e z  lic z n e  o rg a n iz a c je  i  in s ty tu c je  do  tego p ow o ­
łane , to  co p ro p o n u je  si ę m ło d z ie ż y  p ozo s ta ją ce j w  m ieśc ie  
je s t n ie w y s ta rc z a ją c e . s ła bo  re k la m o w a n e  i  m a ło  d la  n ie j  
a tra k c y jn e . S zkoda w ie lk a  iż  n ie m a l w s z y  s ilc ie  k lu b y  szcze­
c iń s k ie  z a p o m in a ją  podczas w a k a c j i o  is tn ie n iu  d z ie s ią tk ó w

sp us tó w  b ra m y  s w o ic h  s ta d io n ó w , n a w e t je ś lib y  to  m ia ło  
n ie  p rz y n ie ś ć  „e k w iw a le n tu ”  w  p os ta c i k i lk u  wta le n tó w ”  d o  
k lu b o w e j s ta jn i.

P o w ra c a ją c  je d n a k  do  naszego tu r n ie ju  —  o rg a n iz a to re m  
je s t S Z K O L N Y  O Ś R O D E K  S P O R TO W Y , k tó re m u  w  s u k u rs  
posp ieszy ł SZS, P Q G O Ń  i  C Z A R N I „ a „K U R IE R ”  p a tro n u ­
j e — u de rza  w  n im  w ie lk a  liczb a  d r ttż ijn  p e ry fe ry jn y c h  z  n a j­
b a rd z ie j o d le g ły c h  i  „ z a p o m n ia n y c h ”  d z ie ln ic  Szczecina. Jesz­
cze raz  p o tw ie rd z a  się, iż  są to  „b ia łe  p la m y ”  na  s p o r to w e j 
m a p ie  naszego m ias ta , gdzie  ty lk o  od w ie lk ie g o  ś w ię ta  coś 
s ię  dz ie je , a poza ty m  p a n u je  b łoga  nud a  i  m a ra zm . A  je d ­
n a k  m im o  w szys tko  c i m ło d z i lu d z ie  n ie  chcą ta k  ła tw o  od ­
dać s io o ich  szans „w a lk o w e re m ”  —  autobusem , n ie rz a d k o  
d ioem a  tra m w a ja m i,  c iągną  je d n a k  na m ie jsca  sw o ich  to-alk 
tu rn ie jo w y c h  (o d b y w a ją  się one w  g ru pa ch  na s tad ionach  —  
M K S , C Z A R N Y C H  i  P ogoni), a m y  osob iście  m a m y  tę  sa - 
ty s fa k e rę , iż  k ilk u s e t  m ło d y c h  c h ło p a k ó w  będzie  m ia ło  do  
ko ńca  m ies iąca  ro zryw 'zę . że będą s ie  pas jo n ow ać  s w o ją  u k o -  
chaną p i łk a  nożną, p rze żyw ać  w ie lk ie  em oc je  i  d ra m a ty . 
I  m e  je s t d la  nas w ażne  czy z. tv c h  m ło d y c h  p i łk a rz y  t re n e r  
X  czy  Y  w y ło w i ja k ie ś  „ ta le n ty ” , k tó n p n  m oże w  p rzysz ło ­
ści g ro z ić ”  lig o w a  k a r ie ra  —  n a jw iększym * sukcesem  tego  
tu r n ie ju  ( i  w s z y s tk ic h  m u  . p od ob n ych , k tó r y m  zgadzam y s ię  
p a tro n o w a ć ) bedzie  to , iż  k i lk u s e t  c h ło p a k ó w  p rz e w in ie  s ię  
przez  boislco, że po p ro s tu  p og ra  sobie  w  p iłk ę  nożną... D la  
sp o rtu .

MAREK SZYMCZYK
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P O L S K I i W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  n ie ­
c z y n n e ; M U Z Y C Z N Y  —  „ M y  f a i r

mmmm
13 M U Z  —  p i .  Ż o łn ie rz a  2 — d an -

„ C h o p in  1965” , 17J« Z  c y k lu  „ L u ­
d z ie  i  z d a rz e n ia  ” , 17.25 P i lm  r  ad ź . 
„ O s ta tn i t o r ” , 19 T V  n o w e la  k r y ­
m in a ln a  „ C h c ia łb y m  s ię  o g o lić” , 
as.20 D o b ra n o c  d z ie c io m , łfl.30 D z ień  

sing  g . 30; Ń O T  —  W o j. P o l.  67 —  n ik  - V ,  20 S ło w n ik  w y ra z ó w  o b -  
•czyrm y o d  ,g. 13 —  23; T P P R  —  cy ch , 26.20 F i lm  p o i. „JCiulo kaw a-
W o j. P o l.  66 —  f i lm  „ P ię ć  d n i 
p ię ć  n o c y ”  g .  1«, 20 — N R D
la t  12;

M U Z E U M  —  S ta ro m ły ń s k a  27 —
rze źba  p o m o rs k a , s z tu k a  p o ls k a  
X V H I  —  X X  w ie k u , re ne sansow e  
s tro je  k s ią ż ą t  szc zec iń s k ic h  g . W) — 
16; W A Ł Y ’  C H R O B R E G O  3 — P o l­
ska n ad  B a łty k ie m  p rz e d  1 ¡000 la t ,  
żeg lug a , b u d o w n ic tw o  o k rę to w e ,  
ry b o łó w s tw o , u rz ą d z e n ia  i m e ch a­
n iz m y  s ta tk ó w  m o rs k ic h , p re h is to ­
r ia  P o m o rz a  Z ac h o dn ieg o , p r z y r o ­
d a , k u l tu r a  A f r y k i  Za c h o d n ie j, z  
d z ie jó w  k o w a ls tw a  i rz e m io s ł p o ­
k re w n y c h  n a PoiG Tirzu Z a c h o d n im ,  
„SMterKe”  —  w s p ó łcze sn a  p la s ty k a  
m a ry n is ty c z n a  w  z b io ra c h  M P Z ,

D E L F IN  ( te l .  4GB-78) N ie b e z p ie c z ­
n a  d ro g a ”  g . 12 —  ju g . p a n o ra m , 
o d  ła t  11; „4 d n i d o  n ie sk oń c zo n o ­
ś c i”  ,g. 14, 16, 18.15 — ru m . od la t  
15; „ S k łó c e n i z  ż y c ie m ”  g . 20.30 —
U S A  —  o d  la t  16 (n ie d z ie la  i p o ­
n ie d z ia łe k ) ;  K O S M O S  ( te l.  355-02)
„ V iv a  M a r ia ”  g . 9, 11.15, 13.30, 16,
18.30, 21 — i r . - w ł .  o d  la t  14 — p a ­
n o ra m . (n ie d z ie la  i p o n ie d z ia łe k );
C O L 0 S S E U M  ( te l. 458-18) „ K im  pan  
je s t  d o k to rz e  S o rg e ”  g . 11, 13.30,
Id  ,,, 21 — f r . - w l . - ja p .  od la t  16 — 
p a n o ra m .;  p o n ie d z ia łe k : g. 16, 18.30.
21; „ K rz y ż a c y ”  g. 9, 12.30 — p o i. od 
ła t  12; B A Ł T Y K  ( te l. 733-35) „ M a r ­
k iz a  A n g e lik a ”  g . 11.10, 13.30, 35.52.
18.10, 20.30 — N R F - f r .  p a n o ra m , od 
ła t  16 « n ie d z ie lą  i p o n ie d z ia łe k );
O G R O D O W E  —  „.T a je m n ic e  P a r y ­
ż a ”  g . 20.15 —  Sr. -p an o ram . od  la t  
36; D E R B Y  —  „R a n c h o  w  d o lin ie ”  
g .  20.20 - U S A  —  o d  la t  36 —  p a­
n o ra m .;  P O L O N IA  ( te l .  218-34) „ F a ­
t a ln y  łiS t”  g . 13, 15.39, 18. 20.30 —  
a p g . o d  la t  13; p o n iie d z ia le k : g .
10.30, 13, 15.30, 1*. 20.30; M U Z A  (Po­
m o rz a n y )  ,,A p e  -R egina” g . 18. *0 —  
f r . - w ł .  c d  ła t  16; F A L A  —  „P ie c z o ­
n e  g o łą b k i” x .  13, OŁlft. 3.Z.20, 19JM
—  p o i.  od la t  11; P R O M IE Ń  —
„ M o r d e r c a  n a  u r l t r > ie ”  g . W, 18. 20
—  Jug. p a n o ra m , od la t  16; M A R S
—  „ P o te m  n a s tą p i c isza”  g . 17,
19.15 — p o i .  od  ła t  14 — p a n o ra m .;
B C B ń  (K rze k rrw o ) „ B ia ły  K a n io n "
* .  » 1 0, 20 — U S A  — ód la *  34 —  
p a n o ra m .- M E W A  f łe łe c h o w ® ) ..J e ­
d e n  -ds-ień swaEęśois”  g . 37. 19 —
*M Łz. ttd  l a l  W : S Z M A R A G D O W E  
4 » « ro 4 e ) „ C z a rn y  tw Jipa n ” g . 14,
« .T O  18.29 — i r . - w ł .  od Łat W ; ,.A -  
4 * k  w *-n » n 5 c ”  g . »9.28 —  N R D  — tu i 
ła t  » :  P R Z Y J  A 7 .N  (D ę b ie )  „ O t o k  «31-S5; N R  2 —

..................W , -30 —  p o i.  od Łat —  te l. 738-44; N R
(B to te z y « )  „M ie .is o e  

.. . tb”  ,g. l i ,  a# — p o i.  ord m
W ; B A J K A  (P o lic e ) ..K a ta s tro w e "
* .  15. M .  — a d  ła t  M ;  1 M A J  
g á y d fiw e e ) „ C lw r o y  s'*ę h a  w ić ”  g .
28. to  —  *« *£ . Od ła t  t í  — jw ń e ra m  ;
„ « r y p to n i» * ' ..P n e lu d m ”  g . 39 — p a ­
n o ra m . N T tD -k u b . o d  la t  W ;

P O R A N K I D L A  © Z 3 ® C ł  
I  M Ł O D Z IE Ż Y

D E L F IN  —  „ O p ie k u n  p ta k ó w ”  g .
38, »1 —  -od l a t  7 ;  B A Ł T Y K  —  „ N ie  
s p o d z la n k i ” g . 18.18; P O L O N IA  —
EC z e rw a n y  K a p tw rb k ”  g . W, 11, 32;
P A L A  —  „B ied re o te a*’ g . 12 —  o d  
l a t  7; P R O M IE Ń  — „ M ą ż  s w o je j  
ż o n y ”  ¡g. 12, 14 —  od t e *  12; -M A R S
— „C h ło p ie c  z d w ó ch  ś w ia tó w ”  g .
11 —  o d  la t  7 ;  E C H O  —  „P ie rw s z a  
w y p r a w a ”  g. 16 — od ła t  7; S Z M A ­
R A G D O W E  — „ P ta s z y n a ”  g .  12;
H U T N IK  — „ Z a ją c z e k ” g. 12; P R Z Y  
J A  Z N  — „ Z w a r io w a n e  lo tn is k o ”  g .
13; 1 M A J  — „ C z a rn y  k r ó l”  g . 13;
M E W A  —  „ D z ie ln i c o w b o y e ”  g .  12;
M U Z A  — „ B a jk a  o z ły m  p rą d z ie ”  
g .  16; B A J K A  —  „B a ś ń  o  k o rs a rz u  
P a łe rm m ie ”  .R. 31.

te r ó w ” , 21.45 Ś p ie w a ją  s io s try  P a ­
nas, 22.00 N ie d z ie la  s p o rto w a , 22.30 
r z rze c iń s k a  k r  o n ik a  spor to w a , p ro  
g ra m  n a  j-u tro , m e lo d ia  n a  d o b ra ­
n oc.

P O N IE D Z IA Ł E K

37.50 P ro g ra m  d n ia ,  37.JS5 W ia d o m o ­
ś c i d z ie n n ik a  T V ,  18 F i lm  d la  d z ie ­
c i  „O p o w ie śc i zn a d  r z e k i” . 18.15 
F .iłm  an g . „ D w a j r y w a le ” . i*,30 K i ­
n o  k r ó tk ic h  f i lm ó w , 16.55 F i lm  ru m .  
„ J e le ń  k a r p a c k i” . 19.20 D o b ra n o c  
d z ie c io m , 19.30 D z ie n n ik  T V .  20.05 
I I I  T V  F e s tiw a l T e a tr ó w  D ra m a ­
ty c z n y c h  „ F iz y c y ” , 22.30 ¡M agazyn  
p o d .--n a u k o w y  . .E u re k a ” . 23 .D zien ­
n ik  T V .  p ro g ra m  n a  ju t r o ,  m e lo ­
d ia  n a  d o b ra n o c .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

9.15 G im n a s ty k a  d la  w s zy s tk ic h , 
K r o n ik a ,  (przeg ląd  w y d a rz e ń ,

g e o lo g ia  K s ię ż y c a  -g. 18 — 16; Z A -  30 W id o w is k o  d la  ¡dziec i od Łat '8. 
M E K  — I I I  F e s tiw a l P o ls k ieg o  M a -  Ul P ro g ra m  z  R o s to c k u , 12 W ia d o -  
la rs tw a  W sp ó łczesnego  g . 10 — 18; m ośc i, 12.85 P ro g ra m  d la  w s i, 13 
13 M U Z  — p l. Ż o łn ie rz a  2 —  rn a la r -  N ie d z ie ln a  ro z m o w a , 13.30 W eso łe  
stw o  E u g e n iu sza  G e p p e r ta . ro zm a ito ś c i. 14.30 F i lm  T V  d la  dzie

c i ..T o m e k  i je g o  p ie s ” . 14.45 F ilm
-----.--------------------------------------------------------------z  F lip e m  i F la p e m , 16 F i lm  -czeski
M m ł / A W w g „ J a n o s i k ,  k r ó l g ó r” . 17.25 W iac Iom (i- 

i  Ś Ź & W B  ści. 17.30 S p o rt. 18.50 P o zd ro w ie n ia
T V  d z ie c ię c e j, 19.30 K ro n ik a , p rae -  
glw d  w y d a rz e ń , *0  S z tu k a  T V  —  

.M IE J S K I S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  — ode. 3 — „ P r z y ja c ie l” , 24.10 B a le t  
Św. W o jo ie c h a  7; I  K L IN IK A  C H IR . „R o m e o  i  J u l ia ” . 21.30 „D o o k o ła

U n i i  L u to e te k ie j; S Z P IT A L  W O J ­
S K O W Y  —  O d d z ia ł P o ło żn ic zy  — 
P io t ra  S k a rg i;  P O R A D N IA  S T O M A -  
T O L O G fC Z N A  —  A l .  F ia e ló w  1 — 
g . 9 — 14; P R Z Y C H O D N IA  R E J O ­
N O W A  n r  3 —  W  a j .  P o i.  72 —  * .

N R

A P T E K I

— J a g ie llo ń s k a  16-a
M tc k ie w jo z a  101 f i lm

c za  31 —  t e l.  uto-m .

C O D Z IE N N E  P O G O T O W IE  P R A C Y  
—  A p te k a  N R  13 —  S a e z e e in -D ą b ie . 

D Y ÍT U R Y  D E L IK A T E S Ó W :

21.30 W iad o m o śc i, 2L3EK
s p o r t .

P O N IE D Z IA Ł E K
9.38 G im n a s ty k a  d la  w szystka oh, 1« 
K r o n ik a , 10.35 R e p o rta ż  z W ie tn a ­
m u , WJO „ M ie trz o w s k ie  d z ie lą ” , 82 
.^Jofflitoła ś w ia ta ” , *3.30 „ Z a w ia d o w  
c a  s ta c j i”  18.15 O m ó w ie n ie  p r o g r a ­
m u , J8.29 G im n a s ty k a  d la  w s zys t-  

16.38 D la  d z ie c i od la t  6  —  
.P ira c i n a  K o ń s k ie j W y s p ie ” , 

D .48 O p o w ia d a n ie  f i lm o w e  „ C W e -  
p iec i  s a re n k a ” , 18.30 T e le re k la m a ,  
18.85 O m ó w ie n ie  p ro g ra m u . 16J5H 
Fozdrow jw nda T V  d z ie c ię c e j, 1S 
F i lm  p o p .-n a u k o w y , 18.15 P ro g n o za  
pogod v , k r  w n ik a , p rze g lą d  w y d a -  
r z e ń , 20 D la  m iło ś n ik ó w  s ta ry c h  
f i lm ó w  „ M il io n e r ” , »1.20 „ C z a rn y  
k a n a ł”., 21.80 „ O d k ry c ie  w  H im a li .-  
} * e h ” , 20,28 K ro n ik a .

7.45 -M u zy k a  p o ra n n a , 8 „M o s k w a  
P R O G R A M  P O L S K I z  m e lo d ią  i p io s e n k ą ” , * 2 5  „ R a d io -

p ro b le m y  -, 8.45 „ B a łty c k a  w a c h ta ” , 
8 »  P ro g ra m  d ^ ie . ft „M o s k ie w s k i i  .05 Z  c y k łu  „ Z ie m ie  n as ze” , »25  
K r e m l -w czo ra j i d z iś ” . 2.80 Z  c y -  K o n c e r t  so lis tó w , 9.46 „ E s te ty k a  —  
k lu  „W  ś w ie c ie  n a u k i” , 13.30 P ro -  \o  e ty k a  p rzy s z ło ś c i” , KO N o ta tn ik  
g ra m  d n ia , T3.35 „ J a d z ie m y  rwa k u l tu r a ln y  W y b rz e ż a , 20.86 M u z y k a  
łó w ” , 13;S0 F ilm  z  s e r ii „ N a jw ię k -  ro z ry w k o w a , 10.30 K a b a re t  p łosen - 
s r e  t e a t r y  o p ero w e ś w ia ta ” , 14.30 k i ,  1 *3 7  A u d y c ja  o C y g a n a c h , 11.42 
I r  o g ram  re d . w ie js k ie j,  14.55 P r o -  „M aile  r a d io " ,  12.10 W a rs za w s k i T y -  
g ra m  z  c y k lu  „ P ió r k ie m  i w ę g - godm ik D ź w ię k o w y , 12.35 P o ra n e k  
le m ” , 15.20 T e a tr z y k  d ła  p rze d s zk o - s y m fo m lczn y , 13;45 .J apońsk ie  roelo - 
la k ó w  „ J e d z ie m y  z  p io s e n k ą ” , 15.5» a ie  ro z ry w k o w e , 14 „ S tu d ia ” — opo  
Ś w ia t , o b y c za je , p o lity k a ” , 16.10 - w iadon-ie , 14.30 G ra  zespół „ S tu d io

5 s ie rp n ia  1966 ro k u  z m a rła  
nasza d roga  Zona, M a tk a  i  B abc ia

Maria Lemke
P og r*e b  odbędzie  się d n ia  8 s ie rp n ia  1966 r .  o  godz. 

12 n a  C m e n ta rz u  C e n tra ln y m .
o czym  z a w ia d a m ia

R O D Z IN A

____ 15 D la  d z ie c i „ O  Ja s iu , k tó r y
n ie  c h c ia ł b y ć  k r ó le m ” , 15.45 A u d y  
c ja  l i te r a c k a , 16.05 „ D z iś  n a  a n te ­
n ie  w s p o m n ie n ia ” , 16.30 K o n c e r t  
C h o p in o w s k i, 17.05 F e lie to n  n a  te ­
m a ty  m ię d z y n a ro d o w e , 17.15 O pe­
r e tk a  „1 0 ” oór n a w y d a n iu ” , 18.25 
M u z y k a  ta n e c z n a , 10 D .c . m u z y k i  
ta n e c z n e j. 1^.30 R a d io w y  T e a tr  Sen  
sa c ji, 20.06 O rk ie s tra  ro a ry w k o w a ,  
21.22 M u z y k a  ta n e c z n a , 22.28 M u z y ­
k a  ro z ry w k o w a , 22.30 N ie d z ie ln e  
w ie c z o ry  m u zy c zn e , 23.30 M e lo d ie  
g w ie z d n e j n o c y , 0.05 —  2.55 P ro g ra m  

n o c n y  ( I  p r .L

B E Z  S Ł Ó W .

W y ja ś n ia ją . .
A R C E »

W  O D N IE S IE N IU  do  n o ta tk i f
d n ia  23. V I I  h r .  in fo rm u je m y , żi 
n o to w a n y  w  o w y m  czasie  b r a k  u- 
s zc ze łek  d o  s ło i „ w e c k a ”  s p o w o  
o o w a n y  b y !  o p ó ta  ie n ie m  dos ta s  
teg o  a r ty k u łu  z  p rz y d z ia łu  n a  IH  
k w a r t a ł  b r .. n a  s k u te k  a w a r i i

V f  O D P O W IE D Z I a a  n o ta tk ę  p ra -  
.w ą  z  d n ia  3. V I I  k r .  p t .  „ B A R  

J Z Y B K IE J  O B S Ł U G I — N A Z W A  A  
R Z E C Z Y W IS T O Ś Ć ” d y re k c ja  S Z G  
« p rz e jm ie  w y ja ś n ia , że s y g n a liz o ­
w a n e  n ie d o c ią g n ię c ia  w y s tą p iły  w  
p ie rw s zy m  o k re s ie  po u ru c h o m ię -  z a k ła d z ie  w y tw ó r c z y m . D o  nag łegc
n iu  „A T k o rrk i” .

ObLCfflie u su n ię to  ju ż  w s p o m n ia n e  
u s te rk i —  zw ię ks zo n o  lic z b ę  d ań

pog orsze n ia  s ię  z a o p a trz e n ia  p rzy ­
c z y n ił się f a k t ,  iż  w y c ie czk o w ic ze  
spoza naszego w o je w ó d z tw a  w y k u -

zo n ow ych , w p ro w a d zo n o  s p rze d aż  p y w a li  m a sow o  u s zc ze lk i. N a jb l iż -  
deserów ; b a r  z a o p a trz o n o  ró w n ie ż  sza -dostaw a (in te rw e n c y jn a :)  »po­

w iększą lic z b ę  sz tu ć c ó w  a  ta b lic a  «»zlewana je s t w  I  -deka d z ie  s ie rp -

D y r e k to r

K .  B O B A C Z 7 Ń S K I

Z as tę p ca  d y r e k to r a  d /s  h a n d lo w y ć li 

A . K O S T A S Z

Z „Kurierem“
W  Z W IĄ Z K U  z n o ta tk ą  p ras o w ą z f l ? l  O f f © I * © t 5 <5 I

d n ia  5. V I I .  b r . p t . „ P A R T A C Z U N IE  4
N IE  O P U S Z C Z A J Ą  M A S A R N I”
W Z C S  k o m u n ik u je , iż  k ie ro w n ik o m  Z  D N IE M  11 B M . s p e c ja ln ie  
m a s a rn i G S  w  P rz y b ie rn o w ie  i G o l d la  m ło d z ie ż y  spędza jące j -s ie r -  

S » S Zt i ^ S e S 4 e ° n o i m  P « *  w a k a c y j n y  w  Szczecinie, 
t t  c hn o lo g ic zn yc h . Z o b o w ią z a liś m y  k i e r o w n i c t w o  T e a t r u  M uzycz- 
rów rrież o d p ow iec łz ia ln yc h  c z ło n k ó w  inegO  n a  P o t u l i c k i e j  w zn aw ia  
S w S S .  a V « yukĆ“ a,5 ,w ę”i S  p r z e d s t a w ie n ia  b a r w n e g o  w i-  
r r a z  s t£ *o w a n ia  u s ta lo n e j re c e p tu -  ...... ’  1 *”
r y .

W ic e p re ze s  Z a rz ą d u  G S  
____ W . I łA C E W IC Z

-Szczecińska F a b ry k a  M o to c y k l i  — S zczec in , A l.  
W o ja k a  P o ls k ie g o  136 p r z y jm ie  od za ra z : to k a ­
r z y ,  fre z e ró w , s z l if ie rz y  z p r a k t y k ą  i  abso l­
w e n tó w  szk ó ł z a w o d o w y c h  do d z ia łu  n a rz ę -  
d z io w m , ś lu s a rz y  z p r a k ty k ą  w  zak re s ie  re ­
m o n tu  ^ o brab ia rek , s z l if ie rz y  p o le r  n ik ó w

n i  a b s o lw e n tó w  S zk ó ł Z a w o d o w y c h  na staż  
p ra c y  w  w y ż e j  w y m ie n io n y c h  zaw o da ch . P ła c a  
n a  w s tę p n y m  sta żu  p ra c y  w  g ra n ic a c h  10 « ) —  
1 400 z ł . ,  in ż y n ie ra  e k o n o m is tę  do d z ia łu  .S tu ­
d ió w  -i O rg a n iz a c ji, in ż y m e ra -e k o n o m is tę  do  
d z ia łu  A n a liz y  E k o n o m ic z n e j, in ż y n ie ra  m e c h a ­
n ik a  n a s a m o d z ie ln e  s ta n o w is k o  w  in fo r m a c ji  
te c h n ic z n o -e k o n o m ic z n e j (w y m a g a n a  zn a jom oś ć  
p rz y n a jm n ie j je d n e g o  ję z y k a  z a c h o d n io e u ro ­
p e js k ie g o ), in s p e k to ra  k o n t r o li  w e w n ę trz n e j — 
•w y m ag a n e  ¡w y k s z ta łc e n ie  w yższe  p lu s  p ra k ty k a  
w  p rze d s ię b io rs tw a c h  p rz e m y s ło w y c h , s e k re ta r ­
k ę  do s e k r e ta r ia tu  d y re k to ra  n ac zelnego

W E L S H -T E R IE R Y  z c zo re k , P ru s z k ó w -T w o r
ro d o w o d e m , s zc ze n ia k i k i ,  u l .  Z ac is ze  '55.
—  s p rze d am , u l.  M a lo -  2955-G
p o lsk a  54/10. 8367-G
„ M IK R U S A ”  ¡^irzedam .
te l. 448-36. 8366-G R o z n e

daiiału g a lw a n iz e rn i,  in ż y n ie ró w  i te c h n ik ó w  żą d a n a  b ie g ła  zn a jo m o ś ć  ję z y k a  an g ie ls k ie g o
n a  js ta n o w is ka  tec !u ro lo g ó w , k o n s tru k to ró w  z 
p r a k t y k ą  i n a  w s tę p n y  s taż p ra c y . A b s o lw e n ­
tó w  ś r e d n ie j s zk o ły  e k o n o m ic z n e j i  ogólno­
k s z ta łc ą c e j n a s ta n o w is k a  e k o n o m ic z n e  i a d m i­
n is tra c y jn e . W a r u n k i p ra c y  i p ła c y  do o m ó w ie ­
n ia  n a  «a tejseu  w  D z ia le  K a d r  i S zk o le n ia  Z a ­
w o d o w e g o , p o k ó j n r  9 w  go d z . od  8 —  15.

29S1-K

P rz e d s ię b io rs tw o  In s ta la c ji  P rze m y s ł o w y  c li, O d ­
c in e k  R o b ó t w  S zc zeo in ie , p rz y jm ie  d o  p ra c y  
n a  te re n ie  k o m b in a tu  „PoW oe” m o n te ró w  in ­
s ta la c ji  w o d n o -k a n a liz a c y jn e j, s p a w a czy  a u to -  
g e n ic zn y c h  o ra z  p o m o c n ik ó w  m o n te ra . W y n a ­
g ro d z e n ie  zg o d nie  z U k ła d e m  Z b io ro w y m  P ra c y  
W  D iid e w t ik t w ie . In fo r m a c ji  '« d z ie ła  b iu ro  O d­
c in k a  S zc zec in , u l.  K o lu m b a  86,33 (gm ach  M P K ).

2887- K

M a g is rtró w -in ż y n ie ró w  i  in ż y n ie ró w  lu b  te c h ­
n ik ó w  z u p ra w n ie n ia m i b u d o w la n y m i na s ta ­
n o w is k a  k ie ro w n ik ó w  ro b ó t b ra n ż y  s a n ita rn e j,  
e le k try k ó w  i m e c h a n ik ó w , z a tru d n i P rze d s ię ­
b io rs tw o  R o b ó t T n s ta la c y jn o -M o n ta ż o w y c h  B u ­
d o w n ic tw a  R o ln icze g o  w  S zc zec in ie , u l. K o ­
lu m b a  59. W y n a g ro d z e n ie  z g o d n ie  z  U k ła d e m  
Z b io ro w y m  P ra c y  w  B u d o w n ic tw ie . W y m a g a n e  
« k ie ro w a n ie  z  U rz ę d u  Z a tru d n ie n ia . 2943-K

S zc zec iń sk a  S to c z n ia  R e m o n to w a  z a tru d n i od 
z a r a z  n a s tę p u ją c y c h  p ra c o w n ik ó w :  t o k a r z y  z 
p r a k t y k ą ,  s to la rz y  i  c ie ś li —  S to czn ia  z a t r u d -

lu b  ro s y js k ie g o , 2 m a s z y n is tk i do  h a l i  m a szy n  
— w y m a g a n a  zn a jom oś ć  ję z y k a  obcego (a n g ie l­
sk i lu b  r o s y js k i) . W a r u n k i p ra c y  i p ła c y  d o  
o m ó w ie n ia  w  Dzie,ile K a d r  u l .  L u d o w a  13, te !. 
369-11 w e w n . » 7  lu b  216. 2&53-K

Z a rz ą d  P o r tu  Szczeośn w z y w a  d o  p ra c y  w s zy ­
s tk ic h  ro b o tn ik ó w  re z e rw y  p o r to w e j od d n ia  
8. V I I I .  86 r .  Zim . I  do  13. V I I I .  86 r .  t m .  I I I  
W łą c zn ie . R o b o tn ic y  g ru p y  A _  w in n i  zg łaszać  
się do  p ra c y  vr z m . I I ,  B  —  w  z m ia n a c h  u m o w ­
n y c h , C — w  zm . I I  i I I I .  W  zm ia n a« I I I  o b o ­
w ią z u je  go d z . 14 i 16. Je d n o cze śn ie  .in fo rm u je ­
m y  za in te re s o w a n y c h , że  p r z y jm u je m y  do  re ­
z e r w y  p o r to w e j m ę żc zy zn  w  w ie k u  18—45 l a t  
w  d n ia c h  8 , 10 i 12. V I I I .  66 r .  godz. 7.30 —  8, 
o ra z  -9 i  11. V I I I .  g o d z . 14 —  17 —  R e jo n  Łasz- 
ło w n i,  te ł. 36-166.

P r a c o

P O T R Z E B N A
dochodząca, 
F e lc z a k a  36/6.

„ K n it tm e is te r ”  
s ta w k ą  je d -n o p ły to w ą , 
c a łą  m e ta lo w ą . W ia d o ­
m ość: k ió s k  „ R u c h u ”  n a  
B o g u ro d z ic y  (k o ło  pocz sad

„ J U N A K A ”  s ta n  id e a ł-  ty ) .  8311-G  nia^
n y  sp rze d a m , B o g us ia - „ S Y R E N K Ę ”  sp rze d a m , od
w a  47/8. 8129-G  A rk o ń s k a  13-a/4, t e l .  B ie ń k o w s k i,

O P O N Y  16x550, n o w y  
a k u m u la to r  6 V  —  sp rze
■dam, t e l .  73-816. U W A G A !  W y p ra w ia m y

8365-G s k ó ry  fu te rk o w e , b a r ­
w im y  s k ó ry  ow c ze na  
•dow olne k o lo r y ,  czyś­
c im y  i o d n a w ia m y  fu ­

t r a ,  b a rw im y  od z ież  z e  
s k ó ry  g ła d k ie j i  w tflu -  
r u  —  p u n k t  p r z y ję c ia ,  

gosposia S zc zec in , J a g ie łły  8. 
S zc zec in , 2954-K

P R Z Y J M Ę  w s p ó ln ik a  
8367-G do p ie c z a rk a rn i 590 m  

P O T R Z E B N A  p o m o c k w . In fo rm a c je :  te l.
do  d z ie c i (s tarsza p a -  215-42. *aS8-G
n i) ,  T k a c k a  28/13.

8338-G
P O T R Z E B N A  .pomoc 
d o m o w a . S zc zec in , A l.
Je dnośc i N a ro d o w e j 
14/5. 8857-G

P O K Ó J , k u c h n ia , ła ­
z ie n k a , o g ró d e k  za m ie ­
n ię  n a  m a łe  d w u p o k o -  
jo w e . M a rc h le w s k ie g o  
7 /7  (O s ie d le  .S w ie rc ze w -  
sk ie ). 8302-G

——  O K A Z Y J N IE  ap rze d am  S A M O T N Y  p o s zu k u je  
g o s p o d ars tw o  o g ro d u:- p o k o ju  u m e b low an e go  

p r z y -  c z o -ro ln e  8,4 ha, z ie m ia  n a jc h ę tn ie j n a  Po g o d - 
w  w y s o k ie j k u ltu rz e , n ie , d z w o n ić  789-72. 
b u d y n k i w  d o b ry m  s ta  8226-G

z e le k try f ik o w a n e . M IE S Z K A N IE  f lw u p c -  
o w o c o w y , c ie p ła r-  k o jo w e  w  n o w y m  b u -  
p rz y  szosie, 3 k m  c lo w n ic tw ie  w  S w in o -  
G ro d z is k a . Jó ze f u jś c iu  z a m ie n ię  n a  p o -  

G ro d z is k  tio b ne  lu b  je d n o p o k o -

r l i e r u d i o w o i c i

G A R A Ż  sa m o c h o d o w y  72S-4S. 8303-G M a z o w ie c k i k /W a rs z a - Jow e w  S zczec in ie ,
b la s za n y , s k ła d a n y  — w y , w ie ś  K o z e ry . S zc zec in , t e l .  713-40.
sp rze d a m . O f e r t y  B iu -  „ M O S K W IC Z A  407”  2954-G 8354-G
r o  O głoszeń , S zc zec in  s ta n  id e a ln y  sp rze d a m . D O M E K  je d n o ro d n in - S A M O T N A  n a u c zy c io !-  
po d  82fi9. 8220-G  O g lą d a ć  P a rk in g  B r a -  n y , w o ln e  3 p o k o je , k a  p o s z u k u je  p o k o ju .-
S P R Z E D A M  o k a z y jn ie  m a  -P o rto w a , n ie d z ie la  k u c h n ia , b lis k o  s ta c ji te l. 391-61 od go d z . 8 — 
m a s zy n y  d z ie w ia rs k ie  godz. 9 —: 17v 8327-G E K D  —  s p rze d am . W ie -  12. 8329-G

d o w is k a  h is to ryczne go  „F A R -  
F U R K A  K R Ó L O W E J  B O N Y ” .

K a ż d y  z naszych m ło d y c h  c z f 
te ln ik ó w , k tó r y  p rz e d s ta w i w  
kas ie  te a tru  „K U R IE R ”  z po­
n iż e j zam ieszczonym  ku po ne m , 
o trz y m a  n a  „F a r fu rk ę ”  d w a  
B IL E T Y  U L G O W E .

K U P O N

O k a z ic ie l k u p o n u  „ K u ­
r ie ra  S zczecińsk iego”  Jest 
u p ra w n io n y  do za k u p ie n ia  
2 b ile tó w  u lg o w y c h  na 
p rz e d s ta w ie n ie  „ F a rfu rk i 
k ró lo w e j B o n y ”  w  Teatrze  
M u zyczn ym .

K u p o n  w a ż n y -je s t ty lko  
w  miesiącu sierpniu.

Z PTTK
za granicę

N a  »»kres je s ie n n y  b iu ro  t u r y ­
s ty k i z a g ra n ic z n e j P T T K  o trz y m a  
l o  p rz y d z ia ł m ie js c  n a  » t r  a k c y j­
ne w y c ie c z k i do  N R D , R u m u n ii,  
W ę g ie r  i  C z e c h o s ło w a c ji. P o n ie ­
w a ż  m ie s z k a ń c y  S zc zec in a  z n a ją  

ju ż  dość do b rze  te re n y  o b ję te  
u m o w ą  k o n w e n c y jn ą  z N R D , z a ­
in te re s u ją  ic h  *  p e w no ś c ią  w y ­
c ie c z k i do  D re z n a  i  L ip s k a , E r -  
f u r tu  i W e im a ru  c zy  R o sto ek u  
i S tra ls u m lu . P o d ró ż  do ty c h  
d w óch  o s ta tn ic h  m ie js co w o ś c i o d ­
będzie  się s ta tk ie m  „M a zo w s ze ” , 
c o  u c zy n i w y ja z d  b a rd z ie j a t r a k ­
c y jn y m .

P o n a d to  b iu ro  t u r y s ty k i  z a g ra ­
n ic z n e j P T T K  o rg a n iz u je  w y ja z ­
d y  in d y w id u a ln e  do  W ig ie r  i B u ł­
g a r i i ,  z a ła tw ia ją c  w  im ie n in  t u r y ­
stó w  fo rm a ln o ś c i p a s zp o rto w o -d e -  
w iz o w e . ( jo l )

W Y D A W C A :  S zc zec iń sk ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A ”  w  S zc zec in ie . R E D A K C J A  i  A D M IN IS T R A C J A :  S zczecin  p L  H o łd u  P ru s k ie g o  8; re^ S u j e  k o l^ J u m . T E ­
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W czym do szkoły?
N IE  D W A  T Y G O D N IE  w cze śn ie j, lecz sześć ty g o d n i p rzed  

1 w rześn ia , h a n d e l o dg ło s ił w  ty m  ro k u  d z ień  go tow ośc i do 
sezonu szko lnego. P os ta no w io n o  u m o ż liw ić  k lie n to m  wcześ­
n ie jsze  i  sw obodn ie jsze  n a b y c ie  a r ty k u łó w  p o trz e b n y c h  dz ie ­
c io m  w  szkole. Rzecz godna p o c h w a ły , zw ażyw szy , że w ie le  
osób k o rz y s ta  z u r lo p u  w  s ie rp n iu  i  d z ię k i p rzysp ieszen iu  
rozpoczęcia  sezonu ju ż  w  l ip c u  m o g ło  p oczyn ić  szko lne  za ­
k u p y . Czy szczecin ian ie  w y k o rz y s tu ją  tę  szansę za ku p ó w  bez 
t ło k u  i  czy h an de l odzieżą o fe ru je  w s z y s tk ie  p o trzebne  m ło ­
dz ieży  u b io ry ?

Z  D A N Y C H  W o j. P rze ds ię ­
b io rs tw a  T e k s ty ln o -O d z ie ż o w e ­
go w y n ik a ,  że fa r tu s z k ó w  szko l 
n ych , z a ró w n o  d z iew częcych  
ja k  i  ch łop ię cych  będzie  w  
ty m  ro k u  ok. 100 ty s ię cy , a 
za tem  w ię c e j n iż  w  ub. sezonie.

S ą  Już w  n ie k tó ry c h  s k le p ac h . 
B o d a j n a jw ię k s z y  w y b ó r  je s t  w  
P D T , k tó r y  w y d a je  się  byó  p la ­
c ó w k ą  n a jle p ie j o b ec n ie  p rzy g o to ­
w a n ą  do sezonu s zk o ln eg o . Jest to -

, je s t  o d p o w ie d n ia  i  p rz e jrz y  
ek sp o zy c ja , w re s zc ie  d o b ra

u ż y tk u  u c z y n i dog od n ie jszym  
po łą cze n ie  z os ied lem  m ieszka ­
n io w y m  „K o m u n y  P a ry s k ie j” , 
będzie  k o le jn y m  s p e łn io n y m  po 
s tu la te m  w y b o rc ó w  z łożonym  
podczas k a m p a n ii w y b o rc z e j 
do S e jm u  i  ra d  n a ro d o w ych .

W  sobotę c i s a m i żo łn ie rze  
u ło ż y l i d ru g ą  n itk ę  m o stu  nad 
K a n a łe m  Z ie lo n y m  p rz y  u lic y  
H e y k i.  P ra c o w a li pod  d ow ódz­
tw e m  o fic e ra  m g r inż . Józefa 
C Z E C Z O T K O  a w y ró ż n il i  się 
o fic e ro w ie  W e rn e r D O R N A  i 
m g r in ż  K o n ra d  C Z E R N IE W - 
S K I  o raz szeregow i Eugeniusz 
B O N IK O W S K I i  W a c ła w  C U - 
PER . (d ym )

N A  Z D J Ę C IU : K o le jn e  p rz ę ­
s ło  w ę d ru je  na ło ż y s k a  w ia -  
d u n k tu  p rz y  u l.  R n g ia ń s k ie j.

F o to : S t. C ie ś la k

re k la m a . W  s to is ku  m ło d z ie ż o w y m  
sp oro  fa r  tu s zk o  w  z  s a ty n y , a 
ta k ż e  z „ z e r ó w k i” . T e  o s ta tn ie  
m o że  n ieco  d ro ższe , a le  p re z e n tu ­
ją  się o w ie le  le p ie j od „ le ją c y c h  
się”  fa r tu c h ó w  z  m a te r ia łó w  pod­
sze w k o w y c h . J e d y n y m  w  k r a ju  
p ro d u c e n te m  teg o  ty p u  o d z ie ży  
s z k o ln e j są Z P O  w  L e g n ic y . S zy­
ją  o^na —  ja k  n a m  p o w ie d z ia n o  w  
h u r to w n i — k ilk a n a ś c ie  ró ż n o ro d ­
n y c h  fa s o n ó w . W  S k lepach  t ru d ­
n ie j zn a le źć  p o tw ie rd z e n ie  tego. 
D o  w y b o ru  są p rz e w a ż n ie  2—3 fa ­
so n y . Z n ó w  n ie  o b e jd z ie  się w ię c  
b ez b ie g a n ia  po  m ieśc ie  w  n a­
d z ie l, że  w  k tó ry m ś  ze  s k le p ó w  
z n a jd z ie  się coś ła d n ie js zeg o , od ­
p o w ie d n ie js zeg o  1 w  p o trz e b n y m  
ro z m ia rz e .

N A J W IĘ K S Z Y  W Y B Ó R  u b ra  
n ek  ch łop ię cych  s p o tk a liś m y  w  
D om u O dz ieżo w ym  p rz y  A l.  
N ie p od le g łośc i. Z ja w is k o  ty m  
b a rd z ie j zaskaku jące , iż  po ­
w ie d z ia n o  nam , że w ła ś n ie  
u b ra n e k  c h łop ię cych  będzie 
m n ie j n iż  S zczec inow i p o trz e ­
ba. O ka zu je  się, że fa b ry k i 
b ro n ią  się p rze d  tą  p ra c o c h ło n ­
ną p ro d u k c ją , p la s ty c y -p ro je k -  
ta n c i p ro te s tu ją  p rz e c iw k o  
„w b ija n iu ”  ch łop có w  w  te  
sz tyw n e  m a ry n a rk i,  a rodz ice  
w c ią ż  k u l ty w u ją  tra d y c ję  no ­
szenia o w y c h  g a rn itu rk ó w , w  
k tó ry c h  ch ło p a k  w y g lą d a  n i­
czym  „s ta ry  m a le ń k i” . A le  czy 
to  w in a  ro d z iców ?  P rzec ież w  
za m ia n  n ie  o fe ru je  się im  n i ­
czego innego . W ła ś c iw ie  ja k i  
s t r ó j o b o w ią z u je  ucznia? Od 
la t  m ó w i s ię  o p o trze b ie  u n o ­
w o cześn ien ia  szko lnego  u b io ru , 
o u b a rw ie n iu  go, ba, co ja k iś  
czas p rz y g o to w y w a n e  są k o ­
le k c je  (w  ty m  ro k u  k tó rą ś  ta m  
z rzędu  zn ow u  p o ka zyw a n o  w  
W a rsza w ie ), a le  rzecz kończy  
się w  p ra c o w n ia c h  p ro je k ta n ­

tó w . Co je s t, u  lic h a , że n ie  
m ożna p rz e fo rs o w a ć  zm ia n y  
uczn io w sk ie g o  „ ry n s z tu n k u ” ?, 
O p o w ia d a m y s ię  za n o w y m , 
w y g o d n y m , le k k im  s tro je m , 
a le  je d n o lity m  i  o b o w ią z u ją ­
cym  w  ka ż d e j szko le.

W R A C A J Ą C  d o  szczecińskich ' 
sk le p ó w , o d n o tu jm y  s to su n k o w o  
d u ż y  w y b ó r  spodini c h łop ięc yc h  1 
b ia ły c h  b lu z e k  d la  d z ie w c z ą t. 
T o  zas ługa szc zec iń s kie g o  Z P O  
„ O d ra ” i  Z P O  im . 22 L ip c a . W e  
w s p o m n ia n y m  D o m u  O d z ie żo w y m , 
w  o d ró ż n ie n iu  od s to is ka  c h łop ię ­
cego , ż e n u ją c o  s k ro m n ie  w y g lą d a  
d z ia ł d z ie w c zę c y . M u n d u rk ó w  n ie  
m a w  og ó le  (1 tu  n ie  w ia d o m o  
Ja k i je s t  o b o w ią z u ją c y  fa s o n !), a  
k i lk a  fa r tu s z k ó w  w tło c zo n o  m ię d z y  
k o lo ro w e  s u k ie n k i, ta k  że t ru d n o  
je  n a w e t  d o jrz e ć .

N ie ła tw o  je s t k u p ić  w  Szcze­
c in ie  g ra n a to w e  s w e try  d la  
d z iew czą t i  ch łopców , p od ob ­
n ie  je s t ze s k a rp e tk a m i i  k o -  
la n ó w k a m i. Do t ra d y c y jn y c h  
b ra k ó w  n a le ży  zn ów  za liczyć  
s tro je  g im n astyczn e . N ie  m a 
w s z y s tk ic h  ro z m ia ró w  koszu ­
le k  i  spodenek, zw łaszcza d la  
dz iew czą t. C hyba  jeszcze w  ty m  
ro k u  n ie  dane nam  będzie  po ­
czyn ić  szko lne  za k u p y  „z a  je d ­
n y m  zam achem ” , (aż)

Ś w ie t lic a  TPD
-  prezentem d!a dzieci z ul. Sławomira

W  B U D Y N K U  p rz y  u l. S ła w o m i­
ra  17 o d b y ła  się w c z o ra j u ro c zy ­
stość, n a  k tó rą  m a li  m ie s zk a ń c y  z 
u lic  S ła w o m ira  i p rzy le g ły c h  cze­
k a l i  2 la ta . O tw a r to  tu  ś w ie tlic ę  
T P D  p rz y  K o m ite c ie  B lo k o w y m  n r  
60. P o w s ta ła  ona d z ię k i in ic ja ty w ie  
i sp o łecznem u w y s iłk o w i, k tó ry m  
k ie ro w a ł zn a n y  szc zec iński d z ia ła c z  
sp o łe czn y  — Jó ze f F is zba ch .

Jeszcze do  n ie d a w n a  b ezp a ń sk ie  
po m ie szc zen ie  p rze d s ta w ia ło  sm ut­
n y  w id o k . D ziś  p la c ó w k a  ta  stano ­
w i d u m ę  m ie szk ań c ó w  i radość  
o k o lic zn y c h  d z ie c i. T o w a rz y s tw o  
P rz y ja c ió ł D z ie c i za o p a trz y ło  św ie ­
t lic ę  w  te le w iz o r, d y re k c ja  P D T  
o f ia ro  ,a ła  g ry  i  z a b a w k i. S p ó łd z ie l 
n ia  im . B o tw in a  i S zc zec iń sk ie  Z a ­
k ła d y  T e re n o w e  P rz e m y s łu  Spo­
żyw cze g o  z a fu n d o w a ły  d z ie c ia rn i  
s ło d k i p o czę stu n ek . P ą tr o n a t  n a d

ś w ie tlic ą  o b ję ła  S to c zn ia  R e m o n to ­
w a . D o  p o w s ta n ia  p la c ó w k i p rz y ­
c z y n iły  się m .in . p rze d s ię b io rs tw o  
„ , - a r t w ig ” , S to c zn ia  Szczec ińska i 
W o je w ó d z k ie  B iu ro  P ro je k tó w  B u ­
d o w n ic tw a  W ie js k ie g o , a w y p os a­
że n ie  z a k u p iło  P re z . D R N  Ś ró d m ie ­
ście. P ra c e  m a la rs k ie  w  c zy n ie  
sp o łe czn y m  w y k o n a ł p . J e rz y  M a ­
je w s k i, m is tr z  m a la rs k i. T rz e b a  też  
dodać, że podczas w c z o ra js z e j u ro ­
czystości d z ie w c z y n k i z  V I  g ru p y  
k o lo n i i  le tn ie j k o p a ln i „ L u d w ik  —  
C o n c o rd ia ”  w  Z a b rz u  ś p ie w a ły  i  
ta ń c z y ły  d la  m a ły c h  szc zec in ia n .

P o  o g ró d k u  jo rd a n o w s k im  p rz y  
u l. S ła w o m ira , ś w ie t lic a  je s t d ru ­
g im  czy n e m  s p o łe c zn y m  K o m ite tu  
B lo k o w e g o  n r  60 w  ty m  re jo n ie .  
K o m ite t  m a  z a m ia r  p rz y s tą p ić  do  
b u d o w y  b ro d z ik a  d la  d z ie c i n a  p la ­
c u  p r z y  t e jż e  u l ic y ,  (hs)

Na zielonym rynku

Addio pomidory 1
D O S T A W Y  za k u p io n y c h  za 

g ra n ic ą  p o m id o ró w  za koń czy ­
ły  się. K o le jn y c h  t ra n s p o rtó w  
(późnych  o dm ian ) n a le ży  się 
spodziew ać d op ie ro  w  d ru g ie j 
p o ło w ie  w rześn ia . Do tego cza­
su z d a n i b ęd z ie m y na  u p ra w y  
k ra jo w e . W p ra w d z ie  spodzie ­
w a n y  b y ł sp o ry  u ro d z a j po ­
m id o ró w , a le  p a n u ją ce  w  ca ­
ły m  k ra ju  ch ło d y , b ra k  s ło ń ­
ca i  deszcze opó źn ia ją  d o jrzę -, 
w a n ie . D ochodzą też s łu c h y  o 
o p a n o w u ją cych  p la n ta c je  ch o ­
robach .

P od o bn ie  s łabo  rosną  o g ó rk i. 
T y d z ie ń  tem u  odn o to w a no  m a ­
so w y ic h  w y s y p , n a w e t w  w o j.  
szczec ińsk im , a le  od k i lk u  d n i 
s ku p  w y ra ź n ie  zm a la ł. Ceny- 
d y k to w a n e  p rzez p ro d u c e n tó w  
z in n y c h  w o je w ó d z tw  p rz e k ra ­
cza ją  u s ta lo ne  u  nas ceny de ­
ta liczn e . R ozpoczyna ją  s ię  do ­
s ta w y  d ru g ie g o  rz u tu  k a la f io ­
ró w . B ra k u  in n y c h  w a rz y w  n ie  
odczuw a  się na  szczecińsk im  
ry n k u .

Na s tra ga n ach  o w oco w ych  
n ie p o d z ie ln ie  p a n u ją  p a p ie ró w ­
k i  i  ś l iw k i  w  90 p ro cen tach  p o ­
chodzące z sadów  w o j. szcze­
c ińsk iego . D o s ta w y  im p o rto w a ­
n ych  m o re li ró w n ie ż  są na  
u koń czen iu . Z a po w ia d an e  są na 
to m ia s t k o le jn e  tra n s p o rty  
b rz o s k w iń . L a d a  d z ień  m ożem y 
spodziew ać s ię  a rb u z ó w , (aż j

W  p ią te k  o g od z in ie  15.30, 
n a  D w o rc u  M o rs k im  Ż e g lu g i 
S zczec ińsk ie j o d b y ła  się m iła  
u ro c z y s to ś ć . Na p o k ła d z ie  
j „ L A U R Y ”  —  s ta tk u  uda jącego  
s ię  do Ś w in o u jś c ia  p o w ita n o  
|2 -m ilio n o w e g o  w  ty m  ro k u  p a ­
sażera. O kaza ła  s ię  n im  p a n i

K a z im ie ra  W O J T U N IK , p ra  
c o w n ic a  R e jo n o w e j D y re k c ji 

In w e s ty c ji M ie js k ic h  w  Ś w in o  
u jś c iu . K a p ita n  „ L a u r y ”  —  
W ła d y s ła w  M IL U Ć  w rę c z y ł pa 
sażerce w ią z a n k ę  cze rw o nych  
g oźd z ikó w , a d y re k to r  Ż e g lu g i 
—  B o g u m ił M IN K IN A  p rz e ­
k a z a ł p. K a z im ie rz e  b ile t  w o l 
nego p rz e ja z d u  na  w s zys tk ie  
s ta tk i Ż e g lu g i S zczec ińsk ie j, do 
końca  b ieżącego ro k u .

W  u b ie g ły m  ro k u  szczecińska 
„b ia ła  f lo ta ”  p o w ita ła  2 -m il io -  
now ego pasażera  d o p ie ro  w  
d ru g ie j p o ło w ie  s ie rp n ia . O bec­
n ie  znaczn ie  w z ro s ła  lic z b a  pa ­
sażerów  i  w  ko ń c u  sezonu n a ­
w ig a c y jn e g o  sp od z ie w a ny  je s t 
3 -m il io n o w y  pasażer. T y m  sa­
m y m  p o b ity  zos tan ie  a b s o lu tn y  
d o tychczasow y re k o rd  p rz e w o ­
zów  p asażersk ich  w  S zczecin ie .

Ż eg luga  S zczecińska  obok 
tra d y c y jn y c h  l i n i i  do Ś w in o u j­
ścia, M ię d z y z d ro jó w  i  w y c ie ­
czek na  pe łne  m o rze  u ru c h o ­
m iła  p ró b n ie  l in ię  z D z iw n o ­
w a  do Szczecina -p rzez W o lin . 
T ra s a  b ieg n ie  k a n a ła m i D z iw ­
n y  p rzez  Z a le w  K a m ie ń s k i i  

. Z a le w  S zczec ińsk i. N a le ży  do 
n a jb a rd z ie j a tr a k c y jn y c h ,  a 
czas p rz e ja z d u  w y n o s i 4,5 go ­
d z in y . Podczas ty c h  re js ó w  p a ­
sażerow ie  p rz e p ły w a ją  pod  dw o  
m a  z w o d z o n y m i m o s tam i. Po 
ra z  p ie rw s z y  ró w n ie ż  s ta tk i 
„b ia łe j f lo ty ”  o b s łu g iw a ły  l i ­
n ię  Szczecin— S ie k ie rk i,  na  k tó  
re j w  p ie rw s z y m  p ó łro czu  b r. 
p rze w ie z io n o  36 tys . pasaże­
ró w , p on ad  3 -k ro tn ie  p rz e k ra ­
cza jąc  p la n . O bok p rze w ozó w  
p asa żersk ich  b a rk i Ż e g lu g i 
S zczec ińsk ie j t ra n s p o r tu ją  to ­
w a ry .  W  I  p ó łro czu  b r. p rz e ­
w ie z io n o  z re jo n u  B ie lin k a  do 
S zczecina i  Ś w in o u jś c ia  283 to ­
n y  ż w ir u  b u d ow la ne go  i  p o - 
s p ó łk i, k tó r y  m . in . u ż y w a n y  
je s t p rz y  b u d o w ie  k o m b in a tu  
chem icznego w  P o lica ch , (d ym )

Żołnierze budują 
niosły

W  ub. p ią te k  szczecińscy ż o ł­
n ie rze  u ło ż y l i p rzę s ła  nośne n o ­
w ego w ia d u k tu  p rz y  u lic y  R u - 
g ia ń s k ie j. Jest to  jeszcze je ­
den  dow ód  o f ia rn e j p ra c y  i 
s łu żby , ty m  w ię k s z y , że w y k o ­
n an y  w  czyn ie  sp o łe czn ym . N o  
w y  w ia d u k t  po  p rz e k a z a n iu  do

STRONA 8

O d  26 sierpnia 
występy 

radzieckich cyrkowców
J A K  nas p o in fo rm o w a ła  d y re k ­

c ja  Z je d n o c zo n y c h  P rze d s ię b io rs tw  
R o z ry w k o w y c h , goszczący w  sto li­
cy  C Y R K  R A D Z IE C K I zm u szo n y  
je s t  o g ra n ic z y ć  s w o je  u nas w y ­
s tę p y  n a W a rs z a w ie , P o z n a n iu  l  
K ra k o w ie .

N a to m ia s t do  S zc zec ina p rz y je ż ­
dża c zo łó w k a  z n a k o m ity c h  ra d z ie c ­
k ic h  c y rk o w c ó w , k tó r a  w y s tą p i w 
m ię d z y n a ro d o w y m  p ro g ra m ie  c y r ­
k u  „ G D A Ń S K ” .

P re m ie ra  szczecińska w y z n a c z o n a  
zosta ła  n a  28 s ie rp n ia . (a )

,Ż e g lu g a “ p a s a ż e ro m ...

N A  Z D J Ę C IU :  p a n i K a z i­
m ie ra  W O J T U N IK  —  2 -m i! io -  
n o w a  p a s a że rk a  Ż e g lu g i Szcze  
c iń s k ie j na p o k ła d z ie  » ta tk u  
„ L A U R A ”  d z ię k u je  za k w ia ­
t y  i b e z p ła tn y  b ile t  d y re k to ­
ro w i B o g u m iło w i M IN K I N I E  
i k a p ita n o w i s ta tk u  W ła d y ­
s ła w o w i M I  L U C IO W I .

F o to : W a n d a  C ie ś la k ó w »

W B B H
E M A N U E L  F A M IR  
O P U Ś C IŁ  S Z C Z E C IN

♦  W C Z O R A J  o p u śc ił Szcze  
c in , u d a / ic  się  w  d ro g ę  p ow  
ro tn ą  do P ra g i,  zn a n y  cze­
ch o s ło w a ck i a r ty s ta  -  p la s ty k  
E m a n u e l F A M IR .  k t ó r y  p rze  
b y w a ł w  n as zym  m ie śc ie  z  
o k a z ji  o tw a rc ia  w  Z a m k u  
w y s ta w y  s w yc h  p ra c . N a  lo t  
n is k u  gościa c ze ch o s ło w a ck ie  
go  ż e g n a ł ko n s u l g e n e ra ln y  
C S R S  — J i r i  K O S IN E R  w  to ­
w a rz y s tw ie  p rz e d s ta w ic ie li  
szc zec iń s kie g o  śro d o w is k a  k u l  
tu ra ln e g o .

P O D N IE S IE N IE  B A N D E R Y

♦  r P R Z Y  N A B R Z E Ż U  w y p o  
s a ż e n io w y m  S to czn i Szczec iń  
s k ie j o d b y ła  się w c z o ra j u ro  
czystość p o d n ie s ie n ia  ban d ę  
r y  n a  s ta tk u  „ A N D R E J  
W IL K I C K IJ ” , p rze zn a czo n y m  
d la  a rm a to ra  ra dz iec k ie g o , 
W  u ro czy sto śc i w z ią ł u d z ia ł 
w ic e k o n s u l Z w ią z k u  R ad z ie c ­
k ie g o  w  S zc ze c in ie  —  W a s i lij 
F IO D O R O W .

n a  p o m o c  Ż n i w i a r z o m

♦  W  O D P O W IE D Z I n a  a -  
p e l W o je w ó d z k ie j K o m is j i  
Z w ią z k ó w  Z a w o d o w y c h  o po  
m o c  w  a k c j i  ż n iw n e j,  w c zo ­
r a j ,  do  P G R  w  p o w ie c ie  p y -  
r z y c k im  w y je c h a ła  n a  ty ­
d z ie ń  60-osobow a g ru p a  p ra ­
c o w n ik ó w  szc zec ińskich  za­
k ła d ó w  p ra c y . N a s tę p n a  g ru  
p a , k tó ra  p o m ag a ć  b ęd z ie  
ro ln ik o m  w  sp rzę c ie  zbóż, 
w y je d z le  w e  w to re k , 9 b m .

N A  S T Y P E N D IU M  
R Z Ą D U  W Ł O S K IE G O

♦  S A M O L O T E M  v ia  W a r­
sza w a o d le c ia ł do W e n e c ji so­
lis ta  T e a tr u  M u zyczn e g o  w  
S zc zec in ie  —  M a riu s z  M A ­
J E W S K I . Jest on  s ty o e n d y s tą  
rz ą d u  w ło s k ieg o , tz w . .,v a -  
canse m u s ic a li” . M a riu s z  M a ­
je w s k i zo s ta ł w y ty o o w a n y  
n a  w v ja z d  p rze z  M in is te r ­
s tw o  K u l t u r y  i  S z tu k i.

V I  O K R Ę G O W Y  Z L O T  
T U R Y S T Ó W  K O L E J A R Z Y

♦  D Z IŚ  R O Z P O C Z Y N A  się  
d o ro c zn y , szósty  z k o le i O k rę  
g o w y  Z lo t  T u ry s tó w  K o le ja ­
r z y  P o m o rz a  Z ac h o dn ieg o . 
Z lo t , k tó re g o  m e tą  d o ce lo ­
w ą  Jest D ra w n o , t rw a ć  bę­
d z ie  do  14 s ie rp n ia . N a  t r a ­
sę z lo tu  w y ru s z y ły  dz iś  e k i­
p y  k o la rs k ie , k a ja k a r s k ie  l

(D y l)
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p rzew io z ły  w  tym  roku a 
statki Żeglugi Szczecińskiej”
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